
Droga do ufw rzenia 
zjednoczonych Niemiec 

prow.adzi przez przyjęcie 
propozycji radzieckich 

Deklaracja rządu NRD 

.4„ 

ORGAN KW I KŁ POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

W l"ZWarłą rocznicę ~mierri 
towarzysza Andrzeja Żdanowa 

BERLIN (PAP). Rząd NRD na posiedzeniu w dn\IJ 
28 sier pnia br. postanowił ogłosić deklarację w sprawie 
n.oty radzieckiej z dnia 23 sier'pnia, skierowanej do 
rządów trzech mocarstw zachodnich. W deklaracji tej 

czytamy m. in.: NR 208 - ROK Vlll ŁÓDŻ, SOBQTA, SO ł NIEDZIELA. 31 SIERPNIA 1952 ROKU CENA IO GR. 

Rząd NRD wita ponowne pro
pozycje rządu ra dzieckiego, za
warte w nocie do mocarstw za
ch')dnich z dnia 23 sierpnia br. 
Przytlacza jąca większość na
rodu n iemieckiego ozczerz!l 
aorobuje nowy kr'ok rządu ra
dzieckiego. 
Rząd NRD. zajmująć stano

wisko w sprawie noty radziec-
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Ogólnołódzka Konferencja 
Frontu Narodowego 

odbędzie się w przyszłym tygodniu 
kiej, wychodzi z następującego Dnia 28 sleronla br. z lnlcjatywy Komitetu Łódz-
zalożenia: kiego PZPR odbyło się posiedzenie przedstawicieli &tron- : 

1 Mocarstwa zachodnie, nlctw politycznych i organizacji społecznych z terenu m i 
dziatające".w unowie z t,odzi. : 

Premier Republjki Mongolskiej 
- J. Cedenbal 

przybył · do stolicy ZSRR 
rządem Adenauera, zamierza.ią Na posiedzen iu wyłoniono komisję, która zorganl- i 
przy pomocy wojennego „ukla- zuje w przyszłym tygodniu Ogólnolód.~ką Konfer~mcJę i 
du ogólnego" nie dopuścić do I ~'rontu Narodowego w sprawie kam panll w y borczei do: 
zjednoczenia Niemiec I do . Sejmu Polskiej Rzecz.ypo•oolitej Ludowej. i 
utworzenia nfeza leżnego rządu •••••·-···-·····-··-•••••••••• ... ••••••••••••••-••••••••••-••••„••••••·-·· 
ogó !non iE>m leck lego. 

Na lotnisku witali gościa przedstawiciele rządu ZSRR 
oraz premier Czau En-lai 

MOSKWA (PAP). Agencja TASS podaje: Inicjatorzy polityki rozbic ia 
1 wojny, pragnąc narzucić 
'Niemcom zachodnim militarny 
„układ ogólny". usiłują wmówić 
ludności Niemiec zachodnich, 
jakoby nie było żadnej innej 
drogi, Jak przyjęcie powyższe
go układu. Jednakowoż nowe 
propozycje rządu radzieckiega 
świadczą o tym, że nadal jesz
cze istnieje możliwość po~ozu
mienia wielkich mocarstw w 
sprawie problemu niemieckie
eo. 

Ńad nowq . ordynacją wyborczą 

- Dnia 28 sierpnia przybył do Moskwy premier Mongolskiej Republiki Ludo
wej J. C edenbal. Wraz z premierem przybył wiceminister Spraw Zagranicznych 
Mongolskiej Republiki Ludowej J. Sambu. 

W zakładach pracy robotni
cy - członkowie .partii i bPz
partyjni-dyskutują nad nową 
ordynacją wyborczą . Dyskusje 
te odbywają s it; na otwartych 
zebraniach partyjnych. 

Na centralnym lotnisku goś
ci pow i tali m. In.: zastępca 
przewodniczącego Rady Mini
strów ZSRR A. Mikojan, mi
nister Spraw Zagranicznych 
ZSRR A. Wyszyński i m ini
ster H andlu Zagranicznego P. 
Kumy kin. 

Przybyłych wita! również 

premier Państwowej Rady 
Administracyjn-ej I minister 
Spraw Zagranicznych Chiń

skiej Republiki Ludowej Czou 
En - lai. 

Premier Czou En-lai 
na przyięciu 

u min. Wyszyńskiego 
MOSKWA (PAP). - A

gencja · TASS podaje: 

2 Mocarstwa zachodnie 
wspominają w swych 

notach do rządu ZSRR o gwa
rancjach, które miałyby zabez
pieczyć swobodę działania rzą
du ogólnoniemieckiego. Rząd 
radziecki słusznie wskazuje w 
swej nocie na to, że nie może 
być mowy o żadnej swobodzie 
działania, dopóki istnieje sepa
ra tystyczoy układ boński. 

Na zebranie oddziałowej or
ganizacji w ZPB lm. March
lewskiego przyszło 25 rob0tni
ków bezpartyjnych. Jeden z 
nich - żurek. zabierając głos 
w dyskusji, mówił o koniecz
ności wzmożenin · czujności wo
bec działalności wroga i o 
konieczności podniesienia pro
dukcji, aby wzmóc sile naszej 
ojczyzny. ZMP-ówka Olencka 
mów iła o .wielkich prawach, 
ja kie Polska Ludowa dała mło
dzieży. „My, młodzi robotnicy 
l robotnice - powiedziała 0-
lencka - pójdziemy do urn 
wyborczych, podejmując nowe 
zobowiązania produkcyjne'. '. 

ba szukać daleko - w Zakła
dach St~Jinowsk ich, w daw-· 
nym tabryk ~nckim pałacu 
znajduje się żłobek dla na
szych dzieci. Mamy liczne 
przedszkola, poradnie dla 
matki i dziecka. Naszą wdzię
czność dla ojczyzny, naszą wo
lę zbudowania socj a lizmu za
manifestujemy. b i orąc maso-

Oświadczenie premiera J. Cedenbala Dnia l!8 s ierpnia rninfater 
Spraw Zagranicznych 
ZSRR, A. Wyszyński, wy
dał przyjęcie na cześć pre
miera Państwowej Rady 
Administracyjnej i ministra 
Spraw Zagranicznych Chiń
skiej Republiki Ludowej, 
Czou En-lai'a ! rządowej 

delegacji chińskiej. 

wy udział w wyborach" - po- Po przybyciu na lotnisko 
wiedziała Budziakowa. premier Mongolskiej Republiki 

W ZPW im. Niedzielskiego Ludowej' J. Cedenbal złożył 
)eden z pracownikó~, tow . , oświadczenie, w którym po-
Danecki był przed woi ną wy- wiedzi ał m. in.: 
sunięty przez robotn ików jako 
ka ndydat na posła. Posłem, o- - DRODZY TOWARZYSZE! 
czywiście, nie został. Rząd sa- Przybywszy do stolicy 

Rząd NRD uważa, że jedyn!e 
:przez szybką real izacje pro
pozycji ZSRR - możliwe jest 
rokojowe zjednoczenie Niemiec 
I utworzenie niezależnego rzą
du ogólnoniemieckiego. 

nacyjny zamknął go do wię- Związku Radzieckiego - Mo
zienia. A potem wyr zucono go sk wY. w imieniu całego na
z fabryki. rodu mongolskiego z uczuciem 
· O tym wszystkim opowiadał glębokiej wdzięczności witam 

tow. Danecki na otwartym ze- i składam najlepsze życzenia 
braniu partyjnym. Apelował wielkiemu bratniemu narodo
do załogi, by oceniając wielkie wl radzieckiemu i wyrażam 
prawa i zdobyt"ze mas pracu- najgoretszą I naj~erdeczniej
jących , wzmogła wysiłek nad szą wdzięczność naszego naro
realizacją naszych wielkich du i rządu Mongol>'kiej Re-

3 Rząd NRD. zgodnie z 
zasadami uchwal pocz

damskich . uważa, że zjedno
czone Niemcy mogą być jedy
nie i tylko pokojowvm 1 demo
kratyc'Lnym państwem. 

Na Jednym z zebrań w ZPB 
im. Stalina, robotnica tow. Jó
zefa Budziak mówiła szeroko 
o zdobyczach kobiet. „Nie trze- .zadań gospodarczych. publiki Ludowej, całemu na-

. rodowi r<>dzie"kiernu - n asz.e-W y sławy --- Obrozuiqce mu przyjarielowl I obrońcy, 
r za <lowl Zwie7ku Red•ierkiego 

(Dq lsz1 ciąg na str i) historię zakładów iwlelkiemu Przyjacielowi na
rodu mongolsk iego Gf'neralis
slmusowl Józefowi Stalinowi 
za nieustanną troskę I za co
d zienną , ni eocen iona pomoc w 
rozw o.iu Mongolskiej Republi
ki Ludowej. 

Plenum 
KC KP(b) 

Uzbekistanu 

• W k ilku największych za
kładach włókienniczych - w 
ZPB im. Stalina, WZPB Im. l 
Maja l w Pabianickich ZPB 
przygotowywane są wystawy, 
których treścią będzie historia 
tych zakładów. Będzie ona wy-

'MOSKWA (PAP). - Agen- cinklem his torii polskiego ru
rja TASS µoddje: w dniu 28 chu robotniczego, zmagafl 
•ierpnia br. odbyło się w Ta- łódzkiej klasy robotniczej z u-
1zkiencle kolejne plenum KC clskiem caratu. a potem rzą-

W zakład ach tych rozpoczęly 
już pracę kom isje organizacyj
ne. Głównym kh zadaniem 
jest obecnie zebranie jak naj
większej ilości materia/ów, do
tyczących hłstoril tych zakła

dów. Do pomocy komisjom 
organizacyjnym zgłosiło się 

wielu robotników, starych pra-
KPlbl Uzbekistanu. . dó 

Plenum posta nowiło -· 1 • d '!' rodzim~j burżuazji, bę- cowników tych zakładów. Każ-
d . . ~~o ao,; zie stanowiła obraz bohater-

na z1en 20 września ł9!12 r. sklcb walk 0 wolność spolecz- , de z opowlad3ń, ze wspom-
w Taszkiencie XI Zjazd KPCb) / ną_ i narodow:a łódzkich włók- nleń, stanowi pewną kartę tej 
Uzbekistanu. " marzy. histor!L 

o sprawne prz~prowadzenie 
kampanii siewnt"j 

Więzy międzynarodowe I 
braterska współpraca Mongol
skie! Reoublfkt Ludow~J z in
ny mi zann:yjafolonyrnl kraja
mi, w których urnacnlanlu I roz
woju zawsze dopomagał nam 
i dopomaga nasz potężny przy
J'aclel - Związek Radziecki i 
genialny Nauczyciel narodu 
moniiol.sk i ~go towarzysz Józef 
Stalin - roz..~zerzaJą się coraz 
bardziej I utrwl' Jaja dla dobra. 
n~•ze!?o ludu pracującego I w 
Interesie pokoju I przyjdni 
miedzv n~rodaml. Svtu'lcJa 
zewnf'trzna nasze~o kra.lu u
mocniła się zdecydowanie 
w wyniku rozitromlenia im-R olnlrtwn przygotown.fe się obecnie 

. . do Pn~prowadzenla jesiennych sie
wow. W związku z tym I zgodnie z zale1•e-
11fem uchwały Prezydium Rzl\du w spra
wie Jesiennej kampanii slr.wnej, dnia 31 
•lerpnla br. w ośmiu powiał.ach woJewildz
twa łódzkiego od~ą się z.Jazdy pnodu
J11;cnh małorołn,eb I średniorolnych ehło
pow ora.z członków spółdzielni produkcyj
nyrJJ. Na zjazdy te ze wszystkich gmin wo
Jewńdztwa łódzkle~o przyb'.ldą na..llepsf go

. spodarze. wzorowi obywatele. Będą oni 
mówić. Jak nalezy pracować I co trzeba Je
ncze zrobić. a.by jak na.fsz:vhcfe.f I Jak naj
lep\e) Pr'<et>rnwa.dzlć jesi~nną akcję siew-

te w woJewództwle łódzkim znajduje się 
145.600 aospodarstw bezkonnych, a wiec 
s:ospo~arstw potrzebujących pomocy są
s1edzluej. A pomoc sąsiedzką w każdej ak
cji otrzymuje zaledwie nikły odsetek tycb 
gospodarstw. 

_ pPriallzmu japoń•kiego, a 

.. ną w celo uzyskania w-ysokl~h zbiorów. 
Celem narad .IP.st 11Jawnienle wsz:vstklch 

rezerw. tkwią.cych w gospodarstw~ch In
dywidualnych i spf)ldzielniacb produkcyj-
nych. I 

Wiadomi' J~st. ŹP. lndywldunlne gospoclar
stwa chlop~k1P ma.lą JPszcz~ olbrzymie mo
żliwości rozwoju produkcji. Wydobycie tych 
możliwości I Pełne Ich w.• korzystanie · w 
toku le~lenne.f kampanii siewnej przyc;ryol 
się do znaczn„go wzrostu produkc>.il go~po
danłw, a co za tvm idzie, do zlagodz~nia 
".IJ·s11rnporc.li między produkcją przemys!o„ 
\Vlł 1 prndllkCjl! rolną. · · 

<?Pntralnym więc zagadnieniem, wokół 
lltore110 będzlP. toczyła się dysk u,Sja na zjaz
dach, Jest sprawa zwiększenia wydajności 
gleby poprzez staranne I tr.rminowe pr„e
prowa.dzenlt" orek siewnych. dokonanie ~ie
wu w 1tłehę odleżałą. stosnwanie kwalifi
kowane,„ ziarna siewnce;;i. maksym:llne 
w:vkorz:v•tanle siewników. wlaściwe nawo
t.eniP. gleby, przeprowadzenie orek zimo
wych Itp. 

Zrozumiale. łe maksymalne nruehnmic· 
'Ile rezerw Przyczyni się do znaeznPi::o 
wzros.tu plonń111> zhóż I okopowych. Wielu 
rhlopow przrknnało się o tym w prakt:vcz
nej pra „.v w s'Yvch gusnolłarstwach. Mówił „ tvm np. Antoni Malo.lee z gromady 
i!tnemleszna Il na -z.leździe or-zo<l•1 .laf'vch 
~hło116w powiatu rawsko - mazow!eckl~ll'O, 
ialerają<' sto~owanie llł'rk zimowych, siewu 
rzędowego, podor ywek Itp. ., 

Ohok w:vmlenion:veh rezerw, sa jesuze 
Inne powaJ:ne mn:Hiwości podniesienia pro
dukcji roślinnej. Należy do nich na przy
kład trosldlwP znrl(a nlzowanle I pełna r~
~llzar.ja oomoey saslrtłzkiej . . test Qczywi~te, 
ze o wvsokośrf plon6w w pr7rwa7.ne.l mie
rze dł'rvdu .IP ...,,vhl<i" I tł'rmłnnwe pr7epro
wadzenie poszezcgólnvoh prac polnyuh. A 
Pl"'lrnrow~tł7rnf„ tych prac w itosnodar
~twaeh. nie pnslada.jar v<'h wlasnf!!!o ~nr7ą
ta.fu ora7 ma„r.vn rn!nlrzvrh. Je~t nzRIPŻ
nlont" wła~nle od dokla<łoV" nora.row•nia 
planów pnlt'lo<':v sasiP•hkł"J oraz oo pełnej 
1 tPrmlnowP.l łrh reałlzarJI. 

Trzeba równie! stwierdzić, te pomoe 11g,-
1ledaka była niejednokrotnie udzielana z 
powa.tnym opóźnieniem, co, rzecz jasna, 
powodowało gorszy urodzaj. 

Ta· sytuacja wymaga wnikliwego zainte
resowania się sprawą pomocy sąsiedzkiej 
ze strony komitetów I organizaujl partyj
nych. rad narodowych oraz całego akty
wu_ wlejskleg-o. Należy dopilnować, aby 
kazde gospodarstwo, kt6remu nie uprawia 
:r.iemi POM. otrzyma.Io bezwzględnie po
moe sąsiedzką. Należy takie czuwać, aby 
wszystkie maszyny prywato•~ a zwłas·icza 
siewniki, były w maksymalnym stopniu 
wykorzy~tane, właśnie w ramach pomocy 
sąsiedzkiej. Raz wreszcie należy położyć 
kres wypożyczaniu maszyn czy sprzężaju 
za odrobek, będący naJja.skrawszą formą 
wyzysku biedoty wiejskiej przez kula.ctwo. 

Ocz;vwlste jest, że dekret o pomocy są
siedzkiej będzie lepiej realizowany, o ile 
cale pracujące chłopstwo bo:dzle również 
czuw!lło ' nad jego wcieleniem w życie. 
Sprawa pomocy sąsiedzkiej winna staó się 
więc przedmiotem zainteresowania przede 
wszystkim szerokich mas pracującego 
ehlopstwa. które musi brać żywy udział w 
jej organizowaniu. Dlatego też zagadnienie 
to powinno być szeroko omówione oa zjaz
dach przodujących chłopów. którzy z kolei 
sprawą tą winni zainteresować wszystkich 
pracujących chłopów na na.radach gmin
nych i gromadzkich, jakle odbędą się w 
najb.flższych dniach po zjazdach powiato
wych. 

Celem wreszcie zjazdów j<'st p~lna mo
bilizacja pracującego chłopstwa do wytę
żonych wysiłków w celu sprawnego i szyb
kiego pl"'lepruwadzenfa jesiennej kampanii 
siewnej. Mobilizacja ta musi być tym więk
sza, te zadania w tegorocznej akcji siewnej 
są bardziej rozległe aniżeli w roku ubieg
łym. W woj. lódzkfln obszar zasiewu psze
nicy ozimej zostaje zwiększony o 18 proc .• 
jęczmienia ozimego o ł44 proc„ upraw pa
stewnych o l38 proc. 

zwłaszcza w wyniku wielkie
go zwycięstwa zaprzv!aźnione
go z nami wielomilionowego 
narodu chińskiego. z którym 
naród mongolski-dzięki wspa
niałemu, historycznemu zwy
cięstwu narodu chińskieJ?o l 
stworzeniu Chińsk1ej Republl-

Gromada Grabie 
pierwsza 

w woj. łódzkim 

uregufo~ala 

należności 
podatkowe 

Gromada Grabie, gminy Ko
rabi ewice, w pow. sk iernie
wickim, zamieszkana wyłącznie 
przez mato rolnych I średnio
rolnych chlopów dnia 2f\ bm 
ja ko pierw Ez• JN woj. łódzkim 
przed terminem wpłaciła cał
kowicie należności z tytułu 
podatku gr untowego Sukces 
ten za w<lzie~zać rv1 leży sołty
sow i iirnmady, Franciszkowi 
Sa ni ń skiemu którv ni 0 szc1ę
d ził trud u w celu przekon„ nia 
w•7.ystkirh chłoPÓ\V w groma
dzie o potrzeh!e uregulowania 
podatku oiruntowego. 

kl Ludowej z przewodniczą
cym Mao Tse-tungiem na czele 
- utrzymuje jak najściślejsze 
i wzmacniające się nLeustan
nie stosunki przyjaźni. 

ł'{aród mongolski w oparciu 
o cod zienn ą , wszech stronną 
pomoc Związku Radzieckiego, 
umacniając ze wszech miar 
braterską przyjaźń z wielkim 
narodem radzieckim, przyjaźń 
i współoracę z wielkim naro
dem chińskim I wszystkimi 
narodami krajów demokra cji 
ludowej, krocząc droJ?ą wska
zaną przez jego wielkich sy
nów I ukochany~h wodzów 
Suhe - Batora I Czoibałsana, 
będzie odnosił dalsze, nowe 
sukcesy w swej pokojowej, 
twórczej pracy. 

Na przyjęciu obecny był 
premier Mongolskiej Re
publiki Ludowej. J. Ceden
bal I min. J. Sambu. 

Ze strony radzieckiej na 
przyjęciu obecni byli m. 
in.: zastępcy przewodniczą
cego Rady Ministrów ZSRR; 
W. Mołotow, A. Mikojan, 
M. Bułganin, I. Tewosjan. 

Podziękowania za życzenia 
DO 
PREZYDENTA RZECZYPOSPOLITEJ 

TOWARZYSZA BOLESŁAWA BIERUTA 
WARSZAWA 

W Imieniu Prezydium Wielkiego Zgromadzenia Naro
dowego Rumuńskiej Republiki Ludowej oraz swoim wias
nym, proszę przyjąć gorące podziękowanie za życzenia 
z okazji 8 rocznicy wyzwolenia Rumunii przez walecmll 
Armię Radziecką. 

Przewodnlcz1tc:r Prezydium 
Wielkiego Zgroma.dzenfa Narodowego 

Rumuńskiej Republiki Ludowej 
DR PETRU GROZA 

• 
Depesze przesłali takte: pre

zes Rady Ministrów, Gheorg
hiu Dej do premiera J. Cyran-

• • 
klewlcza I mln. ~praw Zagra
nicznych, Sim!on Bughici do 
min. Skrzeszewskiego. 

Delegacje kobie~ holenderskich i norweskich 
bał/iły w Łodzi 

Wczoraj, w rodzinach 
przedpołudn !owych przybyły 
do Łodzi delegacje Związku 
Kobiet Holender&kich 

szkole przy Zakładach Im. 
Stalina. 

W godzinach wieczornych, 
w sali Grand-Hotelu nas\ą· 

Czlonkinie delegacji w Zakładach. im. Emi!ii Plater. 

Zwią zku Kobiet Norweskich. 
W ci ągu dn ia wczorajszego 
5-osobowa delegacja holen
derska i 6-osobow a deleg~cja 
norwe; ka zwiedziły Zakłady 
Przemysłu Dziewiarskiego im, 
E. Plater oraz źlobek i przed-

o ilo spotkanie kobiet hol~n
derskich i norweskich z akty
w istkami L igi Kobiet z tere
nu na szego m 'a sta. 

Dzisiaj obie delegacje o-
nu&zczą Łódź i udadzą się do 
Piotrkowa, gdzie zw iedzą 
Kombinat Włókienniczy . 

Stare i nowe Bałutv 

31 bm. mijają ·cztery lata od §mieTci Andrzej a Zdanowa, 
wielkiego syna narodu rad!l'ieckiego , jednego z najwybit
n iej szych. dzialaczy międzynaTodowego ruch.u robotni
czego, współbudowniczego parti i bolszewickiej i socja
lizmu w ZSRR. 

Zycie Andrzeja Zdanowa byle nieprzerwanym pa
smem walki o socjalizm , o pokój. Smierć tego nieustra
szonego rewolucj onisty, plumiennego patrioty, okryła 
żałobą nie tylko narody Zwiqzku Radziecki ego, ale ca!y 
międzynarodowy ruch Tobotmczy, wszystkich pokój mi
łujących ludzi. 

W alka, którą narody prowadzą w obronie pokoju, nie
ro.zerwalnie wiąże się z imieniem Andrze.ia Zdanowa. 
Referat, wygłoszony przez ni ego we wrześniu 1947 roku 
na pierwszym posi edzeniu Biura Informacyjnego Partii 
Komunistycznych. i Robotniczych, uzbroił narod11. uzbroi? 
komunistów wszystkich krajów w potężny oręż w walce 
o pokój i niezctwis!ość narodową. 

Jest · wielką zasługą· Zdanowa, że przyczyni? się do 
zmobHizowania czujności narodów, że wskazał środki 
których chwyta się imperializm - przede · wszystkim 
amerykański - w swych próbach zawladnięcia. światem. 
że jednocześnie wskaza! , iż narod11 mają do§ć si!y, bv 
pokrzyżować plany podżegaczy wojennuch. 

Andrzej Zdanow odeg·ra! wielką rolę w zdemaskowa
niu zdradzieckiej kliki tit !>wskiej, co pomogło parti om 
komunistycznym i robotni~zvm, a wśród nich i naszej 
partii , rozprawić się z. prawic„ wo - nacjonalist ycznymi 
agenturami imperi alistycznymi. Wreszcie w ielkie znacze
czenie ma wk!ad Zdanowa do rozwoju mym marksi
stowskiej, zw?aszcza w d ziedzinie kultury i sztuki, 

W najbliższych. tygodniach. rozpoczną się historyczn« 
obrady XIX Zjazdu WKPf!>I . k tóry wytyczy dalszą dro
gę pokoiowego budownictwa w ZSRR, drogę prowadzą. 
cą ku komunizmowi, AndrzP.j Zdanow nie doży! tych. dni. 
Przedwczesna śmierć przerwa.la życie wielkiego bojow 
nika o komunizm i pokój, wiernego ucznia i towar zysza 
Józefa Stalina. Ale idea, o którą walczy! i dla której 
żyl Andrzej Zdanow, j est realizowana. Realizuje ją 
wielki naród radziecki. budując komunizm I tw ardo sto
foc na straż11 pokoju §wia.towego. Realizują jq kr a. j11 
demokracji ' ludowej, wś„ód ni ch Polska Rzeczpospoli ta 
Ludowa, budując. 1ocja!tzm i pomnażając sily pokoju. 
Rea.!izujq jq narody, nie szczędząc wysi!ków i ni e szczę
dząc ofiar, by zwyciężyla sprawa pokoju I postępu, spra
wa, której calym sercem oddany by! Andrzej .żdanow 

Zakłady łódzkie 
przedterminowo realizują 

plany miesi.;czne 
Wiele łódzkich zakładów 

pracy przedtermmowo wyko
nuje plany miesięczne. Już 28 
bm. o wykonaniu planu za
meldowały ZAKŁAD~ PRZE
MYSŁ._U J:)ZIEWIARSKIEGO 
IM. KASPRZAKA oraz ZA
KŁADY PRZEMYSŁU DZIE
WIARSKIEGO IM. KONOP
NICKIEJ, gdzie do przedter
minowej realizacji planu przy
czynili się przede wszystkim 
dziewiarze: Antoni L?giewka, 
niewidomi - Piotr Wierzbic
ki i Jao Krzyś, szwaczki Zo
fia Kac, Irena Jagiełło i An
tonina Kar'.zorowska, praso- · 
waczki: Antonina Rybicka. 
Antonina Iskra oraz krojczy
nie - Władyslawa Jesionek. 
Maria Gtębska I wiele innych , 
wykonujących swoje normy w 
170 do 200 proc. 

WALTERA, oraz tkalnie: 
ZPB IM. REWOLUCJ I moa 
ROKU i ZPB IM. I DYWIZJI 
KOSCIUSZKOWSKIEJ. 

Ze sportu 

Wójcik pierwszy 

w Rzeszowie 
Dziewiąty etap Wyścigu Do

okoła Polski, biegnący z Kra
kowa do Rzeszowa wygrał 
Wójcik przed Waliszewsk1m . 

Wyniki IX e tapu: 1. Wój
c'k - 4:06,58, 2. Wa!iszewsld 

4:07,24-, 3. H adasik 
4:07,24, 4. Więckowski -. 
4.07,34, 5. Ulik - 4:10,45. 
Drużynowo: 1. CWKS I, 

2. „Unia"1 3. „Gwa·rdia 0
• 

W dniu 29 sierpnia, a wiec Po 9 etapach : 1. Wójcilc 
na dwa dni przed 'terminem (CWKS I) - 46 :09,11, 2. Ka
wykonała plan mi~sięcznv za- ptak (CWKS I) 46 :19,06, 
łoga PÓŁNOCNO ~ ŁóDZ- 3. Hadasik - (CWKS II) - · 
KTCH ZAKŁADÓW PRZEMY- 46 23,39, 4. Ulik („Gwardia") 
SŁU JEDWABNTCZEG0.1- 46:25 ,29. 
Przedterminową realizacje o- Drużynowo: 1. CWKS I ._. 
siagnieto dzieki ofi a rnośc i c~- tz8:25,02, 2. „Gwardi a" 
lej zalogL wśród której dobrą 139:14.19, 3. ,Włókni arz'' ..,.. 
pracą wyróżpili się: Regina 140:35,04. ' 
Ma!inow~ka, Wiktor Nowiń ski 
I Stanisław Janiszewski. któ
rych normy wykonania sięga
ją 136 proc. 

Przed terminem również 
zrealizowały plan: załoga 
przędzalni odn.idk.owef ZPR 
IM. KUNicK.IF.GO I załol/:« 
tkalni ZPB IM. _ GENERAŁA 

Siatkarki p~lski'e 
wlcemisłrzyn1ami świata 

Wczoraj zakończone zostaly 
w Moskw ie m is trzostwa świa
t"' w siatkówce kobiet i męż
czyzn. W decydującym spot
kaniu o tytuł mistrza świat.a 
Polki rozegrały spotkan ie z 
doskonałymi sia tkarkami ra
d z1 eck imi. Mecz zakończy ł si?, 
zwycięstwem sia tkarek ra
di ieck ich 3:0 (15:8, 15:4, 15:8). 

W konkurencj i męskiej ty
tuł mistrza świata zdo':>vl 
również Związek Radziecki 

Piłkarze chińscy 
przegrali 

.z reprezentacją 

Warszawy 2: ó 
Wobec 20 tysięcy widzńW' 

ro1egra no wczoraj w Warsza
wje na stadionie „Ko?e jarza '' 
to..wa rzyskie spotkanie pomif:
d zy piłkarskimi re.prezentacja
mi Warszaw y i Pek inu. Spot
.ranie zakończyło s ię zwycię
stwem W arszawy 6:2 (3 :1\. 

Tl"'leha stwlettł71ó. ze w wo.f. łl>d7klm 
!prawa re9lf1•r.lf dekrf'tu o pnmn„_v r są
sled:r.klej, będą<'ego obowiązu.lą<'ym pra rm, 
przed•tawta się źle. ·Wystarr.r.:v narlmlr3:ć. 

Poza &ym w okresie kampanii siewnej 
trzeba przeprowadzić wykopki okopowy<'h 
oraz roz'porząć · orki zimowi'. Nie wolno 
przy t;!'m osłabiać t<'mpa dostaw zboża. 
mięsa.. mleka i iiemniaków, których skup 
musi być takońc:tony przed nastanit'm 
przymrozków, A więc zadania stojące pned 
wsllł w okresie kampanii ~lewnej są bar
dzo poważne. Realizada kh w:vma.~a sku
tecznej mol>lllzacjl całego pracu,jąc-e!!'O 
chłopstwa. co Jest jednym z głównych ce
ł6w zjazdów, 

Na Balutach., w najbardziej zaniedbanei przez kapitalistów dzielnic-11 Łodzi, obok starych ruder powstają dzi§ nowo-
. czesne blok! mieszkaniowe. s< koly, przedszkola ! żłobki 

.·······································• i DZIŚ 6 STRON i NA ZDJĘCIACH: z lewej - fragment ul. ChrobTt<QO, z prawej - nowe przedszkole przu tejże ullc11. . . . . . ·································"····„ 
I 
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Jedyna droga rozwoju kultury I cywilizacji 
Kiedy ludzie radzieccy w 

niesłychan ie clętkich warun
.kach kładli p!erwne cegły no
wych olbrzymich fabryk, re
wolucjonizowali wieś drewnla
l'lej sochy i wiekowej nędzy, 
bogate imperialistyczne kraje 
paliły miliony buszli pszen !cy 
I topiły w morzu kawę. Trud i 
bohaterstwo ludzi radzieckich 
l:>yły na miarę Idei, której oni 
służyli - socjalizmu. Stąd na
rodziny nowej, twórczej potę
gi w dziejach. Związek Ra
dziecki przezwyciężył wszyst
kie prreszkody I rorn.'inąl nie
znane w historii qudown!ctwo 
pokojowe, opanował przyrodę 
I zmusił ją do służby czlowie~ 
kriwL 

Ci, którzy topili tywnoś~ w 
llblłczu mil1onów głodujących 
lud:r;i, w swoim szaleńczym 
dziele nlszczen f>1 dnszll do roz
pętania krwawej woJny. 

·Ludzie rirdzleccv zbudowali 
llpleprostroj, Magnitogorsk, 
łfaieslątkl nowych miast, 1ze-

rei kanałów. FueyAci zburz:yll 
diiesiqtki i setki miast. Zdo)ni 
byli ..yybudować jed;vnle piece 
krematoryjne i upiorne obozy 
Koteda. 

Obecl)y pro.lekt planu pię
cioletniego ZSRR (1951 -19~:>> 
swą potęgą, rozmąchem, wia
rą w twórcze siły człowieka 
utwierdza jeszcze raz zwycię
stwo soc.lallzmu nad faszyz
mem i otwiera przed ludzko
ścią, nie tylko przed samym 
Związkiem, nowe jasne per
spektywy. t)'kazuje, jakle o
gromne, wspaniale owoce daje 
dzieło Rewolucii Paźd zlerniko
*ej po 35 latach i jakle twór
cze, pokojowe, wielkie możli
wości roztaczają się przed kat
dym narodem, wstępującym na 
szlak Lenina - Stalina, na dro..: 
g~ socjalizmu i pokoJu, która 
jest jedyną dro,:!ą rozwoju kul
tury I cywlllzącji. 

GRZEGORZ TJMOFIEIBW 
literat • 

Osl1gnięcla ZSRR są naszymi osiągnięciami 
' Czyłl'IJą~ w prasie o maJą
eym się odbyć XIX Zjeł:dzle 

iWKPCb) l nowylll 15-letnlm 
1>l11nfe, zastanowiłem . 1111 nad 
dotychczasową polityką Zwląz· 

ku !ladzlecklego. Przypom-
11iaty mi się wszy$tkle dotych
eza~owe osiągnięcia ludzi ra
l!lzlecklch na polu pokojowego 
budownictwa, ich wielkie pe
·tętne elektrownie, będące u
tzeczywtstnleplern Iłów Wlel
kiełQ Lenina. 
1 Zrealłzowenfe tych wielkich 
•amlerzeń może być tylko l 
wyłącznie moi:llwe w ustroju, 
1dzle wszyscy ludr.le •ą wolni, 
1dzie praca nie jest przeldań
ttwem, ęle 11prawą honoru I o-

bowlązku katdego cizłowleka. 
Zwycięstwa ludzi radzieckich 
1ą przykładem dla wszystkich 
ludzi na całym świecie. a 

' szczególnie dla nas Polaków. 
Ich zwycięstwa są naszy.iDl 
zwycl!lstwaml. Nasi przodująey 
robotnicy, wzorując się na r11-
dzlecklch 1tachanoweaoh, od
nouą codziennie pll:kne sulo;
cesy. Równie~ I ja staram się 
lepiej i wydajniej pracowa~. 

czego dowodem Jest wykonanie 
w dniu 23 lipca br. przypada
C""'IC n11 mnie :zadań Planu 
!!-letniego. Planu, który przy 
p0mQcy PQtężnego .Związku 
Radzieckiego stworzy mocne 
podstawy ustroju socjalistycz
neao w neszym kraju. 

WŁAPYSŁA W SMOCZTJęSKl 
freur & ZM Im. Strzele&;yka 

GŁOS ROBOTNICZ°'Z ·~=====~==~=========~~30 słerpnla 1952 r. (Nr 208} 

Zjedn·oczeni Niemcy obrócą w niwecz 
zamiary rządu Adenauera 

Przemówienie radiowe prezydenta W. Piecka , 
BERLIN (PAP). - Prezydent Niemieckiej Repu

bliki Demokratycznej Wilhelm Pieek wygłGsił przez radio 
28 sierpnia br. przemówi.enie dG narodu niemieckiego. 
Prezydent Pleck powiedział m. ln.: 

Słuchafele uwatnle tego, co 
Wam powiem w obecnej po
wainęj chwili I życiu I egzy-
stencji państwowej narodu 
niemieckiego grozi wielkie 
niebezpieczeństwo! 

Adenauer zgodził się w Bonn 
na to, by państwo :r:achodnio
niemieckle zrzeldo się wszyst-

Można bf)dzie zagrodzi~ dro
gr, podżegaczom wojennym. 
jeżeli Niemcy miłujący pokój 
w miastach I na wsi wysuną 
głosem milionów :!:ądanie: 

Precz i „uklacłem ogólnym"! 
DomaglłmY się traktatu poko
jowego! 

kich swych Buwerennych praw KOLEDZY ZWIAZJCOWCYI 
i by mocarstwa zachodnie ., 

drroonstr11cj3ch 11111•0W7i;h: 
l'lle ratytiko~ć bońskle~o 
pbktu wojenneio! Podjąć jak 
najszybciej rokowania w spra
wie traktatu pokojowego z 
Niemcami, porozumienia ·'
gllnónlemieckiego, przepro~ 
w;,dzęnia wolnych wybodw 
w całych Niemczech oraz wy 
cc:-fania wszystkich wojsk o
kllpacyjnych po zawarciu 
traktatu pokojowego, jak pro
ponuje to rząd radziecki w 
swojej noclel 

Oto droga wiodąca do poko
ju i do •icz<:ścia na~ego na
rodu. 

zadecydowały całkowicie 0 O~wiadczaltścle wielokrotn ie 
przyszłości rozbitych Niemlee. na Waszych wiecach i zebra- r------------

niach, że wbrew woli zjedno-
Na mocy 1pęcjaJnęJ klauzu- cz · "l b Ln 

li, zawartej w artykule 5 ukła· oneJ "asy ro 0 lc:zej nie Del„g•c1' „ USA mote istni~ tadęn nąd . Ch.:>- „ " u 

du, rząd związkowy może być dz! terai Q to, aby od tego ł 
nawet J>Ozbawlony wszelkiej słusznego wnl<>slru przejść do g osuje 
władzy rządowej, która w tym czynu. Należy więc teraz w przeciwko zakazowi 

, 
Swięto ~órników radziecliich 

A. Kuźmicz 
wteemtntsler 

pr&~U WVl<>W•IO liSlłll 

We wrześniu 11147 r. ll'Zl\d 
ZSRR ustanowił łwięto ' -
Dzieli Górnika. Doroczny o'Q• 
ehód Dni• Górnika, przypf.d•· 
jąc7 Da ostatn111 nledzlellł 
sierpnia, łwiadczy o 0Jbn:7- Współpraca int7nterów-k0J1-
mlm znaczeniu, jakle państwo etruktorów z górnlkaml-nowa
radzleckie PrzYPlsuje ofiarnej torami zrodziła k;ombaln we• 
i:iraey górni~ów, llw!1tdciy o , llowy „:Donbas''· Prócz teg~ 
tym, Jak wysoko ceni ono w Przemyśle węglowym ZSRlł 
pracrt tych ludzi, aatrudnlo- z powodzepiem stosuje się 
nych na Jednym i llljdonio- kombajny do eksploatacji po
śl.ejszy~h oac!nków cosPQda:r- kładów o małym i dużym u
lt1 narodowej ZSRR. padzie. W wyniku zastosowa-

'Rozwljające się w s~yhklm nla kombajnu wydajność pra
tempie w ZSRR przemYił i . cy górników na ścianach wzro-
'transport potrzebuj11 cora1 &ła o 40---SO proc. 
więcej węgla. Toteż z kaMyII\ Obecnie w przemy~le wę-

1r<<1bronlona jest produkcja ma• 
1zyn górniczych, których pra
ca irozJ tyciu lub zdrowiu 
16mlka. Kopalnie Mwietlon1 
'' lampami Jtrzeniowyml. 
Państwo dba o polepszeni• 

sytuac:jl m<1terialnej l{órników 
którzy są lepiej płatni nii ro~ 
botnlcy zatrudnlenl w innych 
gałęziach gospodarki. Poza 
tym w:r11z ze wzrostem wydaj
ności pracy rosną również ich 
zarobki. Jednocześnie, dzięki 
systematycznej zntice cen, 
wzrastają ich płace realne. 

Górnikom przys ługuje sze
reg p r zywilejów. Tak np. wy
płaca się im co rok jednore· 

NA ZDJĘCIU: grupa przoduj"c11c!\ llómłków :r 1'opa!nł J B\a kQmbinatu węglowego im, 
Czuil\(lkowa w Do1111<1,51·h. " Fot. - OAJ' 

wypadku przechodzi w ręce każdym µkład:z:ie pracy, w 
mocarstw okupacyjnych, jeżel! każdej miejscowości, w każ- broni ·rokiem wzrasta wydobycie glowym ZSl\R i)rzebieira _ 0 _ 

zdaniem mocantw r.achodnlch dej organizacji robotniczfłj b wegla w kopalniach ZSRR. w ces przechodzeni• od mech';n\- rową Premię za wysługę lat 
nastapi pow;łżnę narusio:enl11 podejmować wspólne uchw~- akteriologicznej r. 19iH w skali globalnej prze- zacjl poszczególnych proce,,.ów w wysokości 10--30 proc. za-
bezpldeckzeń1s.twa publ!cznego t ty, ażeby pneszkodzi() przy- kroczyło ono 0 70 proc. po- wydobycia węgla do mechani- robków rQcznych. Górnikom, 
porzą u ub tez, jeżeli pow- Ji;:ciu ,,układu ogólnego". ziom przedwojenny. Jeśli cho- ·1 1. 1 k . llV.rzy przepracowali IO ląt 
t i ~b taki NOWY JORK (P zaci. ~omp e sowej . Znaczy pod · · 

s an e 11ro„ a ego narusz•- AP). Na dz! o wydobycie węgla ka- to, ze poczynając od wybiera- r.iemią , przysjugµje tytuł 
nla. CHŁOl'I NIEMil!;CCYl Łąc-z- posiedunlu Komisji Rozbroje- miennego, Związek Radziecki nia pokładu na przodku, a „honortiweao górnika". W o-
~zy motn1 •oble wyobr11- c:r się z robotnikami i Inny- niowej ONZ 27 bm. odbyło się zajmuje pierwsze mięjscę w końc;z:ąc na ładowaniu wę.gla kresie Powojennym '-36 1ór-

zić, by kanclerz któregokol- nli ludźmi pracy we wspólnym gło~owanle n&d propozycją Europie Bllskl jest czas, kiedy do wagonów, górnik nie dot- nikom Ptl.yznano Nagrody 
wiek państwa podpisał za plę- · sojuszu, tądaJcle W8Zysey ?li- Związku Radzieckiego, by Ko- górnicy radzieccy wydobywać knle rę)!:ą węgla. Rola je"O Stalinowskie. 
cami narodu układ równający :i:cm od Waszych posłów w misja nlezwłocznlt' rozpatrzy- będą rocznie 500 milionów ton ograniczy si" do obsługi m"a- Corocznie od&..le się do dy-
l d I t parlamentach Republiki Zwią~- ła sprawę naruszania zakazu tego w k k I ~ spoiycji gór ni ków tysi<'ee do-

s ę wY an u ego narodu na • użyWanla broni bakteriolo- . yso o a orycznego pa- szyn i mech;mizmów. Wyższym k 1 •
1 

laskę lub niełaskę obcyqh mo- kowej, od zarządów gminnych . hwa dla gotrzeb eospodarkl etapem mechanizacji przemy-
5 

ona e urządzonych tniesz.kań. 
cautw? i miejskich od :rządów krajo- gicznej oraz 11prawę pociąg- narodowej. ł Po wojnie zbud owano dla 

wych, aby odl'ZUciU zdecydo- nlęcla do O<l.powledzlalnoścl s u węglowego będzie całko- n~ch 8 miln. m kw. powlencłl-
W tej clętldej I niebezl)le~- v•anle ten „układ ogólny", t.m tych, którzy zaku ten naru- Zakrojone na olbrzymią ska- wita autornatyiacja kierowa- ni mieszkalne). Prócz tego 

nej sytuacji r: pomocą I1arodo·- 1,1klad grabieży ekonomicznęl 11zają. lę roboty przy budowle no- nla procesami wydobyclL dzięki pomocy państwa, górni: 
wt nlemlecldemu przychodzi n'1szego narodu, układ , który Za propo!ycją głosował wych wielkich zmechanizowa- Rząd radziecki kładzie ol- cy z'budowa)l sobie 34 tysiące 
zn(lw rząd Zwfązlrn Radzleo- ma nM wtrącić w wojnę. przedstawiciel ZSRR. Delegaci nych kopalń umożliwiły w brzymi nacisk na ""dwyż.sze- wlasnych domków Jednora-
kiego, $wolą notą i dnia !I~ :Pal{istanu I Cl)ile wstrzymali ZSRR bkl 1 zl ,,,_ dzinnych. 
sierpnia 1952 roku do trzech Jednolita manifestacja woli iię od głosu , Przeciwko pro- szy wzrost wydoby- n.e po om\) wysikolenia tech- W zagłębiach węglowyeb 
mocarstw zachodnich wskazu- wszystkich Niemców na po~ycji radzieckiej głosowali eta węgla. Równolegle zrekon- rucznego górników, mając na stworzono górnikom wszelkie 

je on narA"owl niemieckiemu ws~hodzje 1 MC:h.odzie, na po- członk_o„"e "loku amerykań- struowano też na bazie nowo- uwadze, że jedynie closkonale ki "" h d t i ó ''" " wyszkolone •-·· lifik Wlłrun kulturalnego życia 
droiię dzięki której mof:na u- . l n u P tnocy nuzej oj- sko - angielskiego z delega- czesnej techniki stare kopal- ' wy„""a owane mają oni około 700 pałaców' 
pewnlć pol<ól or•z dać naro- ciyzny otrznnanla t:raktatu tern USA na czele. W ten spo- nie. W przemyśle W"'"lowy~ kadry zdołają opąnow;ić no- k 

W 1 

„ k j 1 „ ct .„ „„ „. woczesną t h 'k ultury I k:!ubów, około 9no 

~ szekle wydarzenia w która przyczynia iię do tego, dowi niemieckiemu. tr11ktat po o we~o „y I\ w zj!!dno- sób Stany Zjednoczone ponow- ZS:ĘtR mechanizuje się szeroko ee ni ~. Pełniej bibliotek, z:awierających ł 2c~-
r.wlązku Radzieckim 1ą azcze- że pustynie zmieniają się w u- pokojowy 1 %jednoczenie oj- czonycfl, pokój miłującyc'i. nie dowiodły, że są przeciwne pracochłonne procesy, zwią~a- wykorzystać maszyny i me- nie 4,5 miliona tomów, „250 

1ólnle blł~kie nam, chłopom- rodmjne pola, te energia elek- czyz11y. 'Nlem~ech obróci w niwe.:z zakazowi broni bakterlologicz- ne z wydobywaniem węgla. w chanfzmy. W o)!:re~!e pierwszej kó k 

Dokument twórcze) I pokojowej pracy 

apółt;lzlelcom, gdyt wkro- tryczna zastąpi pracę człowi•- Są to propozycje, któH ia- zamiary rz11du /!.denauera i nej i ratyfikacji konwencji ci•~ ostatnich lat zastosowa- PP:'fjennej pięciolatki wy- ~~~ se~kl ~;~~Yl ~la~~~~= 
czyllśmy już na drogę 1ocjall- ka, że podniesie się na jeszcze apro"ować mo„e z całe"o se?'- jegQ mocodawców e.merykań- genewskiej, która zakfzuje u- no w górnictwie przeszło !OO 

8
11z 

0 
oóno W ZSR~ ponad ml- towych. 

1tycznej przebudowy wsi, Dla- wyższy poziom dobrobyt ludi! µ G ,.. skich, Zątądajmy na potężnych żywanle t j b L h t ó i on g rników na różnych kur-

te
- te„ -'adomość 

0 
XIX ca każdy patriota niemiecki. e ron n~yc YP w mflszyn me- sacłJ zawn"o "' i W dowód wdzlęczno~cł dla „v " w1 pracy. cni:mlzmów. Pozwoliło to zme- "" wyc„ w specj<1l-

Zjeźdzle WKP(b) bardzo na1 My, członkowie rpółdzlelrii Podpisany samowolnie przez A chanizowa~ ca!l~owlcle takie nych szkołach. swego ukochanego państwa 
salnteresowała. produkcyjnych, czerpiemy z Adęnpuera Ukłacl separaty- gfl$0fZY muszą ponieść Odpowiedzialność procesy, jak wrąb, urąblanie Państwo socjalistyczne trosz· ~Q:l~~c: o ::a~;i~~~ost ~~~~~ 
; i clekawo~clą ccytilJlśmy doświadezeń radzieckich kol. styczny stoi na przesikqclzle b b , k" ł '· łaclowanie I przewóz pod.ziem~ czy się również 0 bezpiec;zeń- ~ I twytyc:i;nę piątego planu ~-)et- cho~n!ków. opieramy się na utworzeniy zjednoczonych po- za ar arzyDS le ralfoWanie fefiCÓW ny, jak również ładowa1,1\e do stwo pracy górników. Aby u- ~y~on~:cy~ p~~~~!Y~~~ 
niego. zwi„zek "adziecki Jea• tych wzorach, które oni wy. kóJ miłujących Niemiec_ Ola- wagonów kolejowyc"' co z ko- chronić go'rnlk„w przed pyli'- ... ,... " '' •• tego t :!: I wi d la PEKIN (PAP) " j '" Y stwowe plany wydobycia wq-
naszym przyjacielem, dlltego pracowali w ogniu ostrej wal- e po, o e o par - · - .ngenc a zaprotestował jak naJbardzlel lei zapewniło system11tycmy ca. wuyetkle maJzyny zaopa- gla, doldadają wszelkich stą• 
teł: h:l:de jego osiągnięcie 'ed ki klasowej. mentu zwlązkowe~o nie po- Nowych Chin don011l, :!:e w stanowczo przeciwko masa- wzrost wydajności pracy gór- truje się w urządzenia odpy-
naszym o~lągnlęclem, klłtde Z podziwem czytamy o pia. winni nigdy wyrazić z.gody na dniu ~7 sierpnia odbylo się krom, dokonywanym przez ników. ląjąc11 - zraszacze. W ZSRR rań, by dać jak najwięcej wę-
jego zwycięstwo jest naszym nach budowy komunizmu l ten układ Wszyscy mllując:v w Panmundżonle posiedzenie Amerykanów w obozach je- ł----------------------------g-la_g_o_spo_d_a_rce kraju. 

zwycięstwem . Wiemy, te licz- l'lerwu:e O$iągnlęcfa na tym nokój Pfttrfoel nlemfl!ł'CV po- :plenarne obu delegacji pro- niecktch. Podkreślll or:i, :!:e ------
by piątej Pleclolatkl kłują ,., polu upewniają nas, te drog~ . winni !Obowlązał posłów do wadzących rokowania w spra- od 11 sierpnia br. Amery- z d o k • ł . 
ccey anglo-ęmerykańsklch Im- na któr11 wchodzi wieś polska, narlamentu zwla:rkowego, ate- wie rozejmu w Ko~ kanie zamordowall jednego Konf1skcity dzienników a anr.a e IP ącznośc1 
per!alłstów, ę ltłują ich dlate- jest jedynie slusma. by w tadnych okoliczno~clach Pne-w<ldntc:-iąey delegacji ko- ·jeńca I zranlll 52. Stro-
1o, te mówlll o ogromnej potę- JOZEF KOZV ... A nie glosowali r.a wojennym ręań,ko-thlt\sldel 1en. Nam tr na amerykańska - powiedział komunistycznych w łwleUe wytycznych VII Plenum KC PZPR 
dte Związku Radzieckiego. Q " .• układem ogólnym", złof:J'.ł oświadczenie, w którym gen. Nam lr ~ musi ponieść 
'ego sile 1 tywotno~cl 

0 
jego ~~Ji,~~f~:f"w ~OJ:l~~~1 „Uldad ogólny" n~klada całkowitą oclpowled~alność r.a w Niemczech zBch, OnegcleJ w ~,u ORZZ od„ 

Przed ekipami łączności atol ,: 
r:adanfe konsekwentnego reali• 
zowan\a wskaz11ń VII Plenwn ' 
KC partii w dzledz\ni.e wzmac
niania spojn\ miasta ze wsią. 
Aby zadania te zostały wyko
nane, organizacje partyjne za
kładów pracy muszą otoczyć 
troskliwą Qpieką członków 
ekip, muszą wnikliwiej dobie
rać ludzi do pracy w ekipach 
objąć ich systematyczn~ 
szkoleniem Ideologicznym. 

.twórc~1 1 pokojowe} !'UFY„ , Wiellde!. w pow. łódzkim potworn! cfęiary flnan~owe nR H ( _I ' to barQarzy-ń,61de tr.a~aroe byla ai~ og61noł6dt.ka narada 
-------------·---------_.;naród niemiecki. Wydatki O engn;y Jeńców wojennyoh. BERLIN (PAf'). A.&encla pnęwodniczącyeh fabrycznych 

• , zbrojeniowe maJ11 wynosić 8!i0 • h b Na~t~ie &en. Nam lr l>Od- ADN donos\, że policja Ade- komii;ji łączności miasta ze Dek laracJa rządu N RO mfllon~w rriarek mlfl~lęc~nle. nie c Cil ył. kreślił, że \)orozumlen!e w nauera dokonała rewizji w re- wsią oraz sekretany podsta-
Nle dość tego: rząd Adenaue- mięsem armatnim sprawię rozejmu w Korei nie dakcjach komunistycznyeh wowych organtzacjl pa.rty1-

' ra zobo,v!ązeł elę do uznania zo11tało dotychcząa osiągnięte dzJennlków „Norddeutsches nycb za.kłaQ.ów, uczestniczą-
przeprowadzenia ogólnonle- dł\lgów iarranleznych Ozni1- MOSKWA (PAP). Agencja Jedynie wskutek uporu delegj- Echo" w Kilonii Hamburgel' cycb w ruchu ł11cimoścl, se-

tJ)okończenle i:e str. 1) 

Propozycja rządu radzleckle
·go, przewidująca zobowiązanie 
Niemiec, że nie przystąpią do 
tadnvcb koalicji lub sojuszów 

mlecklch wvborów. cza to, te naród nlemlecltl TASS don~i z Hagi, ie bata- Cl! ameryMń.slćej, któr• odme- Volkszeltung" w' Hamburgu J. kretan:y f kierowników wy-
Rud NRP Jest przekonany, będzie musiał spłacić zagrani- lion holender.ski, znajdujący w1a wyrażenia zgody na ałi.Mli- · „Tribune der Demokratie" w działów propagandy :KD 1 

!!: propozycja ZSRR w spra- cy Jeszcze 700 m!llonów mn- idę w }Corel, ponosi wielkie ne I o-paft4 n.a k0t1wąncli ir;e- Bremie I &~onfi~ltowała znaj- KP. w naradzie wzięli udział 
wie utworzenia !!I zgodą czte- rek rocznie. straty, Wielu tołnlerzy tego newskie) prOlpOi.ycJe Jt:rQnY k()- i dujące się w redakcjach na- między innymi: przedstawiciel 
rech mocarstw k omisji ba- Jut dzt.daj skutki tego et.a- b<italiol)u d<nnall& ai4!1 powrotu reaflsko-chlńskf.e1 w 5prawie I kłady dzienników. 
dawczej, w skład k tórej we- nu r:r;ec:iy dalą się Wł! znalłl do Hol.łlndil. jeńców wojennych. I Skonfiskowane numery KC PZPR tow. Stefan Rubl~-
szl!by pr zedstawic iele Izby wszystkim ludziom pracy. • • • / dzienników zawierały wlado- ski oraz zastępca kierownika 
Ludowej NRD i Bundestagll Władze holendenskle mlłu- Na !ądanie delegacji aniecy- mości 0 aprobacie, z ja)!:ą spot- Wydziału Propagandy KŁ tow. 

wojskowych, wymierzonych 
przeciwko jaltiemukolwlek 

Szczególnie w toku akcji 
wyborczej ekipy powinny pro
wadzić na wsi pracę masowo -
polityczną, a by chłop na w si 
uświadomił sobie wielkie o
siągnięcia narodu polskiego, 
których uwiericzenjem jest 
Konstytucja Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej. 

państvm, które brało udział 
•wym! siłam i zhroJnyinl w wo1-
71!e przeciwko N\emcorn. ~od
iiowiada w całej pełni pod~ta
wowym Interesom narodu n!e
rnteckiego i jego woli utrzy
mania pokoju. 

zachodnlo - niemieckiego - Zagrodzenie drogi pod~ega· lll obecni• mobillzowal! wśród kańsklej obrady delegacji o'ou I kala się wśród ludności Nie- KwaśnlewskL 
" w ny s a ze z s a- m1ec zac o n c os ma no a Referat nil temllt zadań ru-przyjęta została z aorobatą C70m wojennym jest jedn:ik młodzieży tzw. ,,ochotnl'·ów" stron peł m kł d I o t · h d i h tat · t 

pnez cały naród niemiecki. w naszej mocy, w mocy <Ila wysl.imla do Korei. Młodzi ły odroc~on.e na ~ydzień. N~-1 radi!ecka w sprawie pokojo- chu łączności miast ze s' 
6) Nota radzfecl(a w od- wszystkich ludzi mlłujących Holendrzy nie chcą Jednak stępne posiedzenie odbędzie wego uregulowania problemu ·świetle t ha Vlwl iąl w 

pÓw!edzi na twierdr.e- pokój. być ~jmltami Amerykanów. · d 1 4 ś i · 1 kl wy ycznyc P e-
n ie mocarstw zaeqodnłch, ja- się w n u wrze n a. mem ee ego, num KC PZPR, wygłosił tow. 

!<nhv z>1rząd7enia. nndiete w .,..---------------------------- - Kwaśniewski. 4) Mocar stwa zachodnie "1 
swych notach do rządu 

ZSRR podjęły probę oQ.wle
uenla sprawv z.Jednoczenia 
Niemiec I zawarcia traktatu 
pokojowego - w ten S'J)Osób, 
:!:e domagai a sie u stalenia -
11a 1:1odstawie ich dyktatu -
){oleinnśc i stnsowanlą po!<zcze„ 
g611wch kroków . 

NRD dla w7.mocnlenla jej w d · ~zo!eczeństwa i dla ochrcmy · / • 

przed szple1rnmi. agentami i lf a.r.zanLa 
sabotatystaml - mlalv 1'>0-
~lebić rozbicie Niem lee, 
stwierdza z OC7.ywlstą slu
sznośrlą , że testo rodzalt! o
śwtarlczen ie jest pozbawlnne 
w~•elkich n0<'1•t„w. R1ad NRD 
pndRl iuż dnia 26 maia br. do 
wiarfomo<lci. te 1astosowane 
środki bezple•"f'ń~twa beną 
mn!!!IV bvć 7.nleslcme natvch
mlast po osląrmięclu pnrozu
mlen!a w sorawle nrzenrown
dzenia wolnv<!n wyborów ~ 
Or:l61nonlemiecklch w celu 
pr7.ywróeenia Jedności Nie
miec na 2&111rlach demokra
t,,; ,,znyeh I poko1owych. 

R~ąd NRD u waża. i:e orn
\llflmv zjednoczen.i a Ni em iec, 
utwor zenia r zadu o~ólnonle
rnieckiego i za warcia tra\.;ta
tu pokoiowe110 są nierozPr
walnle ze sobą związane. 
Jl.ząd NRD wita więc propo
ayeje ZSRR. przewidujące ró
wnoczesne rokowania w ąpra
'Wie tych żywotnych dla naro
·du niem ieckiego za~adnleń 7) Rząd w Bor, r.amierza 

wkrótce pr7pforsowAl! 
ratyfikację mllltamego „ukla-

------------. du ogólnego", i?odzącego w o'>-

d 
k6.I l jednoM N!ernięc. NarM 

5) Nota rządu radziecki'e~o 
zmierza również do t.e-

101 by n ie odwlekać nadal 

Plenarne posie zenie niemiecki nie może do tego 

Zarz„du Okrogu dopuścić. .jeżeli chce żyć w 
-.. ... zjednoczonym, pokQjowym 

Zw. Zaw. Pracowników Państwie, J~elf nie chce się 
dać wciągnąć w nową wo1nę, 

Przem. Graficznego, która bylal:>y równocześnie 
morderczą wojna l:>ratohńlczą 

Prasy i Wydawnictw Niemców p_rzeclwko Niem-

' W dniu wczoraj iźYl\I odbyło co;trl,a ną;\I ndz!ecklel(o .;>7.• 
•I~ rozsterzone tiosledzenle nacza, te 18tn !efo droga wio
Zarz. Okr. Zw. Zaw. Prac. dąca do zapobieżenia zbrodnl, 
Przem. Graficznego, Pra'Y 1 jaką się orzvi?otowuie wobec 
;\Vydawnictw, w którym wzlę\l .Niemiec I wobec pokoju w 
udział: zastępca kierownika Europie. Droga ta prowa,izi 
Wydziału Organizacyjneitsi KŁ przez szybkie, ookojowe roz
PZPR tow. Marian Wypych, wiązanie kwestii niemieckiej 
lrierown!k Wydziału Ekono- na podstawie nowych, wiel
mleznego Zarządu Głównego kodusznych propozycji rządu 
Związku tow. Fellks Sobolew- ZSRR. 
tkl oraz przedstawiciel ORZZ Rząd NRD zwraca sle do 
- tow. Zbigniew Unterbereer. wszy~tkfch patriotów w Niem-

Po referacie na temat „Za- ~ech zachodnich. a ?;właszczlł 
~Rnla Zwi>1zku w świetle wy· do patriotów znajdu1acych 
tycznych X Plenum CRZZ" - się wśród członków oartlł za- • 
wvgloszonvm przez sekretana chodnln-nlemlecklch I Bun-
2arząd1• Okręgu - Grzelczy- destaru. by nie dop•.Iścll! do 
k11, wvwlązała sill ożywiona ratvflkacil mfl!łarnel(o układu : 
dyslrn°,a. wojenneJ(o I by uczestnlczvll 

W dy~kn~il podkreślano l)O- w POkolowvm roio:wlazanlu 
łr7.Phe ~~lo?Pj aktvwl1.aclj ru- kw„otff nleml~kif'1 . 'RĄwnlcl 
łhU :zwi„•lrnweeo ora7. w~kn· w 1'1Tlemc7.f'Ch zachodnl<'h na
rwano n~ nkrvte rezer'V)' IP7.v powziać orl"nwiPrlnle u
f1ror1 uk~yjne w wielu zakła- chwałv w snrawie wv,nar?l-!
dach. nia dPle11atłlw do oe<'llnonlf'· 

C7.lcmkov le pl enum przyjęli mleckle.I komlslf badawc1.f'I. 
!referat ~ekretnrza Zarznrlu O~ a także na konferencle czte
kręgu jal10 wytycme do dal„ rech mocarstw. prooonowaną 
tze' pracy. ,_przez rzad radzleckb 

Slowo „dynamizm" !\ało się ostat
nio nader modne wśród waszyngtoń
skich polityków agresji. Z wezwa
niem o realizację „programu dyna
mizmu" wystąpił jeden z kandyda
tów na prezydenta USA, Eisenho
wer, w przemówieniu wygłoszonym 
na zjeździe faszystowskiego „Legio
nu Amerykańskiego". Na czym po
legać ma ów program, w jakim kie
runku zmierzać ma ów „dynamizm"? 

El!enhower w sposób zupełnie nie
dwuznaczny odpowiedział na te py
tania, występując :r: niczym niemas
kowanym planem krucjaty przeciw• 
ko Związkowi Radzieckiemu, Chi
nom i krajom demokracji ludowej. 

J>OPRAWKA 

Wystą1'lenl1 amerykańsldch pod
tegaczy wojennych, a pn:ede wszyst
kim ostatnie wystąpienie Eisenhowe
ra wywołały ostrą krytykę ze stro
ny praay krajów zachodnlo-europej• 
sklch. Nawet dzienniki reaki;:yjne nie 
kryją swych obaw. Dziennik brytyl-
1kl „Dally Mirror" podkre~Uł. te wo
lownlczoAć Eisenhowera przyczyni 'Ili 
do utraty przez niego głosów części 
opinii amerykańskie}. 

W samych Stanach Zjednoczonych 
wystąpienie Eisenhowera wywołało 
takle oburzenie, że nawet dotych· 
czas popierający Eisenhowera dzien
nik „Washington Evenlng Star" 
stwierdził, Iż „przemówienie kandv-. 
data na prezydencki fotel było bez
senRnwne". 

Obecnie, Jak donosi 11gencja AFP 
z Waszyngtonu, czynione tam s11 
rozpaczliwe wysiłki, by przytłumić 
wratenle, wywołane wystąpieniem 
„krzytowca". 1 tak np. koła, zbllto
ne do Eisenhowera. st11ra!ąc !Ile od
wrócić kota ogonem, twlerd.z11. te 
El•enhower. mńwlac Q „kruc!acle" 
J'rzeciwko ZSRR. Chinom I krajom 
demokrnc11 lu(ipwej, miał na myśli 
„śrnr1k1 poknjnwe", 

Nie po raz plerw«ZY zdarza się po
Utvkom arnerv~ań~klm, 'Że są zmu
szeni wprowRd711ć poprawki do 
swoich wystąpień, tłumaczyć, że oni 
właściwie mieli co Innego na myśli 
_ltd._ Zdaiµało Ilf• to jut Elsenhowe-. 

row1, zdarzało I Trumanowi. Fakty 
te świadczą, jak qalece niepopular-

1ne są w społeczeństwie amerykati
sklm hurra-wojenne wystąpienia 
podżegaczy wojennych. 

Centralnym zagadnieniem dla Wa
szyngtonu jest stworzenie Jednolite
go bloku wojennego, a w jego ra
mach przeksztakenie Niemiec za
chodnich w. bazę agre~jl orai 
wskrzeszenie hitlerowskiego Wehr
machtu. 

BURZA ATLANTYCKA 

· J11k wygląda sprawa jednolitości 
bloku, któremu USA nadały nazwlł 
atlantyckiego? Oddajmy głos dzien~ 
nlkowl franeusklemu „France-Soir", 
który pisze: „Wielu turystów ame
rykańskich, odwiedzających Europę, 
wraca :r: przeświadczeniem, że kraj 
ich jest w Europie coraz bardziej 
niepopularny. Wielu Amerykanów 
stawia sople pytanie, czy ma sens, 
by Stany Zjednoczone układały swe 
plany wojenne lłczac na sojusznlcr.e 
krale zachodniej Europy, których 
ludność jest najwidoczniej wrogo 
u.s~oblona do Ameryki". 

,.Ji'rance-Solr" stawia kropkę nad 
„I". Nastroje antywojenne, a co za 
tym lpzle antvamerv!fałiskie ludno
ści krajów bloku atlantyckiego są 
fródłem m<trego kryzv~u. kt6rv prze
!ywa blok atlantvckl. „Powalme 
po<Jmlnowanfe mechanizmu paktu 
atlantyckiego" - pi•ze dziennik a
m1>rvkańskl „New York Herald Tri
bune". 

Politycy amerykańscy załamują 
ręce na(! tym, że zbrojeniowy pro• 
gram lizboński nie jest reałizoweny, 
te tzw. rada atlantycka drepcze w 
mle1scu i nie lest w stanie podjąć 
tadnej <l,ecyzjl, te ·aparat atlantycki 
cierpi na paralit w wyniku wytwo
rzonej praktvkl, polegall!ceJ na tym, 
lt posrczeg<'>lne państwa ntlantvckle 
pnel~wlalą coraz wlęk•1ą nle1alez
n11~~ w stosunku do rady :itlantyc
klcj. 

KŁOPOTY 
I 
· Nie lepiej dla amerykańskh;-h pod
palacty świata przedstawia sJ.ę spra_· 

wa z Ich polityką wobec Niemiec. 
Bardzo charakterystyczną pod tym 
względem jest reakcja światowej 
opinii publicznej na ostatnią notę ra
dziecką w sprawie podpisania trak
tatu pokojowego z Niemcami oraz 
zwołania konferencji przedstawicieli 
czterech mocarstw. Znajdl!je to od
bicie nawet w praslę reakcyjnej, 
która wobec stanowiska opinii pu
blicznej nie może pozwolić sobie na 
luksus przemilczenia znaczenia pro
pQzycj! radzieckich . I tak np. dzien
nik angielski „Times" stwierdza, że 
propozycja radziecka „musi w chwi
li obecnej wywrzeć wielkie wraże
nie na każ(l.ym Niemcu, a zwła~zcza 
na kddym mleszitańcu Berlina, ja
ko propozy:cja podyktowana przez 
zdrowy rozsadek I zmierzająca do 
tego, ażeby Niemcy l Berlin przesta~ 
ły by~ przedmiotem sporów". W po
dobnvm tonie wyraziła się du7.a 
część prasy krajów zachodnio-euro
pej~klch. 

Jasne I przemawiające do katde
go uc%cjwęgo ~zlow!eka argumenty 
noty radzlecklel po~tawlly amęry
kańslfłch polftyH;ów w niezwykle 
kłonotllwej sytuacji. 

Dziennik zachodnlo - niemiecki 
„Kleler Nachrlchten", komentu.iąc 
note radziecką, pisze: „Nowa nota 
radziecka zawiera punkty wyj!\i;la 
dla pomyślnvch rozmów mlediy 
Wschodem I Zachorlem". T to wl1.1śnie 
lest przyczvną, dla · której amery
ki;ińscy podżegacze wpjęnnl 'Z nilei•
ca u~lłuia wmówill amerykańskiej 
opinii publlcznej. ie propozycje ra
dzieckie •ą „nie do przyierla" („A~
socfated Pres~") . że „w żAclnym wv
padku nie powlnnl~mv ~ole~zvć się 
z odpowiedzi~" („Unltert Press"), 

• • • 
Wydnrzerila o~tatnlego tvgodnla 

raz je~zcze ul<;azuiii kontra~t (!wóch 
oboz<'!w. Ohri1u poko1u na czele ze 
Zw1a7kfem Rf!i11lecklm. którv nie . 
u~taie w V'v•ilkiirh r11~ utrw~lenla 
pnkolu na <lwlerfe Oho•u wojny, 
którego prnwo<Jvr•v, amervkRń~cy 
politycy, nie potrarla iuż mówi<" in
nym Ję-zvkiPm jak tvl)rn językiem 
wojny, językiem HiUera. 

- Trzeba stwierdzić - po
wiedział między innymi tow. 
Kwaśniewski - że w okresie 
tegorocznych żniw ekipy łącz
ności zdały egzamin. Są także 
hc~n.e d<;>wody. że eklp;v łącz
nosc1 miasta ze wsią w tym 
roku, poważnie wzmocnione 
ideologicznie wyrobionym ak
tywem partyjnym, potrafiły w 
rozmowach z mało I średnio
rolnymi chłopami wy.tłumaczyć 
im obowiązek odstawy zboża 
w planowym sl~upie. Szczegól
nie wyróżniają się w pracy 
ekipy łączności zakładów imie
nia Strzelczyka, Wiosny Lu
dów, Zakładów Graficznych 
Nr 8, Zubrzyckiego I innych. 

Jest jednak na terenie Ło
dzi wiele ekip, które nie $pel
nlają swych zadań, są organi
zacje Pllrtyjne. które nie do
cenil'ją roli ekip łączności w 
dziedzinie umocnienta 1pójni 
między miastem i wsią. 

QI> e)!:ip, nie spełniających 
swych zadań, za liczyć trzeba 
ekipę przy ZPB frn. Harnama, 
ZPW im. Swjei:czewsklego. 

W dyskusji z~ bralo glos kil· 
kunastu towar zyszy. Tow. Sie
ciarz, Barszczak, Borowiec 
mówili o tym. że partyjne ko~ 
mitety powiatowe i gminne nie 
interesują si ll absolutnie pra
cą ekip. Nie Informują lc\'I 
członków o tym,, co się dzie5e 
w terenie, nie da)ą wskazówek. 

W dyskusji z~'brał równie;!: 
glos przedsta , vlciel KC tow. 
Rubiński. Podkreślił on 'spra
wę pracy z robotnikami za
trudnionymi w przemyśle. 11 
m!eszkającymi na wsi. Ekipy 
wmny kontaktClwać się z ty 
mi ludźmi i ra i'em pracow at 
nad uświadomieniem chłopów 
mało i średniorolnych. OgJ!nie 
w dyskusji podkreślano ko~ 
nieczność systemat.vc~nego 
szkolenia ideologicznego człon
ków ekip, co da gwaranc}~. że 
zadania, jskle ma:ią do speł
nienia ekipy na wsi, zostanl\ 
właściwie wykopane. 

W podsumowaniu tow. 
Kwaśniewski nakreMił jeszcze 
raz zadani!l ek ip laczności na 
podstawie w ytvcznych VII 
Plenum KC PZPR. 

Przeprowadzimy ies3enne siewy 
. szybko i starannie 

Narada aktywu chłopskiego w Brzezinach 
Dnia 2!1 bm. odbyła się na- Po referacie wywiązała się 

rada z udziałem 150 przodują- dyskusja, w której wzięło u
cych chłopów pow. brzeziń- dział 26 osób. Dyskutanci ży
skiego, poświęcona omó111ieniu wo omawiali sposoby podnie„ 
jesiennych siewów i orek zi- sienia produkcji rolnej. 
mowych. 

Referat o zadaniach chfopćw Dyskusję pod~umował I se-
w jesiennej kampanii ~iewnej kretarz KP PZPR tow. Tade-

1 
usz Ratajczyk. 

wyg os!! wiceprzewodniczący 
Prezydium Powiatowej R~dy Na zAlrnńtzenle narady c:hlo
Narodnwej w 5rzezlnach - pl powiatu brzezińsll;iei:o u
tow: Smyczek. 'Flererent . mlę- chwalili tekst flstu do Prezy• 
dzy Innymi zapoznał zebranych dente towar;>;ysza Bolesł11wa 
z osją,i:nlę<'laml powiąt1,1 brze- Bieruta. W mele tyril zapew
ilńsklego w dzfeqzlnle JXldno-
szęnla poziomu prpdukejl rol- niają Prezydent11, te -.lesfenn• 
nej oraz wvkonąnla planńw kampan1P. ~'f''""a przeprowa
skupu I knntraktilcll. I tak np. dzą szyhko I star:mnie. do sle• 
spllłrl~lelnla p.rodn!lcyjna w JNńW będą slMn~ać kwallfiko„ 

j Gałkńwlrn uzvskała zbfnry wany m;iterjal ~lewny . nc;w~z
zbM o 3 Q 21 hekhml \\lię~s7,e czony I zaprnwionv. sprawnie 
n[ż w uhfpP'lvm rriku . a w f,az- do!(0!1;>ia orki rimowęi. zwlek-

. 0no~""q~. lej Woli i Kal_ii;iowie szą 11re11ł rą~lin przęmysło„ „ . "'ych i pastęwnych. _ 

' 
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Czas przypomnieć sobie ważną uchwałę 
Przed nowym rokiem szkolnym 

Przędzalnia Zakładów ł\n. 
lb.rnama już od Wielu miesię
cy nie wYkonuje planu. Przy
czyna jest wszystkim zmma -
«>l!romna większość prządek 
w l!Cerwcu I lipcu br. ~ OO 
procęnt - nie reaJJ:uje swych 
}?az, 
Wydawałoby się, że naj

prostszym rozwiązaniem tych 
trudności byłoby wrganfzowe
nie nkolenia zawodowego dla 
niewrkwaliflkowanych robot
nic. Jest rzeczą dowiedzioną, 
:i:e iiikolenle przywarsztatowe 
metodą lnź . Kowalewa daje 
doskonale rezultaty, że przy
czynia się ono do szybkiego 
wzrostu wydajności, do pod
niesieni„ zarobków rqbotni
ków. Ale do przędzalni Zakła
dów im. Harnama widocznie 
? prawda jeszcze nie dotarła 

• • • 
W &tycznl•i br. kierownic

two -grzędzalpi „oficjalnie" 
przystąpito do zorganizowania 
Jndywidualnego szkolenia 
prządek. Ośmiomiesięczne 
szkolenie powin110 dać jui 
iiiemałe rezultaty. Ale od 
i;tycinla nikt tu taj nie zainte
resował się przebiegiem ani 
wynikami szkolenia. Nie wie 
o tym nic ani kierownik, tow. 
.Adamczyk, ani sekretarz orga
nizacji oddziałowej. Wsz"/scy 
natomiast wskazują na maj
flra, tow, Pi!wlaka, który rze
komo - według oświadczenia 
lclerownlka - m;i ipteresowflć 
•it; pracą Instruktorek I wy
pikam! szkqlenia prią<lek. 

Tow. Pawlak, owszem, na 
lądanie kierownika sporzą<lzał 
co m\esiąc listę prządek nie 
wykonującycn baz, podawał 
p rzY<:ZYnY i na tylJI tęż koń
czyła się jeao rola. Kierownik 
chował listę do bJurka I mi-
1110 że procent nie wykonu)ą
cych baz stale wzrastał, nie 
apróbowal sam. ani razu iba
dać co jest tego przyczyną, nie 
sprawdził jek J>racują lmtruk
torki, Ile pr,;ądek zostało prze
•%.lcoJonych itp. 

Tak watne zagadnienie, jak 
1Zkolenle zawodowe, zostało 
J)Otraktowane tutaj w bez
duszny I typowo biurokra
tyczny sposób. Zamiast opra
cować plan szkolenia, śledtić 
jego przebieg I wynlki, kie
rownictwo oddziału I kierow
f!lctwo organizacji psrty,Jnej, 
p odobnie jak I organizacja 
zwl11zkowa „zw1/lły" całą od
powledzlalno.łć na jednego czło
wieb, który właśnie - nie 
wiadomo z jakiego tytułu -
1111 troszczy~ 11\ę o podnosze-

nie kwalifikacji . całej załogi. 
Organizacja zwl11zkow11 Zakła
dów Im. Harnąma zapomniała 
widocznię o tym, że nil niej ta 
w głpwnej mierze •poczywa 
odpowiedzlalllość za organizo
wanie doszkalal\ia przywar-
87.tatowego. $wiadczy o tym 
fakt, że w ciągu całego półro
cza zagadnienie to ·ani razu 
nie byto poruszane ani na po
sieQ.zeniach prezydium, ani na 
haradach wytw6rc2ych. ani na 
zebrąniach z mężami zaufania. 
Zapomniała o tym i organiz~
cją partyjna. Od stycznia do 
chwili obecnej egzekutywa oie 
przeanallzowała przyczyn nie
wykon;vwan!a planów, ale za
stanowiła się, w jaki sposób 
nalety podnieść . wydajność. 
pracy załogi. A przecież u
chwala Biura Organizacyj0eę;o 
KC o pracy i Z!łdaniach partii 
w przemyśle bawełnianvm 
bardzo mocno podkreśla zada
nia organizacji partyjnych w 
dziedzinie ązkolęnia zawodo
wego, Uchwała mówi, że or
ganizacje partyjne powinny 
znać robotników nie wykonu
jących norm i dopilnować, aby 
zostali oni objęci do•zkalaniem 
zawodowym, że sprawa ta po
winna stanowić przedmiot 
szczególnej trosk\ egzekuty
wy, że trzeba w tym celu u
aktywnić organizację zwlązkp
wą. 

Niestety, towarzysze z Za
kładów im. Harnama zapom
nieli już o tej uchwale. Nawet 
czlonkowie egzekutywy I a~
tywiści partyjni nie pamiętają, 
Jakie zadania wytycza uchwa
la Biura Organizacyjnego KC. 
A przecież właśnie dlatego, ta 
or:nmlzacja partyjna n\e rea
lizuje wytycznych uchwały o 
pracy i zadaniach partll w 
przemyśle bawełnianym - za
kład nie wykonuje swYCh pla
nów produkcyjnych. 

• • • 
Z uchwał VII Plenum KC 

orgaplza~ja partyjn11 w ZPB 
lm. Harnama także nie potra
fiła wy~iągnąć wla~clwych 
wniosków. Wprawdzie na po
czątku lipca mówiło się tu du
to o orgttnizowanlu szkolenia 
metodą Inż. Kowalewa, ale 
&11ów popelniano stare błędy. 
Nie przygotowano żadnego 
planu szkolenia, z uwzględnie
niem kolejności w jakiej nalety 
szkolić poszczególne prządki. 
Jedna Instruktorka w dal!tym 
c\11gu „docho<hi" do kilku 
prządek jednocze§n\ę I w prak
tvce Jett rp.czej pomaiaczką 

nit nauczycielką. W dalszym 
cilągu nikt nie kontroluje wy
ników tego szkolenia, 

Prządki są rozgoryczone. 
„Co tam takie szkolenie" ~ 
mówią rozżalone - Jóźwiako
wa. Pawlakowa i Inne. - „Nic 
się człowiek nie nauczy, Ani 
Prpdukcja nie wzr11sta, ani za
robe[>''. 

Rok 1zkolny 1952/i!3 rozpo. 
czynamy w olti:es~e szczegól· 
nie ważnym I przełomowYil\ 
dla naszego narodu. W opar
ciu o Konstytucję Polskiej 
Rzeczypospolitej LudoweJ, U• 

trwalającą wspaniałe osiągnię
cia i zdobycze ludu pracujące
go miast i wsi, naród . nasz 
prowadzi walkę o zllkwidowa. 
nie ponurych następstw sła
bości gospodarczej oraz zaco
fania kulturalnego Polski 
przedwrześniowej, o trwale 
zabezpieczenie swej niepodle
głości, o zwycięstwo pokoju, 

Rezultaty osiągnięte przei 
masy pracujące Polski Ludo
wej w realizowaniu wizji 
wspaniałej przyszłości, nal<:re
ślonej przez Plan 6-letni, za-. 
decydują o ·nasiym zwyGię
stwie na drodze do socjalizmu. 

Jakie w tej sytuacji 1toj1t 
przed nami zadania w no
wym roku szkolnym? 

Są jeszcze I inne przyczyny 
rozgoryczenia prządek . Oto w 
całej Przędzalni jest tylko jed
na kobieta-majster i jedn;i ko
bietą-obciągacz. Zapomniano 
tu zupełnie a awansow11nlu 
kobiet. A przecież s~ tu ta
kie przodownice ~ak Głowac
ka,, Bukowiecka, Piasecka, 
Włodarczykowa, Zawierucho
wa I Inne, które w pełni za
sługują na to, by awansować 
je na obciągaczy, majstrów, 
salowych. Kierownik Adam
czyk tłumaczy to w .ten spo
sób: brak nam prządek, więc Zgodnie . z postanowieniami 
nie matemy \eh awansować. 1 Konst~tucii Polsk1ei Rzec1:y
Nie awan~uje się również na 1 pospolitej Ludowej_ będz1e
prządki młodych pomagaczek. my łączyć nasze wysiłki z pra
Lucyna Krym, Maria Latań- cą klasy robotniczej, czołowej 
sk11, Sabina Jankowska I wie- s~y Front'! Narodowego _wal
le Innych - moglyby już z po- k1 o pokóJ i Plan 6-letm, by 
wodzeniem .obsługiwać 'maszy- zabezpieczyć w szerszym je
ny, zamiast pełnić funkcje po- szcze ~topniu naszej młodzieży 
magaciek. i ludziom pracy prawo do 

Brak z'llnteresowania się ro- nauki. Będziemy więc nle
botnlcaml, brak troski 0 pod- ustannie podnosić poziom na
noszenlt Ich kwalifikacji Z(l- uczanla I wych<>wanla, rozb.u
wadowych, 0 wzrost ich za- dowywać ~. usprawniać sieć 
robków, 0 wysuwanie ich na szkół, rozw11ać szkolnictwo dl11 
odpowiedzialne stanowiska w pracujl!cych przy zakła~ach 
produkcji - pogłębia złą at- pracy ~ w ośrodkach soqall
mosferę, jaka panuje w przę- styczni;go rolnictwa, będziemy 
dzalnl. Prządki nie mają bodź- · umacniać nasze osiągnięcia w 
ca do pracy, nie czując troski walce z pozostałościami anal-
1 opieki ze strony kierownic- ~abetyzmu, rozbudowywać 
twa I organizacji partyjnej. placówki opieki nad d~lecklem 

Towarzysz Bierut' na VII Ple- I placówki w.l'.chowama poza
nuro KC powiedział: „Trzeba s~kolnego, zwiększać produk
pamiętać, że chodzi nam nie CJE! pomocy szkolnych i kszta!
ty1ko o siłę roboczą, lecz o silę cić nowe kadt?' nauczycielsk1a 
wykw<ilifikowaną. Trzeba więc, ara~ doskonalić pracę peda
aby zagadnienia masowego g<;>g1czną i fonmy oddzlalywa
szkolenia, wyuczenia zawodu i ma wy~h~wawczego r_ia_szych 
podniesienia kwalltikacjl za- nauczyc1ell na mlodz1ez. W 
równo w stosunku do staryi;h pracy tej kierować się będz!e
robotników, jak i do nowych, my wytyc,znyml VII flenum I 
zarówno w stosunku oo doro- wskazaniami towarzysza Bie
słych, jak i do młodzieży, sta- r~t~, danymi na IIl Krajowym 
nęly jako zagadnienia cen-1 Ziezdzie Związku Zawodowe
traine''. z tych wskazań to- go Nauczycielstwa Polsklefto, 
warzyszą Bieruta organizacja ulepszając całokształt naszej 
partyjna Zakładów Im. Har~ p~a.cy, usprawniając I pogłę
nama powinna wyciągnąć jak biaiąc szkoleme nowych kad:r 
najszybciej wnfoskJ J zdać so- dla potrzeb naszej gospodarkl 
bie sprawę, że dobrze zorga- socjalistycznej, uaprawniająo 
nlzowe.ne szlwlenje zawodowe kierownictwo pracą azkoly l 
I troska o zarobki robotni- administracji, wykorzystując 
ków o Ich awanse, stan' aię wsząlkie rezerwy ludzki• l 
dtwignlą wykonania planu. materiałowe. 

H. WRZEl!IJIQ'SKA VII Plenum postawiło przed 

Nowa szkoła d/a łódzkich drieci 

Nowowybudowana piękna szkr.t„ TPD przy ul. Pe10la na Pvlesiu KonstantynowskiTi\. 

Witold Jarosiński a 
minister OAwlaty 

nami iad;mla pqdnleslenla 
wyników nąuczi!n!a i wycho
wania, rzetelnego, sumiennego 
przygotowania uczniów do 
przyszłej pracy zawodowej 
lub dalszej nauki, do życia 
społecznego i polityczne~o, do 
wzięcia czynnego udziału w 
b1,1d9wie socjęlizmu w na
szym kraju. Dlatego też bę
dziemy dążyć do przepojenia 
całego nauczania wiedzą o 
Polsce budującej socjalizm. 
Służyć temu będzie nie tylko 
studiow11nie nowego przęd
miotu - nauki o Konstytucji 
Polskiej Rzeczypospolltej Lu
dowej, ale równieź cala praca 
dy(l.aktyczna szkoły I działal
ność społeczna naµczyc!ela I 
młodzieży, s.l~tywność organi
zacji zetempowskiej I harcer
skiej. Zdobywając wiedzę o 
)?ol~c;e, o W!iP<Jniałych 011iąg
nięciach gospqdarczych, spo
łecznych, lmlturalnych nasze
go narodu, o wielkich prze
obrażeniach wsi polskiej, prze
łamując1;1j wielowiekowe zaco
fanie, widząc wspaniale rezul
tąty pokajowęgo budownic
twa, młodzież nasza będzie 
pogłębiać uczucia pah'iotycz
ne, szacunek I oddąnle dla 
Pol~~! Ludowej, będzie głę
biej rozumieć znaczenie pro
wadzonej u nas I na całym 
świecie walki o pokój. 

teinie I ofiarnie, nie ezczędząc 
sił dla dobra młodzieży, du
my I nadziei narodu pol
skiego. 

Nauczyciel I szlęoł11 w Pol
„Ulubiony u syn 

skiej Rzeczypospolitej Ludo- I;falamwe widowisko cYrko
wej otoczone są powszechnym we dobieg!o końca. Winthorp 
szacunkiem i życzliwością Aldrich z Chase National 
przez calą społeczeństwo, gdyż lł11nk, milionerzy: Tom Wat
przygotowują podr;utające son z International Business 
dziś pok;olenie do życia j pra- Machines, Henry Ford II (wi·az 
cy w Polsce socjalistycznej. z t~zinem dyrektorów z Ge
Szkola nasza stanowi ważną neral Motors i Ford Motpr Co!, 

Paul Hoffrn.11.n Henr11 Lucą i 
pozycję w wielkim ideologlcz- inni przedstawiciele Wa!!-Stre-
nym froncie walki o przebu- et pozwolili pohulac, pokrzy
dowę świadomości naszego czeć, powygłupiać się t. zw. 
społeczeflstwa i o wychowanie delegatom na konferencję w11-
człowieka dla socjalizmu. Dla- borczq, amerykańskiej partii 
tego też jej praca nad przygo- repubfikańsleit>;, a pptem tf'za
towanięm młodego pokolenia I snęti dola„owym batem i ka
urabianiem jego świadomości zali w11brać swego kandydata 
I charakteru jest tak bliska na stanowisko prezydenta 
każdemu człowiekowi pracy. U~A, gen. Ike Eisenhowera. 
Wśród kilkudziesięciu tyslę-1 

cy szkół i placówek oplekuń- . . . . . 
ezo _ wychowawczych nie ma ·11totiTRRN nnnunw 
już dziś takich, które by nie li Di3 rd\JJllU\ l 
otrzy_mały w jaklejkolwi~k 'ADoma11rrsmmomun 
formie pomocY' od społeczen- 'r lll Jll lli1Il 10.Dl\ 
stwa, bądź to za pośrednie- · • · 
twem Komitetu Rodzicielskie
go, Komitetu Opiekuńczego, 
wyłonionego przez zakład pra
cy, bądź też terenowej organi
zacji masowej. Szczególnie 
ważne dla sprawy wychowa
nia nuszej młodzieży są rozwi
jające się obecnie formy opie
ki nad zachowaniem się ucz
niów poia szkołą oraz organi
zowanie pomocy dla nich w 
nauce i szęregu atrakcyjnych 

W nowym roku szkolnym zajęć w godzinach pozalekcyj
musimy na~z11, !'.racę podnieść . nych. w tej dziedzinie ko
na taki poziom 1dępwo - poll- nieczne jest rozwijanie lnlcja
tyezny i zawpdowy, by jak tywy społecznej I jak najdalej 
najskuteczniej reąlizować za- idąca pomoc ze strony wszyst
dania postawione jako naj- kich rodziców. „Demokrat11czn11• tDyb6r 
watnlej sze przed naszym dzi
siejszym pokoleniem przez W dniu 1 wrzefala ponad 
Prezydenta Bieruta. Zadania te 3.600.000 uczniów rozpocznie 
- to walka o wiedzę, o praw- naukę w szkołach ogólno
dę, o najwydajniejszą prac~, kształcących. Musimy razem z 
o Plan C5-letn~ o pokój! nimi rozpocząć pracę z głębo

kim przekananiem, że rzetel~ 
ne opanowanie wiedzy, uzy
skanie jak najlepszych wyni
ków w nauce I w pracy spo
łec:mej jest najważniejszym 
zadaniem każdego uc;>;nla, wy~ 
nikającym z jego obowiąz"j{ów, 
jaka obyWatela Polskiej Rze
czypospolitej Ludo~ej. 

W codziennej pracy nad wy
konaniem tyci\ r.adań, czynni
kiem uzbrajającym nas w 
niezawodny oręż, wskuujący 

słuszną drogę w rozwiązywa
niu trudności, jest nauka 
marksizmu - leninizmu i do
świadczeni.li C>raz dorobek pe
dagogiki redzieckiej. 

kandydata znalazł, ci jakże, 
odpowiedni oddźwięk nawet w 
prasie s!użącej w lOO proc. 
wielkim trustom ł bankom. 
„Nawet ~zekspir - pisze wy
~łannik agencji Hearsta, Con
sidine - nie zdolalby w od
powiednich słowacfl zol>razo -
wać glębi idiotyzmu tych ha
laUiwycfl demonstracji, kon
wencjonalnego sialerhtwa ł 
nadętycfl przem6w!e7\". Kore
spondentka International Newa 
Service, miss Inez Robb, uzu
peln!a tę ręlację slowami: „De
legaci byli najbardiiej szale-

;ąc11ml ludimł. Malw nie po
trafiłyby im dorównać.„ w 
wychodzeniu ze skóry podczas 
konwencji, w wytwarzaniu na
stroju domu wariatów. gdy 
mieszkańcy jego wymkną się 
spod l(ontroli t rządzą gospo
darstwem". A pubUcysta Ro
bert Ruark dodaje: „To nie 
wyglądalo na uroczyste zebra
nie dla wybrania ezlowieka, 
który m6glhy stanąć na czele 
narn(iu.. To wygl(ldalo jak o
kres karmi~nia ~wierzqt w zoo
logicznym ogrodzie„." 

Z tym wszvstklm . call!. pra-
1a kapitalistyczna U SA wita, 
ocz11wiicie, z całym uznaniem 
ł entuzjazmem wybór gen. 
„Ike" jako opatrznoAciowego 
męża stanu Stanów Zjednoczo
nych. Mimo 1!11 b11I wybnmy 
pr.zei „ma!p11" t „idiotów". 

Z niemnlejszym entul'.jazmem 
powitano wub6r kandydata.„ 
w hitlerowsktt; Trizonii. W 
artvku!e .,New York Times" 
(którego wyclnrk przedstawia 
zamieszczone zdjęcie) czytamy 
pt. „Zachodnie Niamcy adou
towałiJ Eisenhowera - Frank
furt, Niemc11.. 5 aierpnia (Reu
t~r) - gen. armii Dwight E. 
Eisenhower , który rzuci! na
zistowskie Niemcy na kola
-na(? ), teraz atał a!ę u l u
b i o 11 11 m a y " · e m 21a
c)iodnich N\emtec, śledzqcych 
republikańską prezydencjalne; 
nominację. WłększoA~ p!.•m · i 
kon~erwatywnych po!ityk6111 
wychwali; gen. Eistnhotoęra · 
jako człowieka, kt6r11 nic JlCl
zwo!i upaść zachodniT?ł Niem
com„." 

Jak więc wtdzłmy . sylwet
Jca gen. Dwighe E. f;isenho
wera ksztaitu;e dę wcale inte- · 
rełujqco: w11bron11 glosnmi do- · 
la1'ow11ml Wa!l - Street'u przrz 
„s.zCJ!ei(lce malpy" i „ncidęt!Jch 
idiotów" - „11lubiony svn" 
neo • hitlerowców.„ Ann, wła
ściwy czlowiek na wl<1ściwt1m 
miejscu. Za to niezbyt se; wlaś
ciwe proroctwa „New York 
Times" co do Niemiec za
chodnich. Ale to Juli , jak to się 
m6wl, łnna historia. 

O. SE'f 'i 
W realizowaniu tych zadań .----------------------------------------

najpoważniejsza rola przypa
da nauczyc!elowl. Od jego po
stawy, zasobu wiedzy, umie
jętności pedagogicznych zależy 
przede wszystkim poziom na
uczania I wychowania w szko
le. Dlatego koniec:wą jest rze

Kułacko-spekulnnckn k liku 
bezkarnie w gm. Kr11szów • graSUJC 

czą stałe doskonalenie się na- Gmina Kruszów Jest Jednll Natomiast małorolnl I jred
uczyciela poprzez wnikliwe z zasobniejszych gmin w po- nlm;-olni chłopi wYPelniają w 
1tudlowanle rn11rkslzmu - le- wiecie łódzkim. Wydawałoby terminie swą obywatelską po
ninJzmu, zaznajamianie się z się więc, że powinna ona przo- winność. I tak, dla przykładu, 
najnow~zymi zdobyczami dawać w terminowym wyko- Stanisław Miliński z Woli Ka
pr;zodującej nąukl r:addecklej, nywaniu zobowiązań wobec zubowej, posiadający 2,94 Il.a 
coraz szersze czerpanie ze państwa. Niestety, jest Ina- ziemi, wykonał jut roczny 
~l!:t'bn!c;y dorobku _ szttolnic- czej. ·Gmina Kruszów ciągnie plan sprzedaży zboża, . Jan P11-
twa yr ZSRR, przyswajanie 10- wlak z Rruszow11, gospodaru
l>ie przez n\ego ząsad pe'dago- si~ w ogonie wszystkich gmin jący na 2,40-hektarowym go-
&ild i::adzieckiej. Nauczyciel w pow. łódzkim. SkuJ? zboża spodarstwie, również wypełnił 
i·ozporządzający gruntowną w gminie tej przebiega bardzo obowiązek dostawy zboża w 
wiedzą POlltyczną i ped11go- źle. Na terenie gminy znaj- 100 procentach. Podobnie Jó
stczną, niezachwianie zdążaj11- duje się wiele ga5podarst1w, zef Złotowski (1,79 ha) z Gra.
cy do wstępu, oddany J'o!sce które zalegają z odstawą zbo~ binej Woli I Andrzej Roksela 
Ludowej, czujny wobec ws;i:el- fa jeszcze z ubiegłego toku, (2 ha) z Tuszynka wypełnili 
kich prób ataku ze strony Np. Jan Ęi;>wara, dzierżawca juź obywatelski obqwiązek. 
wroga klasowego, troskliwy o- 17,54 ha ziemi w Wodzinku, 2le przedstawia się również 
piekun młodzieży, cieszy sli: nie odstawił 23,22 q zaległego 

b sprawa obowiązkowej dostawy 
całltowltyrn za1,1faniem wła- z u ieglego roku zboża. Po- mleka 1 żywca. Np. na dzień 
d:i:y ludowej, uczniów 1 l~h ro- dobnie nie uregulowali zaJeg- 1 sierpnia br. zalc:gło~c! w sa~ 
dzlców. P ostawa i praca na- łoścl zbożowych nasti:pujący mej tylko dostawie żywca w 
uczyciela decy~uje o jego au- kułacy: Stanisław Ciach z Wo- całej gminie wynosiły 39.627 torytecie w szkole I w środo- li Kązubowej, Marianna Wa
wisku. Trzeba stwierdzić, te chulec z tej samej gromady kg. 

GRN w ~ruszowit pracuje 
tle. Antoni Ostrowski, prze
wodniczący Prezydium GRN, 
pie kontroluje Pr.acy posicze
gólnych członków, nie jl!st w 
o~óle zorientowany, co w gmi
nie si( dzieje. A w Kruszowia 
potr~ba pewnej, kierowniczej ' 
ręki, gdyź w przeciwnym ra~ 
zie praca będzię nadal kl.lleć. 

Ętat sekrętarza Prezydium 
GRN nie jest obsadzony, 01>ta.t
nlo został zwolniony równie! 
referent rolny. O zastępców 
nikt się 11ię stll.ra. Wię a tyrn 
WJ?rawdzie Prezydium PRN w 
Łodzi, ale widocznie i jemu 
nie śpieszy sie, aby poprawić 
sytuację w Kruszowle. A tym
czasem w gminie Kruszów 
dzieje się fle nie tylko w za· 
kresie reałizac:ji zobowlą~ań 
wobec państwa. 

mamy tysiące nf<uczycieli, któ- oraz Jan Wachulec. Takich ku- Komu należy przypisać wl
rzy są przodownikami w I laków jest, oczywiście, znacz- ne: za ten stan rzeczy? Czy 
swym zawodzie, pracują rze- nie więcej. winien tu tylko delegat CUS, 

·:::::::::::::::::::::::::::;:::::::::::::::::::::::::::::::::::::=:::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::::.:...:::;:.:::._:::.::::::_.:.::;:;:~,::„.:::::_.:;::::;:,:„„„„-„-~+iak twierdzą niektórzy człon-
kowie Prezydium GRN? Trze
ba stwierdzić, że nie. Oczywi
ście, że praca Tadeusza Ma
łeckiego, delegata gminnego 
CUS, nie jest postawiona na 
właściwym poziomie, o czym 
świadczą dość Heine przykła
dy biurokratyzmu i niedbal
stwa. Bo jakże Inaczej można 
nazwać fakt, że w wykazach 
delegata gminnego CUS nie 
ma odnotowanych nazwisk 
chłopów, którzy już dawno 
zboże odstawili. I tak Stani
sław Białowąs miał odstawić 
400 kg zboża do dnia 14 sierp
nia, a 10 sierpnia sprzedał 
paflstwu 520 kg ziarna, 14 
sierpnia otrzymał zaś upom
nienie, ponaglające go do do

Zarząd GS w Kruszowle wy
kazuje tirak czujności, o czym 
świadczą stosunki w sklepie w 
Górkach Małych. Kierownicz
ka tego sklepu - Tarasowa. 
wraz z~ swym mężem - kie
rownikiem resztówki w Gór• 
kach Małych, żyje za pan brat 
i kulakami. Materiały ze skl2· 
pu znikają, a chłopi małorolni 
i średniorolni pic wiedzą na
wet, że towary takie przyby
ły. Ody do sklepu przyszło 46 
metrów płótna do rozdzialu 
mh;dzy chłopów , na półkach 
pojawiło się tylko 20 m, a 26 
metrów schowano do podzia
łu w „rodzinie". Często od
bywają się pijackie libacje u 
państwa Tarasów. W sadzie 
resztówki stoją spółdzielcze 
u<e, z których bierze się miód 
do wódki za darmo. Do tej ku
moterskiej kliki należą także 
sołtys z Górek Małych oraz 
członkowie zarządu GS. PZGS 
w Łodzi przysłał wprawdzie 
dwa rai:y swoich kontrolerów, 
na skutek doniesień o naduży
ciach w sklepach GS, ale kon
trolerzy przyjechali, PQjedli, 
popili i po,ieFhali, a machina
cje odbywają się nadal. 

Na drodze do komunizmu 

Plan rosnqcej p·otęgi przemvsłow-ej 
Gd,y naród radziecki przed 

~4 laty, w roku 192,8, pri;y-
1tępowal pod kierownictwem 
WKPtbJ do realizacji gi11an
tyczn11go jak na ówczesn„ mo
żliwości 'ZSRR, Zllmięrzenia -
wykonyw1mla pierwszej Stali
nowskiej Pięciolatki. burżua
i ja całego świata przywitała 
az;yclerstwem I drwin~ml pier
wszy w dziejac)l lud:ikości 
wieloletni. so<'jalistyczriy plan 
rozwoju gospodarczego. Gorz
kie było roz<."zarow~nie, !ldY 
n•ród rad1iedtf wykona'! Plan 
~-letn i w 4 Jata I 3 miesiące. 
O detz1a oahota do clrwin. W 
miarę wykonvwania nastep
n yc;h pięciolatek rósł strach 
\ o'Q11wa przed wielką si
ł~ krtju socjalizmu, tym har
c;łzięj, że prod u keja przemysło
wa 'l.~RR w rnku 1!)40 osiąl!
l'lęła P<nlom 8.5 raza wyż~zy 
riiż w Roo\\ carskiej w roku 
l913. a w !'tiku 1950 po stra,:p 
lhvych spustn6zenlech wojen
n ych zo~tała niemal podwo
jona w porównaniu z rokiem 
1940. 

świecie widzą ogromną wyż
szość socjal!stycznego syste
mu gospodarczego nad kapi
talistycznym oraz wielkl krok 
spoleczeń•twa radzieckiego na 
drodze do komunizmu. 

Projekt planu bowiem za
kłada intensywny rozwój .sił 
wytwórczych ZSRR, zwłaszcza 
w Prz€myśie Wzrost produk
cji przemysłowej w ciągu 5 
lat o 70 procent w kraju już 
tak fiilpię uprzemysłowionym 
Jak Związek ~adziecki świad
czy o wielkiej dynamice jego 
gospodarki Będzie ona wv
zyskana Przede wszystkim iia 
rozszerzenje bazy energetycz
~ej, rozbudowę produkcji Pa
hw, metali i maszyn, a więc 
tych dziedzin prz.emysłu, od 
któr)'.ch zależy dalszy rozwój 
wszystkich gałęzi produkcji 
przemyslowPj rolnictwa, bu1oo 
down!ctwa I transportu. 

W okn~;;ie lat 1951-1955 wy
dobycie węgle wzrośnie o 43 
ptoc„ ropy naftowej - o 85 
proc„ gazu ziemnego - o 80 
proc., wytop surówki zwięk -
szv się - o 76 proc., stall -

Intensywny rozw6j 0 62 proc.. produkcja wyro-
. 1 bów walcowan.ych będzie w 

p n:emys .u roku 1955 w1ększa, '.liż w roku 
Pzl§, nawet wśród najzag0 _ 1950 0 .64 proc., energii elek

rzaL~z.ych wrogów Związku 1\a- tr1czneJ - o BO Proc., maszyn 
d ziP<1l<i1>e-0 nie ma watpiacvch - ? IOO proc„ a wielkich ob
\V realizację planu na lata 19~1- ral:narek do skrawania meta
l ~:~~ Nawet wrogowie razu- 11 - 0 l60 proc Znaeznie szyb
m1eią, że piąta Pięciolatka ~~· bo kHk~krotnie (w kilku 
przyniesie ogromny. dynami- wz~~~~ach n~w~\„8 - krotnie) 
czny rozwól radzieckiego prze- rycb ~~ ~ro ut CJa j nlektó
mysłu, wydatny wzrost tiotę- ·na przvhl dn~es 6;cy nych, jak 
"1 gospodarrzel socja]l~tyczne- i wodnvc~ ur ~ parov.;rh 
r o mocarstw.a . . . Wr~gowte wej, urządze~pa~~lc~~nrc~y~~~ 
Z!\RR - imoenahśe1 , widzą w ci e7.k!ch maszyn kowalskich I 
t~m ~I.a . si!>bie i:>r~estrogę I pras, urządzeń dla przeJTiyslu 
Q· trze~ep1P Priv1~c1elP zaś - chemicznego, kntlów paro
l'f!ń~t~a demokracji ludowej, wych. cemPntq Itp. 
1>rolet.r1'1t kralów k?.oitalisty- Wykonanie tak §mialych 
t mych. Judy kolonialne I za- zomierzeń pomnożenia produk
le~ne oraz wszyscy obroń"Y cjl wymaga oczywiście uru
poknf·• widzą w nowej 5-latce chamienia nowych zakładów 
Z!Otlnwfptlf wydatnego pomna- wytwórczych. wvmaga bard~o 
~,ni. sil polrnju l P~!ępu w znacznego nasilenia inwe~ty-

cji. Otóż projekt planu prze
widuje po<lwojenie nakładów 
inwestycyjnych w przemyśle w 
porównaniu z pierwszą 5-latką 
powojenna 1946-lllM r. Warto 
przypomnieć, że poprzedni 
Plan ~-letni przeznaczał na 
ten cel 157,5 miliarda rubli, 
dzięki czemu można było od
budować i wybudować przesz
ło 6 tys. wielkich zakładów 
przemysłowych. 

Rozmach pf llnów 
inwestycyjnych 

kie Inwestycje, że :r:naczny 
przyrost produkcji surów~i, 
stali, ropy naftowej, węgla, 
maszyn , urzadzeń przemysło
wych itp. odbywa się kosztem 
tych gałęzi wytwarzania, któ
re zai;pokajają bezpośrednie 
potrzeby społeczeństwa. Ntc 
podobnego. W okresie 5-lecia, 
na przykład, produkcja miesa 
wzrośnie o 92 proc., tłuszczów 
zwierzęcych - o 72 proc., ro
ślinnych - o 77 proc., kon
serw - o 110 proc., cukru 
kryształowego ·- o 78 proc., 
ryb - o 58 proc„ tkanin ba-

Zwlększenle w dwój nasób wełnianych - o 61 proc., weł
produkcjl podstawowych ma- olanych - o 54 proc., obuwia 
terlałów budowlanych, wpro- skórzaneE(o - o 55 proc. Itp, 
wadzenie na szeroką skalę no- Projeikt planu przewiduje 
wych elementów prefabryko- również wybudowanie 105 ml
wanych oraz kilkakrotne po- lionów metrów kwadratowych 
więksv.mie parku ciężkich tiowierzchnl mieszkalnej, zwl11-
masz\ budowlanych _ oto k~zenie wydatków państwa na 
co zabezpiecza wykonanie ol- 11bezpieczenia społec;zne . o 30 
brzymiego planu inwestycyj'- procent oraz podwvzszeme re
nego, w tym wielldch budow- . alny~h płac - o 35 proc. Rząd 
LI komunizmu. w okresie ble- r~~zlec;kl (po trzykrotnej ob
żącego pięciolecia oddano ju:!: mzce cen w pierwszej powo
do n7.vtku olerwszą z nich jen~ej plęc~ol~tce) w okresie 
- Kanał żeglowny Wołita - biez~c:go p1ęc1oleel~ dwukrot
Don im. Lenina w bieżacym me JUZ (I. marca 1951 roku. I 
pięcioleciu zakończona będzie 1 kwletm3: 1952 roku) obnizył 
również budowa Kujbvszew - ceny deta]1czne, pCldnosząc tym 
sklej Elaktrowni Wodnej o samym realne płace pracow
mocv 2.100 tys. kw, oraz linii njcze. 
wysokiego napiecia Kujby- Tak więc ZSRR, reallzuJąc 
szew-Moskwa . które zasilą w olbrzymi program Inwestycji, 
energię moskiewskl okręg przeobraża .Jących pr.zyrodzone 
przemysłowy. warunki kraju, rozbudowując 

Wielki rozmach · inwestycyj- lntenąywnie przemysł ciężki I 
ny Związku Radzieckiego, for- podnosząc .siły obronne. moi!ł 
sowanie poteżnej rozbudowy Jednocześnie rozwijać przeinysł 
przemysłów, wrtwarzających pracujacy na .zaspokojenl.e pp. 
środki produkcji. stwarz! wa- tr:z:eb ludności oraz podnosić 
runkl przedsięwzięcia w PB'- wydatnie m11terialny i kultu. 
1tępnym planie !5 - letnim je-
szcze wspanialszych zadań, 0_ ralny poziom życia najszer. 
si•~lęcla znRcznie wvższvch szych mas. 
efPktów u~,-,fl11kt>vlnvrh , sło
wem - umożliwia trwałv, niP
przerwa•lY rczwó1 gospodar
czy w tempie rosnącym z ro
ku na rok. 
Oczywiście, myliłby się ten, 

kto by przypuszczał, ż.e wiei-

Przyklanów t• kich dostarcza 
projekt Pl•nu 5-letniego bar
dzo wiele. Na speC"jalną uwa
gę zasługuje jednak sprawa 
coraz doskonalszego wyposa -
żenia technicznego gospodarki 
radzieckiej i związany z tym 

nieprzerwany wzrost wydaj'· 
ności pracy. 

P roje kt dyrektyw 
X IX Z jazdu WKP (b) 

Projekt dyrektyw na XIX 
Zjazd WKP(b) w sprawie pla
nu rQzwoju ZSRR na Jata 19~1-
1955 głosi między Lmyrnl: „Za
kończyć w zasadzie w ciągu. 
piątei S • latki mechanizację 
robót ciężkich I pracochlon -
nych w przemyśle I budow
n1ctwie". A w innym m1eisru 
mówi: „Zakończyć mechani
zację głównych robót budow
lanycl1 i iapewnlć przejście 
od mechanizacji poszczegól
nych pro<,;esów dQ komplekso
wej mechanizacji budownic -
twa". 

Wykonanie tych dyrekt~ 
będzie możliwe dzięki dwu
krotnemu wzrostowi produk'
cjj prz.emysłu maszynowego. 
Oznacza to dalsze zwiększenie 
udziału produkcji maazyn 
w ogólnej produkcji przemy
słowej kraju. Związek Ra
dziecki dawno Już wyprzedził 
pod tym względem najbar
dziej rozw!nlete kraje kapita'
listyc;z:ne. Qtóż wartość. pro
dukcji maszyn stanowiła w 
ZSRR w roku 1937 - 25.5 
proc. ogólnej wartości pro
dukcji całego wi-olk!ego t>rze
mysłu, pOCiczas gdy w Stanqch 
Zjednoczonvch o<l•etPk ten wy
nosił w roku 1935 17.6 tiroc., 
w W. Br:vtanil - M .2 proc., w 
Niemczech - 14.6 proc. 
Również wzrost produkcji 

energii elektrycznej o cz~ery 
pil\te w porównaniu z rokiem 
1950 umącnł<t prwdownlctwo 
Związku Radzieckiego pod 
względelT' elektryfikacji prze
mysłu. Już w roku 1936 przeo
mysł radziecki osiaiinał nal
wyższy w świecie współc,vn
nlk zelektryfikowania prw
mysłu. 
Są to czynniki, które obec

nie pozwalają planować wzrost 
wydajności pracy w przemyśle 

radzieckim - o 50 procent, a 
w budownictwie nawet - o 
55 procent, podczas gdy wy
dajność pracy w roku 1950 
podniosła się w porównaniu 
z rokiem 1940 o 37 procent, w 
budownictwie zaś - o 23 pro
cent. 

W interesie. pokoju 
Masy pracujące ZSRR z 

entuzjazmem przyjęły wia
domość o zwołaniu XIX Zjaz
du partii Lenina - Stalina o
raz proj~kt dyrektyw w spra
wie 5-latki 1951-1955, czcząc 
te wielkie wydarzenia liczny
mi zobowłązaniarnl przyśpie
szenia produkcji, rozwinięcia 
ruchu racjonallzatorskiego, ob
niżenia kosztów własnych. 

Z radością i ufnością po
witały projekt planu również 
polskie masy pracujące, po
nieważ rozumieją, że rosnącą 
nieustannie potęga Związku 
Radzieckiego - to jedna z 
dróg pokrzyżowania wojen
nych planów imperialistów a
merykańskich i neohitlerow~ 
ców z Bonn, to umocnienie 
pokoju I suwerenności Polski. 
Z radością i ufnością powita
ły projekt planu polskie masy 
pracujące, ponieważ, jak 
shvierdza projekt dyrektyw 
XIX Zjazdu, plan stwarza no
we możliwości dalszego rozwo
ju stosunków gospodarczych 
między Związkiem Radziec
kim a krajami demokracji lu· 
dowej, to znaczy nowe możli
wości pomocy ZSRR dla nasze
go budownictwa. Z radością I 
ufno. ścią powitały polskie !TJ.asy 
pracujące projekt planu rllw
nież i dlatego, że pokaŻuje 
nam wspaniałą drogę rozwo· 
Ju gospodarczego I wzrostu 
dobrobytu narodu, który -
po przezwyciężeniu wszyst -
kich trudności na drodze bu
downictwa socj~lizmu - przy. 
stąpil do budowy ustroju pow· 
szechnego szczęścia - do bu
dowy komunl1.mu 

J. F. CHARNICKI 

starczenia zboża. 

Antoni ~trawsk! jest przo
dująi::ym chłopem I obecnie 
przewodniczącym Prezydium 
GRN. Odstawił on mleko, mię
so i zboże ponad plan, lecz w 
„spisie" delegata CUS nie u
względniono jego nazwiska. 
Na pytanie dlaczego tak jest, 
przewodniczący macha ręką: 
„A tam ten nasz CUS". O tym 
więc, że delegat CUS w Kru
szowie źle pracuje, wied~ą 
wszyscy i przechodzą nad tym 
do porządku. 

Ale trzeba również stwier
dzić, że nikt z pręzydju;n GRN 
w Krus;zowie nie troszczy się 

o wykonanie planów skupu. 
Wszyscy mają pełne ręce 

„sv ojej" roboty, a plany leżą. 
Podobnie Komitet Gminny 
PZPR zbyt mało uwagi po
święca tym sprawom. Tow. 
Marian Olejniczak, sekretarz 
KG PZPR w Kruszowie, mó
wi: „Przecież się nie rozerwę, 
czyż to jeden człowiek da ra
dę, aby załatwić wszystkie 
sprawy?" Słusznie, jeden czło
wiek nie da sam rady. Ale 
dlac!lego pracuje tylko jeden 
człowiek? Przecież w każdej 
prawie gromadzie znajdują się 
członkowie partii, w każdej 
wsi w gminie Kruszów są bez
partyjni chłopi, ofiarnie speł
niający swe obowiązki wobec 
państwa. 

Nieudolność w 
odbiją się, rzecz 
działalności GRN. 

• 

pracy KG 
jasna, na 
Prezydium 

I tą sprawą winno. się zająć 
Prezydium GRN i uli:rócić ku
lacko-spekulanckie nadużycia 
oraz przy pomocy PZGS roz
bić kumoterską szajkę w Gór
kach Małych, 

Aby jednak Prezydium GRN 
w Kruszowie podołało tym za
daniom, musi ono całkowicie 
zmienić · dotychczasowy styl 
pracy. Musi wyjść spoza biu
rek, za ,ir7.eć w teren, uważ
niej słuchać skarg obywateli, 
wzmóc walkę o wykonanie ' 
planów, a opornych kułaków 
zmusić do wywiązywania się 
z Ich powinności względem 
państwa. Komitet Gminny 
PZl'R powinien zaznajomić się 
z wytycznymi VII Plenum KC 
PZPR, wzmóc agitację I d,olo- , 
żyć wszystkich sił do walki o • 
plany. Prezydium PRN w Ło
dzi musi baczniejszą uwagi: 
zwrócić na gminę Kruszów I 
wspólnie z GRN, przy pomocy 
Komitetu Gminnego, ukrócić 
spekulanckie poczynania kuła
ków i ich zauszników. 

J. WOLDAN 
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STR:. I GŁOS ROSOTNTCZY 

Ponad 4 ,tysiqce stud·entów zamieszka 
w łódzkich domach akademickich, 

Jeszcze jeden międzynarodowy 
naszego sportu 

sukces W nadchodzącym roku aka
demickim w Łodzi na 10 wyż
;zych uczelniach studiować 
będzie ponad 16 tysięcy stu
dentów Młodzież, w więk
;zości pochodzenia robotnicze
go I chłopskiego . ma zapew
nione nie tylko doskonałe wa
runki nauki. lecz również sty
pendia, mieszkania w do
mach akademickich, tanie po
siłki w stołówkach itp. 

will, mieszczących około 400 kich troszczy się również o w bieżącym roku akade _ 
osób. zorganizowanie sieci punktów mickim 1952-1953 _ ZOA do-

W ubiegłym roku łódzki usługowyen, przeznaczonych 

Życie sportowe toczy się w 
tym roku wyjątkowo wart
kim nurtem. Wydar~enla go
nią wydarzenia. Nie zdążyliś

my jeszcze ochłonąć po Olim
piadzie, a Już w Moskwie roz
poczęła .się druga wielka im
prer.a o clIBrakterze między

narodowym mistrzostwa 
świata w siatkówce. Na wspa
niałym stadionie ,.Dynamo" 
stanęły w dniu 17 bm. do wal
ki o z.a.szczytny tytuł mistrza 
~wiata siatkarki: ZSRR, Pol
iki, CSR, Bułgarii, Węgier, 

Rumunii, Francji i Indii. Do 
walki o tytuł mistrza świata 

w konkurencji mi::skiej stanę

ły oprócz wyżej wymienionych 
państw, jeszcze reprezentacja 
Libanu, Izraela ! Finlandii. 
Już pierwsze depesze z Mo-

1kwy doniosły nam o sukce
,;ach naszych siatkarzy. W 
pierwszym swym spotkaniu 
Polki pokonały Węgierki 3:0, 
a mężczyźni zwyciężyli Fin
landię 3:0. W następnym dniu 
siatkarki nasze odniosły dal
sze zwycięstwo, tym razem 
nad Bułgarkami 3:1, ale iiat
karze z.a to przegra li z Wę

grami 2:3. W następnym spot
kaniu, decydującym o wej
ściu do pull finałowej, męż
czyźni nasi przegrali z Buł
garią 0:3, zajmując ostatecznie 
7 miejsce w mistrzostwach, 
ale siatkarki pokonały Rumu
nię 3:1 i Indie 3:0. 

24 sierpnia wieczorem na
deszła radosna wiadomość. 

Siatkarki polskie pokonały 

groźny zespól Czechosłowacji 

3:1 I zapewniły sobie zasz
czytny tytuł wicemistrzyń świa-

Ten olbrzymi sukces nR

szych siatkarek nie znalazł 

jeszcze należytego odbicia w 
nasze! prasie sp~rtowej. Nie
mniej Jednak trzeba sobie już 
dziś zdać sprawę z tego, że 

Fragment spotkania żeńskich reprezentacji Polski i Buł· 
garii w przebiegu mistrz'l.• iw §wiata w pHce siatkowej 

w Moskwie. Fot. - CAF 

ta. Polki niemal zdeklasowały jest to sukces na miarę olim
swoje przeciwniczki, które do pljską, sukces świadczący. że 
1950 roku uchodziły za naj- w zaniedbanych niegdyś dy
lepsze na świecie siatkarki po scyplinach sportowych zrlola 

liśmy już poczynić tak olbrzy
ZSRR. Podania, wystawienia, mie krqki, że pretendujemy 
bloki - były u naszych siat- nawet do pierwszego miejsca 
karek o~z zarzutu. Oprócz te- na świeciP.. 

go o sukcesie zawa'Zyla dobra 
gra w polu, umiejętne plaso
wanie piłek i pierwszorzędne 

ścięcia całej szóstki: Zakrzew
skiej, Jaśko, Wojewódzkiej. 

Sukces Mszych siatkarek w 
Moskwie to jeszcze jeden do
wód, że nasz miody sport pod 
troskliwą opieką ludowego 
państwa czyni stałe postępy 

O klasie naszych siatkarek 
świadczą najlepiej Ich wyni
ki. uzyskane w Moskwie. Oto 
.one: 

Polska - Węgry 3:0 
15:3, 15:5). 

Polska Bułgaria 

(15:12, 15:9, 4:15, 15:9). 

(15:5. 

3:J · 

Polska - Rumunia 3:1 (15:10 
11 :15, 15:5, 15:7). 

Polska Indie 3:0 (15: 1. 
15:3, 15:0). 

Polska - CSR 3:1 (15:5, 15:8. 
10:15. 15:5). 

Polska - Francja 3:0 (15:7, 
15:7, 15:10). 

Spotkania mężczyzn: 
Polska - Finlandia 3 :O (15 :8, 

15:6 15:6). 
Polska - Węgry 2:3 (15:8. 

15:10, 9:15, 10:15, 7:15). 
Polska - Bułgaria 0:3 (7:15, 

5:15, 10:15). 
Polska - Indie 3:0 (15:12 

15:7, 16;14). 
Polska - Izrael 3:0 (15:1. 1 

15:4, 15:1). 
Z. KR. 

Miasto nasze, które w o
kresie rządów sanacyjnych 
nie miało ani j2dnej wyższej 
uczelni, obecnie pochlubić się 
może wspaniałym nowoczes
nym osiedlem akademickim 
przy ulicy By;trzyckiej. W 
ciągu niespełna trzech lat wy
budowano tutaj cztery olbrzy
mie gmachy, mieszczące po
nad 2.400 studentów. W osie
dlu w Arturówku dla studiu
jµcej młodzi~ży przeznaczono 
12 nowowyremontowanych 

Zarz.ąd Ośrodków Akademie~ wyhącznie dla studentów. łoży wszelkich starań, aby 
kich dysponował 10 dornami a- Czynny juz jP.st war- młodzieży studiującej w na-
kademickimi, liczącymi 2.500 sztat szewski przy ulicy Kl- szym mieście zapewnić jak 
miejsc. W tym roku, dzięki lińskiego 37, otwarto 2 skle-
ukońCZ·'.'!niu dwóch 4 _ piętro- . py spożywcze, zaopatrujece najlepsze warunki bytowe, 
wych bloków przy ul, By. studentów z ulicy Bystrzyc- aby studenci jak najwięcej 
strzyckiej, w domach aka- kiej i Arturówka. w najbliż- czasu poświęcić mogli nauce i 
demickich z3mieszka ponad 4 szych dniach uruchomiony zn- w terminie ukończyli studia. 
tys. studentów. st~nie punkt reperacyjne-kra- Jł. 

Cyfry te najlepiej świadczą, wiecki oraz dwa zakłady fry- mgr W. HANKIEWICZ 
jak wielką troską rząd Pol- zjerskie. kierowni k Ekspo2.ytury 

ski Ludowej otacza studiuj ącą ;-- ----- -------- ---z_a_r_z._o_s_· r_o_d_k_ó_w_A_k_ad_e_m_ic_k_ł_ch 
młodzież i jak olbrzymie fun
dusze rokrocznie· przeznaczane 
są na ten cel. Wystarczy llrfać 
sie do osiedla przy ulicy By
strzyckiej, by przekonać się, 
jak wspaniałe warunki z~
pewniono tutaj studentom. 
Wszystkie pokoje, prz~ważnie 
3-osobowe, posiadają oddziel~e 
umywalnie, parkietowe pod
łogi, a na każdym piętrze 

Czvtel nfr·v t> ; ~u! 
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Kłopoty 
Cd przeszło dwóch lat zaj

mujemy wraz z żoną i dziec
kiem pokój o wymiarach 4x5 
metrów p rzy ul. Nowotki 130, 
m. 3. Użytkowałem równ;eż 

kuchnię położoną obok tego 
pokoju. Z kuchni tej korzysta
łem wspólnie z sąsiadem, któ
ry w międzyczasie przeniósł 
się do mieszkania, znajdujące
go się w oficynie na tej samej 
posesji. W związku z tym 
kuch nia stała mu się zbędna. 

z kuchn i ą 
łem. .Władze kwllterunkowe 
podawały rozne motywy 
wstrzymania decyzji, między 
innym\ takie, jak np. urlop 
pracownika, któremu powie
rzono tę spraw-: do załatwi•!· 
nia, niedokładność w ewiden
cji itp. 

Pięć miesięcy uplynęła jui. od 
chwili złożenia przeze mnie 
wniosku, a sprawa w d alszym 
ciągu jest nieza łatwiona. 

I. IHNATOWICZ . 

Odpowiedzi redakcji 
Lokatorzy d omu przy ul. 

Domy akademickie przy ulicy Bystr<.yckiej 

Złożyłem więc do 'Prezy
dium Dzielnicowej Rady Na
rodowej Łódź -Śródmieście w 
dniu 10. 3. 52 r. wnio:;ek za 
nr. 2.23:\ o formalne przydzie
lenie mi kuchni, tj. o zalega
lizowanie i stniejącego stanu 
rzeczy. Do wniosku załączone 
zostały odpowiednie zaświad
czenia. Pomimo jednak kilka
krotnych kontroli i wielokrot
nych interwencji u wladz kwa
terunkowych. przydziału na 
zajmowaną przez"? mnie kuch
nię dotychczas nie otrzyma-

Stalina 34 - Prezydium Rady 
Narodowej m. Łodzi komuni
kuje, że w wyniku przeprowa
dzonej kontroli postanowiono 
posesję Waszą, z uwagi na du
ży procent ?.niszczenia, prze 
znaczyć do rozbiórki. Wydział 
Kwaterunkowy otrzymał pole• 
cenie przydzielenia lokatorom 
lokali zastępczych. 

--- - -----------. znajdują się specjalne pomie
szczenia do naukL W bloku 
Nr 7 wybudowano olbrzymią 

salę do imprez artystycznych 
i zebrań. która pomieścić mo
że 800 osób. Na miejscu znaj-

Winogrona są już 
w spr~edaiy 

Jak spędzić niedzielę? 
orkiestr. Początek o godz. 13. 

___________ _... _ _, Tomaszewskiej, English i Ha· 

Javorsky i Krejcik w półfinałach 
międzynarodowy~h mis!rzoslw Polski 

w tenisie Do Łodzi nadszedł du7.y ~uje się również dobrze wy
transport. węgierskich wino- posażona biblioteka, a w .-pod
gron. Nabywać je można w ziemiach domów urządzono 
sklepach uspołecznionych w łaźnie i natryski. Wkrótce w 
CN]ie 20 z.I za kilogram. osi~dlu na Bystrzyckiej rm-

W ostatnich dniach sierpnia 
pogoda nie dopisuje . Po <lesz
czach nastąpiło ochłodzenie, 

jednak amatorzy wycieczek 
pocieszają się, że słońce wyj
rzało Już zza chmur l w nie
dzielę będzie „murowana" po

Amatorzy wycieczek mogą 
skorzystać z usług „Orbisu". 
Dzisiaj wyjeżdża pociąg t ury
styczny do Gdyru. Uczestnicy 
wycieczki zwiedzą Gdynię, 
Gdańsk, Sopot, Oliwę oraz wy
jadą statkiem na morze. Ju
tro „Orbis" organizuje wy- . 
cieczki do Ciechocinka, Spaly 
l Warsz.awy. 

Sobotnie i hiedzielne 
imprezy sportowe 

w Łodzi 
W sobotę. o godz. 16, rui •tadlci

nie „Włókniarza · · przy Al~i Unli 
odbędą się centralne lekkoatle· 
tyczne mistrzostwa ZS "Włók
niarz". W zawodach tych wezmą 
udział najlepsi zawodnicy i z.a
'vodn1czkl wszystkich okręgów z 
Ciachówną, Prywerem, Tułecklm 
1 innymi na czele. 

W niedzie lę, o godz. 9, dokoń.-
czenie lekkoatletycznych mi-
strzostw t.odzl. 

o godz.lnie 115,30 na statUn..,te 
„Włókn1arza'•1 przy Alei Unii 

mecz piłkarski o mistrzostwo 
pierwszej ligi pomiędzy mieJsco
\vym ,, Włóknlarzem" a „Gór~l
k1em•• (Radlin). „Górnik°" w u
b1egłą niedziel ę zdecydO\Vanłe po· 
konał CWKS (Warszawa) w 1to
&unku 4:1. 

Mecz ten będzie clętklm spot· 
ka niem dla „Włókniarza". 

O godz 11 na stadion!• „Wł6k
!ltarza", pr•Y ul. Kilińskiego 188. 
rciTegrany zosti:anle mecz olłkf 
notnej o mł•trzostwo Il lig! po
m•Pdzy „Włóknia rzem" Wi
dzew a „Spójnią" (Tomaszów). 

Niedzielne boje ligowe 
GRUPA t: Iludowlanl - Cho

nów - Ogniwo - Kraków (An
d rTe1al< - Lódź). 

Kole jarz - W-wa - Unia 
Ch orzów (Loslak - Poznań) . 
Budowłanl - Gdańsk - Kole

ja 1·7 - Pozna ń ' K lnf'e k - Sl ąsk >. 
GRUPA Il: OWKS - Kraków 

- CWKS (BllkOW'lkl - Kielce) . 
Ogniwo - By tom - Gwardia -

K raków (Hasselbtt~C'h - W- wa ). 
Włókniarz - Lódź - Górntk 

Radlin CMohyla Kraków). 

Pl\RTIA 
l?"~n .o:i w Jrruflir finałowej Olim
piady Szachowej w Helsinkach 
Bia łe~ w. Smy~low - ZSRR. 

C z.a rne G. Barcza - Węgry. 

Partia hiszpańska. 

1. e2-e~, e7-e5 2. Sgl-13, 
SbS-cG J . Gf1-b5. Gf8-c5 4. 
•·<-c3, Sg8-f6 5. d2-<14, e5xd4 
6. e4- e5. O:if6-d5. 

Zwykle w tej pozycjt grywano 
$ {!4 co 1ed nak nle dawało czar
n y m wyrównania , np. 7. cd, 
GhH 8 !<fi!. dS 9 Ha4 itd Z 
p 1·ze \1-':.!S?~ biatvC'h Barcza wyb1e
rł:ł lnnv o::.pn<.:ńb obi ony. ale \ego 
p ł'óba spot'yka sie z prostą 1 sil
na e-ra orzeciwnika. 

7. 0--0. 0--0 8. c3xd4, GCS-116 
9. Gb5-e4. Sc6-e7 10 . Gl'l-g5!, 
HdS-e8 U . Hrłl-b1!. c7-C6 12. 
Sht-d2. b7-h6 13 ~5xe7. Sdsxe7. 
14 Srl'!-e4. d1'-d5 15 e5xdft Se7-f5 
16, Wlt-'el. HeB-dl 17. Sf3-e5? 

Czarne U\VOl niły swo,1e f\~u1·y 1 
odbiorą piona d6. lecz punkt f7 
ni ? może być- obroniony. 

17 •• . Sf5xcl6 18. Sehcł6, Hd8xd6 
1n. G('4xf7 ł-, \Vf8xf7. 

c1.arne nie maJą innej odpo
\Vi(>d7.l. 

20 Hb2xl7 .\-. Kg8-h7 21. ses-ct.. 
Czarne sie poddały. 

POZVC.JA Z PARTII 
crant'J w półhn~le Olimnlady 

87.~u·howE"J w HPlsinkach . 

Czarne: Blsqulcr - USA. 

tllała: Bolesławski - ZSRR. 
Białe enerriflC'?nle roz~trzygnęły 

partie na sw_o1a korzyść . 

l . Sd7-f6 +? g7xf6 2. Hf3-g3+, 

;ecówny. 

Następny mecz z Francją 

Polki wygrały 3:0, kwalifiku
jąc się do ostatecznego spot
kania o tytuł mistrza świata 

z siatkarkami Związku Ra
dzieckiego. 

Przedłużenie 1ap1sow 
' na Studium Zaoczne 

Po jednodniowej przerwie 
spowodowanej opadami di!~Z· 
czowymi, na kortach „Ogni
wa" w Sopocie odbyły się dal
sze gry międzynarodowego 

turnieju tenisowego o mistrzo
stwo Polski. 
Dokończono osbtnle spotka· 

nie o weisc1e do ćwi erćfi
nału gry pr.jedynczej mę1-
czyzn między Piątkiem a Nie
strojem Zwyciężył Piątek 3:6, 
6=2, 6:3, 9:7. 

Krejcik (CSR).Krejcik pokonał 
Radzia 6:4, 6:0, 3 :6, 6:3. Ostat 
nie spotkanie ćwierćfinałowe 
między Piątkiem a Cobzucem 
(Rumunia) zostało przerwane 
z powodu zapadających ciem
ności przy stanie 1:6, 6 :4, 9:7 
dla Piątka. 

Polscy szachiści jadą 
do ZSRR 

W grze pojedynczej k')"i"t HELSINKI. Polscy szachlś -
. Hopeckova (CSR) pokona1a ci biorący udział w Oiimpia-

W ciągu najbliższych dni poczęta zostanie budowa 
spodziewane są dalsze tran- dwóch dalszych 4 - piętrowych 
sporty winogron z Bułgarii i I domów akademickich. 
Rumunii. · Zarząd Ośrodków Akademie-

Sklepy muszą być czyste 
racic kontroli rezultaty 
walki o czystość w sklepach 
Sq. niestety, wciąż jeszcze ini
k.1me . 

goda. 
Jutro czeka n;is ciekawa 

impreza w Parku Ludowym 
na Zdrowiu. Rolnicy łódzcy 
organizują tuta j tradycyjne 
dożynki, na które zapraszają 

całe społeczeństwo łódzkie. O
prócz występów artystów scen 
łódzkich przewidr.iana iest za
bawa taneczna na wolnym pr)
wietrzu przy dźwiękach pięciu 

O ile pogoda d opisze, nie
watpliwie tysiące todzian wy
jedzie do letniskowych miej
scowości pod łódzkich. Podob
nie jak w ubiegłą niedzielę, na 
najbard7.iej uczęszczanych tra 
sach MPK uruchomi dodatko· 
we tramwaje. 

Głóvcny Komitet Kultury FI· 
zycz11ej zawiadamia, ze teralin 
składania podan na Studium za. 
oczne przy A WF został przedlu~ 

żony do 5 września br. Kandy
daci '\Yinni przesyłać podania bez
pośrednio do A WF na adres: Stu
dium Zaoczne przy Akade
mii Wychowania Fłzyi:zn@go w 
Warszawie, ul. Marymoncka 90 
(Bielany), 

bez trudu Tłoczyriską 6'.l, 6 ' 1• dzie Szachowej w Helsinka.eh, 
kwalifikując się jako pierwsza 

Każdy pn:yzna, że mało łl
petyczny jest chleb, który le
ży na zakurzonej półce, al'Jo 
ciastka z roztopionym kre
mem, . otoczone rojem much. 
A niestety, takie widoki do1ć 
często spotyka się w łódz.li:kh 
skleoa.ch i cukierniach. 

Winę za ten stan rzeczy po· 
nosi personel sklepowy. Tak 
np w sklepie MHD przy ul. 
L:manowskie~o 107 eksi;ie
~ienci zbyt małą wagę przy
niązują d o zag9dnien fa czy
st-Ości. W sklepie tym sprząta 
si~ tylko tam, gdzie dosięgnać 
moi.e oko konsumenta. ale ifo:l 
ladami nie często wyciera się 
kurze. 

.„„„„„„„„„„„ ... 

Ping-pongiści jadi! 
do LZS-ów 

zawodniczka do półfinału. zostali zaproszeni przez prze
bywających tam przed sta wi· 

Na.lwlększe zaln.tere~owanle ~iclj Wszechzwiązkowego . ~~
wzbudzl.ly ćw1er~fmaJow1: . mitetu Kultur:y Fizyczn'ej i 
si.ntkama w gl'ze p0Jedy1.cze.i Sportu do ZSRR, w celu ro:r.e
męzczyzn, a zwłaszcza mecz grania międzypaństwowego 
Javorsk~ (CSR) .-: T. Badm \meczu szach owego :r: reprezen· 
(Rumuma~. Z\~yctęzył po bar- tac:ją Białorusi. 
dzo emoeinnu1ące'j walce r i:· Spotkanie to odbędzie się w 
~·nowany .Javorsky 5:7, 7::>, Mińsku, dokąd na8i reprezen-
6:8, 6:2. 8 :6. i tancl udadzą ~ię h~zpo§rednlo 

Udzkl 1 Wojewódzki Komlt'!t Drugim zawodnikiem, którv ro zakończeniu X O!impi:::d.v 
Kultury Fizycznej organizują w doszedł do półfinału, jest Szachowej. 
sobotę I niedzielę propagandowe 1----------------------

W naszym mieście walka o 
podniesienie stanu higienk"7.
nego sklepów l zakładów zbio
rowego żywienia prowadzc-na 
Jest ogromnym nakładem kn
sr.tów l trudu Personel -dozo
rów sanitarnych, inspekc-je 
hilnd lowe, wewnętrzny aparat 
kontrolny PSS I MHD - to 
razem kilkaset Judzi wizytuh· 
cych ~klepy. Jednak nawet 

z.awody w tenble stalowym w 
LZS-ach w Wolborzu l Woli Ró!
koweJ. 

W Wolborzu przeciwko repre
zentacji Piotrkowa wystąpi 1.e
spół: Krygler, Bednarek, Szotel . 
Węglarski. Juszczakówna. Z ł .li
kov1:!>ka1 FrE1tczakówna. W Wl'lil 
Różko\vej przeciwko reprezenta
c1l Radomska I t.eń~kiemu zespJ
lowi tutejs1.e~o LZS wystąpią; 
Krzysik, Supei, Wystop, Orłav.~

ski, Helnrichówna, Guzikówna 
Stawowska. 

KgB-bl 3. c5 x!G. Sfl-g6 ł . 15xg6, 
!7xg6 5 Hg3-C1! 

zwodnicze byto HP.3i<g67 wobec 
WgB, 6. Wd8!, Hbl + !! i czarne"" 
wygrywa .ią . 

~ . ... We8-~8 6. ha-b3!, Ha2-b2 
'· Wd1-d7, llh2-bl + !. Kgl-112. 
g6-g5 9, Hc7-e5, We8-f8 10. 
Re5-e7, wrs-ga 11. !6-11 i czar
ne się poddały, 

TURNIE.I O ~fTSTRZOSTWO 

POLSKI KOBIET 
W dn 3 - 20 sierpnia br. w 

I<rynicy odbywał i.u: tu r n iej o 
ty tuł młstrzvnt Pol~kt. w którym 
witeło uc:lzlat dwana~cie zawodni
czek . l I n nagrodę pod?iel iły 
Holuj - A zs rGłlwlcel oraz Ll
twińJ::;ka COt<lkowlcz) - „Kolejarz„ 
fKraliówl oo 8.5 punktów z Il 
możliwvch. Tli nagrod~ 7.ciobyła 
Gu7il\ska ,.Sońinla" !Poznań> 'Z 8 
pkt. IV mle1sce za1eła Wojcie

.chowska •. Kole1arz1o IWarsza\VS) 
'1 p . Za n\mi Kałec-ka „Og ntwo" 
(Warsz0:1wa) 6.5 o .• ObermUllernwil 
"Kolelarz" C'l'oruń) 6 p,, dr Her
mano,va „Wtóknia r z„ (Łódźl 5.~ 
p ., _..Górska .. Budo\vlani„ tGdańE:k) 
i Kurek .. o~niwo" cSzcz.ecln) po 
4. . ~ o, Baburek .,Kolela rz•• fRra· 
kóv1) 4 p, 1 WQjciechowska u -
WKZ rKatowice) 2,5 p. i Balon 
po! punktu. 

TURNIEJ CZOLOWKI ŁODZICIEJ 
Turn iej o kt61·ym pis aliśmy przed 

paru l yl{odn iam i. zredukował ~lę 
du 6 zawod11Ików. w tym 5 '•P,., ... 
ś r Od na Jleoszyc h młodych szachi
stó\Y naszeJ(o mlasta . Po ~tedmiu 
rundach pro\vadzl Panesewicz -
5 punktów z 6 możliwych i 1 nie· 
dokończone Za nim Wi tkowo;;kl -
3,5 z 5 I 2 nied ., Wróblewski -
2,5 'Z. $ I 2 nled„ Szymańsk.t - 2.5 
z 6 I I nled., Szaott·o G - 2 2' 6 
t 1 nlf'd. F'ur::: - 1.5 I 1 nled 
Dziś , tj. w sobotę, o gi>dz. 18, 

dalszv c\H~ turnic.lu Gra odbywa 
sie w świetllcv CZ.PB, ul. Piotr· 
kowska 53. li piętro. 

MISTRZOSTWO POLSKI 
JUNIOl{QW 

na~rod~ I tytuł ml!l;trza Polisk1 
junior ow zdobył Balc1:::1ow:o;kt 
„Włókniarz" (Zi.!lerz1 . dr11gim był 
Gąsiorowski - AZS (Lódt), 

------.: przy tak rozbudowanym apa-

Z!pisy do Wszechnicy Radiowej 
Wszechnica Radiowa roz

poczyna piąty rok swej dzia
ła lności. 

Progr-am wykładów w br. 
obejmuje: kurs I i II oraz 
wstępny. Na kurs wstepny za
pisać się mogą kandydaci, któ
rzy ukończyli cztery klasy 
szkoły podstawowej lub ma
ją praktyczne przygotowaPie 
w pracy spałecznej. · Na 
kurs I stopnia mogą 
być przyjęci ·absolwenci 
kursu wstępnego Wszechnicy 
Radiowe.J, szkoły podstawo· 
wej oraz szkolenia ldeologjcz
nego. Kurs II wymaga ukoii
czenia kursu 1 lub znaiomoś
Ci pro.iramu co najmniPj 9 
klas szkoły średniej. NR kurs 
I i n zapisać >ię morą równ;eż 
ci, którzy nie po>iadają po
wvższego pny~otowania. ale 
droga samnkształce'1ia zd..,bv~ 
li odpowiedni zasób wiado
mości . Za nallke i z' ni•v nie 
pohierane są żarlne opłaty 

Zgłoszeni" osobi~te i list0w
ne pr~yjmują i informa~ii u· 
O?jr.ol oią: r"ny 7"kładowe , 
świetl ice, kluby l domy kul-

tury zw. zaw., zarządy powia
towe ZSCh, świetlice gro
madzkie, koła ZMP oraz Wo
jewódzld Oddział Wszechnl- I Os~robać lub ogolić.„ 
cy Radiowej w Łodzi. ul. ' I 
Próchnika 31, tel. 166 88. '\ R esta ura:cja „Dietetyczna" 

Egza.mi ny jesienne od by- przy u l. Zielonej 5, jak sa-
wa.ć się będą od 1 do 15 pa"\- \ ma. nazwa. wskazuje, prze-
C:ziern'ka br. Dla uzy~ tania ma.wona Jeet dla. ludzi cler-
świadectwa słuchacze kursu II . piących 
obowiązani są złożyć egzaminy ;~·l n a różne 
z. następujących przedmiotów: ~ ~ dolegll· 
historia ruchu robotniczego, .J, 1 wości. Nic 
waterializm d ialektyczny i · też dziw-
1'1storyczny, historia JiterR- n ego, że 
tury polskie j. Słuchacze kursu codz1.en-
wstępne1;o i I - dwa egzaminy n ie w ja.-
- z rozwoju społeczeństwa 1 ~ dłospisie 
ludzkiego i nauki o Polsce r znaJdują 
wsnółczesnej. I się tutaj pożywne dania z 
· Komisje egzaminacyjne kury. Gorzej natomiast. że 
czynne będą w zakładach pra- 1 potrawy te podawane są w 
cy. hotelach robotniczych i do- Ilościach .,mikroskopijnych"" 
mach kultury. Skrypty 1 to niedbale przyrządzon e. 
Wszechnicy Radiowej. nie- r a k nil. podawane tutaj ku-
zbędne dla nauki. nabvw"ć ry pokryte są skórą z. .. po-
można w rozdzielniach PPK zostałościaml piór. 
„Ruch" w Łodzi i wojewódz- K l "ctwo jadłodajni 
t · w · ·n ·ct erowm . 
wie . olraz w h ?JewoR zd1 • m pow inno si ę wi ęc zder.l• do-

Oorlzia e Wszec mcy a 10- wa.ć: albo należycie osku-
wej. bać kurę przed ugotowa-

- ---------- - -------- - ------ niem, albo pn.cd poda. niem 

w PKO 
Tobie 

Pieniqd z złożony 
prz-ynosi korzyści 

i Państwu , 

do stołu... o i:-olić. 

N ieładnie 
niehigienicznie 

Dziwne zwyczaje panują 
w barze mleczny m Nr 4 
11 rzy ul. P iotrkowskiej. 
Kon sumen ci zauważy li, że 
pracownice haru próbują 
kawe dn tii. l:vżką czer pako
wą. a niedopity plyn z po
wrotem wlewa.ią do narzy
n;a. z ktńt"e'?O wyd~je się 
kawę konsumentom. Swiad 
C". to ni l'zb:vt pochleb n~e o 
ina.iomo-'d h igiP.n y wqńd 
pracow ników baru mlecz
'lego. 

Rozrywki umysłowe (83} 

Rebus 

Odczytać nazwisko sławnego ro
syjskiego chemika. 
"Wśród osób. które 

widiowe rozwta1anlc 
o;;fana ro7.loc::nwane 
nagrody książkowe. 

nadeśla pra-' 
rebusu. zo
wartościowe 

Ro~wiazanta rebusu prosimy kle· 
rov1ać do nasz.ej redakc ji w ter
ntinle do dnla u września br 'l 

dopiskiem na kopertach: O.złai 
RoLrywek Umysłowych. 

"~-
Stare 'Miasto 

ROZWIĄZAN I E ZADA.NI/\ Nr 79 
Nasza Konstytucjat 

otrzyma kiosk „Ruchu" 
Dyrekcja Oddziału PPK 

,.Ru ch'" zawiad amia nas. że 
na 11kutek notatki pt. 
•• O kiosku zapomniano" już 
w najbliż~z:vm czasie na 
Starym Mieście przy ul 
Ro.iowników Getta 17 usta
wiony zostania kio~k „Ru
~hu ''. 

Na?.rody kslaikowe za prawi· 3) Edmund Pa.~tuszek. Łódź, u l. 
dtow·e rozw1azan1e zadanla Nr 79 B . Joselewlcz1 l&. m . 36. 
wylosowały na5tęputace osoby : 

·n Barbara Kozlowc;;ka. Pahianł· 
ce. ut Wa rszawska :n. 

?) Warława Ba rańska. Ozorków, 
ul. Zymierskiego li, m. 5. 

41 Władysław Bojakowski, pocz• 
ta G•lkówek. Galk6wek Maly !63 

!'i l Irena Len~rczyk. Łódź• uJica 
Prądzyńskiego łl. 

Podobnie tle Jest w sklenie 
MHD przy ul. Sierakowsk.i~RO 
19 I tu personel nie potrafi 
z•1ale7.ć w ciągu dnia niE"co 
czasu, żeby porządnie posprzą
ta(: sklep. · 

Zaniedbany Jest teź sklep 
PSS przy ul. Sterlinga 20. Po
dłogi są nie myte od dłuższe,io 
czasu, artykuły spożywcze nie 
są zabezpieczone przed mu
chami. 

Kontrolerzy dozorów sa!!li
tarnych nieraz stwierdzili, że 
ekspedientki noszą brudne, o:l 
dawna rue prane, fartuchy. 

Kontrole jednak niewiele 
pomogą, jeśli sprawą podnie
sienia stanu sanitarnego skle
pów nie zajmą się wre;tcie 
poważnie dyrekcje ·MHD i 
PSS. Sklepy hand lu uspołP
rznionego winny prt.ecież 
~wiecić przykładem w walce 
o czystość. 

J. GŁ. 

DZIEii 
Kronika par\yina 
DZU!:LNICA SRODMIESCIE: 

jutro, 31 bm., o godz. 9 r~no, 
odbędzie się w k 1n•e . ,Przed· 
wiośnie••, prz.y ul. Zeromsklr.
go 74, ogolno-dzielnicowa n~· 
rada agitatorów. Po na1 adZLe 
z.ostanie wyświetlony film. 

DZIELNICA. SRóDMIEŚCIE
PRAWA.: dziś, o godz. 9, w 
1okalu przy ul. Gdailskiej 75, 
odbędzie się odprawa wszyst
kich k lerownlków personal
n ych z terenu dz.lelnlcy„ 

DZIELNICA BA.LUTY: dziś. 
·o godz. 14.30, w lokalu KD 
przy ul. Zgiersk iej 71, odbę· 
dzie słE: na 1 ada agitatorów I 
klernwnlków grup oart'yjnych. 

„TYDZIER NAUKI 
CHODZENIA." W LODZI 

W trosce o zwiększenie bezpte
ct.eńst\va ruchu drogowego, jak 
równiei w celu zapoznania mle
szkańców miasta z przepisa1nt 
prawidłowego korzystania z dróg 
publicznych oraz w celu zwiększe
nia dyscypliny ruchu pieszego, \Ve 

·wrześniu br. w Łodzi przeprowa
dzony będzie „ Tydzień na u kl cho
dzenia". · 

NARADA AKTYWU 
KULTU RALNO - OSWIATOWEGO Kary na szkodników 

gospodarczych We wtorek , 2 września, o godz. 
14.30, w sali teatralnej ORZZ, 

\ 'V tych d niach Komisja Spe- przy u\. Traugutta 18. odb~dzie .się 
cJ'alna rozpatrywała sz i·og, narada robocza aktywu kultll'al-

e - no-ośwtatowego z terenu Łodzl. 
spraw przeciwko szkodnikom 
spolecznym. 

Kierownik sklepu masar
skiego PSS nr 780, Józef Łę
gierski, zam. u l. Zarzewska 37, 
w celu uzyskania nadwyżek 
mięsa wycinał kupującym 
niewywołane odcinki bo- SOBOTA, 30 SIERPNIA 195Z R. 

nów i przerabiając na nich uoo Powt. dziennika popoludn. 
numerację, uzyskiwał duże 14.15 Koncert Chóru Rozgt. Po-

d · k. · l · znańskiej . 14.35 „Jarzębinowa 
na wyz 1 mięsa, ;:tore sprze- pieśi\•· . IMO Przegląd prasy llte
dawał po paskarskich cenach. rackiej. · 14.50 Arie l pieśni wło
Za nadużycia zostal on skaza- skie. 15.IO •• Miłość w opalach"' 
ny na 8 miesiocy obozu pra- fragm. pow. T. Jeża. l5.30 l\lld: 

"' dla dzieci - stuch. pt. „Podroz 
Cy. w głąb atomu". 16.0-0 Muzyka po-

Rozpatrzona także została , putarna. 16.20 Aud. dla mtodz1e
sprawa przeciwko Alojzemu I ży. .16.35 Konc.crt. 17.0-0 w1ado-

. . · mośc1 popołudniowe . 17.15 Z m1-
Andrze1czakow1. zam. przy Al. krofonem przez. miasto ł wid. 
1 Maja 37, Stanisławowi Pan- \ 17.30 Koncert solistów. 17.45 Rep. 
kowskiemu zamieszkałemu llteracki. 18.00 Muzyka rozryw-

. ' . kowa . 18.30 Utwory skrzypc;:owe. 
Nowotki 15 Antoniemu Ra- 18.50 Fraiim. opow. L. Gomołlck !e-
tajczakowi ul. Piasta 13. go ot. „Dwadzieścia łat temu". 
którzy i·ako pracownicy Stra- rn.oo Rytmy taneczne. 19.15 l"c
. . . he ton tygodniowy. 19.30 f\iuzyka 
zy Przemysłowe) w ZPB im. 1 aktualności. 20.0-0 Przy sobocie 
Barlickiego dopuścili s ię kra- po robocre•. 20.5~ Stan. pogody. 
dzieży trykotów wetnianych ?t.00 Dziennik . 21.25 W•adomoścł 

. sportowe 21.30 ,,Na,1pl~kn 1 eisz.e 
na szkodę tychże zakładow. snnaty fortepianowe" Fr. schu-

Sprawcy kradzieży skiero· berta. 22.00 „?-:;cie _towarzysk~e" 
wani zo•tali na 10 miesięcy do K. Dłck.ensa . 22 .20 Rep. z wyścigu 

"' Kole.rsk1et;o Dookoła Poli;:kł. ~?..30 
obozu pracy. Muz. tan. 23 .10 ,.Na rtobranoc". 

Z. 23.50 Ost;'ltnle \v iadomoścł. 

Poszukiwani 
Monter•ów. la kierników. ~lu~a
rzy. por.:loc fa1·hową. prakt y
kantów orM rnłmtników nie 
wy!>walifikowanycb za tru
d n tą n~tvehnll'-•~I War„·1•• t y 
Samochodowe Nr 2, ul. Ma-. 
tejki 14. Zgłoszenia przyjmuie 
Ref Prat Personalny w godz. 
8- 13. 217ó K 

pracownicy 
Piekarzy, kosztorysiana na 
rohoty remon towe, m urarza, 
sprzataczkl. l{oócó'°"J oraz ro
botników nie wykwalifikowa
nych zatrudn;ą natychmiast 
Lórl :r.kh:„ Zakłady Piekarnine 
ł,i1dź. ul. Kiliń~kiego 81 Zgło-

. szenia osobiste przy im" je 
Dział Kadr. 2177-K 

ZI 
D 'J'">f l RV A PTF. K 

Na dzieli 30 b m. 
Dzls\e)sze] nocy dyzuruJ4 nagt tt

puJące aptekl: Obi 01'1ców Sta
ling1 adu l5, Pabl a nicka 218, J a• 
racza 32, Stalina SO, W rób\e\Y"skie• 
go 54. Kopern ika 26. Naruto\Vf<.•1a 
6, Limanowskiego 37, Al. Koś· 
ciuszki ł8. 

Dyiur polożnlczo-glnekoto1lcz• 
ny: dziś dyżuruje szpital pny ul, 
Krzemienieckiej 2. 

Na .d•leń 31 bm. 
Pabianicka 56, Piotrkowska. trr, 

Przejazd 59, Zie1ona 28 Wscho
dnia 54, Limano"'·skleg~ 37, Al. 
Koścluszkl 48. 
Dyżur polożnlczo-rlnekologlcz• 

ny:. dzlś dyżuruje szpital Im. M. 
Cune-SkłodowskJeJ1 ul. Curie
Skłodowskiej 15. 

PANSTWOWY TEATR NOWY _. 
dz.iś i Jutro godz. 19 - „Tan• 
kowlec Nebrasca" 

PANSTW. TEATR PO WSZECHNY 
- dzisiaj o godz. 19 - „z,vylcła 
spraw· a", jutro godz., 19.00 -
„Eugenia Grandet'' 

TEATR MALY - dziś I jutro godz. 
19.30 - „Zielony Gil'" 

TEATR LETNI - dziś I jutro 
. godz. iq.30 - „ObJeżdżainla spo
łeczna" 

TEATR MUZYCZNY - dolś I Ju· 
tro g-octz. 19.13 - ,,Niespokojn• 
szczęście". 

CYRK Nr 6 (Plac N\eoodlegloi!r.l) 
30 bm. IO"Odz. 19.30 I 31 bm. god.:. 
15 30 I 19.30 - Program atrakcjl 
Pozostałe teatry nieczynne. 

BAJKA - ,.Grze$.Zn,cy be~ wi
n.v" - godz. 15. 17, 19 

BAŁ.TYK - ,PO\VTÓt do domu"
godz'. t4.3Q, \6.30, 18.30, io.3o, po
ranek - U 

GDYNlA - „Program naukowo
OS\vi;;itowy„ Nr 40·52, P~F Nr 
35·52, „Mali oby\vatele", „ W 
kraju socjalizmu" Nr 2-52, .. za 
WAsz.ym przykładem", .. Sw\at 
młodych· Nr 11-50 - li(Odz. 17, 
18. 19. - Program dla naJ
mlodc;zych - „Konik 5'arbt1~Pk0 

- ~odz. Il , 15. 16: .. Gdzieś w Eu
rop;c ·• - godz. 20 

Mt .nrit\· GWĄRO'A (dla mtt>dz.J 
„Ostatnł \\•ystrzał" - godz~ tł, 
16. 18. 20, por. - ll. 

'Ml'2' A - •. Akcja - 8'" - godz. 
16, 18. 20, por. - 11 

POT.O NT A - Dni F i lmów Pn1skirłt 
- .. J\1'.łorlnść Chopina" - 13.30, is. 

18.30, 21 
PP?F:'nWlO~NTE - •. Kawaler 7.'r>

tej Gwl azdy'" - godz. 15, 11.30, 
20 

"R l''i{ORn - .. Ztot~ 1e7.łnro" -
"'""""· 16. 18. 20. nor. - 11 

ROMA - .Cztery $:t'rca·•. - godz. 
LG. 18. 20, por. - 11 

1 MAJA .. Skr?'v'11atv d(')rf"\t-
karz" - .rodz. 15.30, 17 3Q. Is.JO, 
oor. „Podrz.utek" - godz. 11 

sn TlTSZ - . PO'!rnm„!ł 9l8rr'1„„a•• 
dod. „o nuchar ZSRR'" - izodz. 
15. 17. 19. por. dla dzl<:cl 
,.TeRt'r 7W\e:rząt" progr. składanY, 

,...... itndz. 11 
STVr ,()\Ą]"V - .~eKrf't,_r„ RP1kn-

mu". c\od. ..Czy wiecie. że ... •• 
Nr. 5-51 - godz. 16. 18. 20 

~\?J''l'T - ."Ro ·"wl"l'k wnln"l::"'t •• -
J<OdZ. lG. 18. 20. por. - ,.Gity 7Ą
palają si~ choinki"" - godz. 11 

TATRY - .. Ned7n•rv" I c;e1 
rrnt1z. 15.45. 111, 2015, n"r. - 11 io 

wr~ŁA. - "WilhPlm Tell' - godz.. 
16 . 18. 20. oor. 12 

Wt.(}KNTARZ - Dni F;[mów Pol
skich - .. Mtol1n~" Chopina•• .
godz. 15.30, 18. 20.30, por. - li 

Wtlt ••()Cl'" c-1, „ -. „ „~ "'" •c- katt 

godz. 14.15. 15.15, 18.30, 20.30 
Z Ac llF"T '\ - oh:ct.)'1111fl:; ' vuwod1ł 

remnntu. 

wt I od 10-12 Trł ron11 central• tel"" rnn lczn• 283-00 fłaczy ze wsz.yst! imt d7.ła1am l ), reR(J.~wklo'r'P r"•"scza„· 2JA8 ~lrł•'•"eRk~deat•kr<~ll ?. dŁpoówd •. 219p-,o,5,,.rkd ozlwalskp•a~~y!Jlnyp1!118ro·l l'o~~~ałR~~e.•.~~~da~t~::r~~~-
R,..da•u1~ k01ł'gfum Redtktor n~MelOJ pn.ylmu]e C(X17.1t-nnt~ W (Od Z l '-tł ~tekret•n odpnR~1 1a'"lccaJ•nynwocnga l~o!·l l . D7. ł a l o'gtus1:e tł - t.Odt, Piotrkowska U8, tel. 111·5-0 I 1tł· 1&. WydaW ł"JU ..., u ' ~ (1 „ 09" 

' '2 A 1 I 1 1 k' ..,.~rtow !Mo •zial ek<>nom1czny Z l ł-11 - '" ~ ~oioorta•u ••" laduwym mies1tcz.rue r.l 1.so. orzyimuj• PPlC .• Rucb"', D-.l-1 
09 

cz.vtt:!Lnl.k.Ow t t.nterwencll 2lł „ . uz • me~ 1 ..-·· v · .,. z1 t _ o~vJa>U J !ll U.f%P .i y 1 •'"t:-nCJ• poci.Lowe oraz. Us lonusze wie1scy I m1eJsCf. Pienume.rate ... • ~ -n. 
tel. 306-U. Pao.• c1ruk. mat. 60 &r. Preo1.une.ratc m iea.1e.cz.n11 WYoosz.aca • ,,..-,, „ „ e 
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Dzieci idq do szkoły 

• • 
Budowa rurodągu "llQsuwa się co 

dzleń naprzód. Żółta kttcha wyko
pu ~ każdym dniem wcina się w po
la I lasy c:oraz dalej I dalej. Bli
żej Łodzi tylko z trudem odnajdziesz 
ślad wykopu. W miejscu, gdzie w 
ziemi biegną rury, wyrosła już tra
wa, a na przyszły rok chłopi, którzy 
za zniszczenie części zasiewów o
trzymali odszkodowanie, zasieją tu 
zboże I zasadzą ziemniaki. Nie
co dalej widać jeszcze otwarty 
wykop · i leżący na jego dnie 
lłli&kl wąź czarnych rur. Rury te 
zasypywane są przez robotników na 
r,rubość 20 cm, a potem na skraj 
W,kopu nadjeżdża spychacz na gą
sienicach. Jego szeroka łopata raz 
po ra;p; zagarnia wykopaną ziemię 

l spycha ją na rury. 

Spychaczem kieruje Stani&ław Ry
bL Przyjechał tutal z Gdańska. z 
pr!lwdzlwą dumą oświadcza! 

Stani~law Ryba, operator SVt/

chacza, zastępujqcego pracę 
40 Ludzi. 

naczynia żelazne jednostajnie i.agłę
blają się w grunt, napełniają się zie
mią, unoszą ją z sobą, rzucają na 
transporter. który wysypuje ją z bo
ku wykopu. 

Przy kopaczce kilku robotników 
specjalnymi ścinaczami, podobnymi 
do wąskich, lee? długich szpadli, ści
na krawędzie wykopu. Te szpadle 
I ta czynnoś~ ścinania - to pomysł 
operatora Bonieckiego. Pomysł ów 
znacznie usprawnia pracę kopaczki. 
Teraz nie potrzebuje już ona w tym 
samym miejscu pracować dwukrot~ 
nie, aby uzyskać wykop odpowied-

GŁOS ROBOTNICZY STR. S 

W chlubną siedemdziesiątą rocznicę 

Odezwa l\.omitetu Robotnicze~o 
Partii. Socjalno-Rewolucyjnej ,,Proletariat'~ 
1 września 1882 roku opubl!kówana zostala odezwa Komt-

tetu Robotniczego Partii Socja !no - Rewolucyjnej Proleta-
riat". " 

W si~demdziesiątą rocz!"icę tego donioslego w dziejach 
po!skieJ klasy robotn:lczeJ wy darzenia, zamieszczamy frag
menty Odezwy, która formuluje podstawy programu Partu 
„Proletariat". 

przyczyną nędzy f wszel-
kiego ucisku w społe

czeństwach dzisiejszych jest 
nierówność 1 niesłuszność przy 
podziale bogactw między roz
maite społeczeństwa onych 
klas. Jakkolwiek bogactwa są 
rezultatem pracy, nie przypa
dają jednak w udziale tym. 
którzy pracowali nad ich wy_ 
tworzeniem. Pt'zy dzisiejszym 
ustroju społecmym . klasy u
przywilejowane (klasy posia
dające), nie pracując wytwór
czo (produkcyjnie), zagarniają 
przewaźną część bogactw pra
cą dobytych, klasa zaś robot
nlcza (klasa nie uprzywilejo
wana, nie posiadająca), ogra
biona z owoców swej pracy, 
nędzę I upodlenie znosić musi. .. 

Wiekowe trw81!1le tego uci
sku 4 WJrZYSklwarua mwd.zl11-
cza społeczeństwo najgłÓWl!l.!ej 
nieświadomości mas wyzyski
wanych, które nie rozumiejąc, 
gd'lJe leży isicmta przyczyna 
Ich nieszczęść, nie umiały dotąd 
Eił swoich dla zgodnej walki 
~w wspólnemu wrogowi 
połąayć. Dziś WS7J8kfe śwfa. 
dolOOŚć ta budzić się poczyna 
- robotndcy coraz dokładnl<!j 
pojmują, że cle masz wolności 
tam, gd'ZJle panuje zależność 
ekonomiczna, gdzie ziemia i 
narzędzia pracy, będące pry
waitną własnością uprzyW!lP.
jowanych, dają Im możność 
wyzyskiwa;nia mas pracu]l!.i 

do korzystania z owoców sto
warzyszonej pracy, a to w sto
sunku d9 ilości zaofiarowanej 
przez siebie pracy i ogólnycn 
zasobów państwa. 

Ludwl.k Waryński 

II Na polu polltycznym dą-
tyć będziemy'do Jak naL 

większych swobód 1 z wsze\
kbn rządem bez względu na 
jego narodowość wałczyć bc;
dziemy dopóty, dopóki swobód 
tych całkowicie nie zdobędzie
my. Potępiamy stanowczo brak 
6Wobody sumienia, języka, 
zgromadzeń, stowarzyszeń, sło
wa i druku - gdyi; stawia to 
w&zystko wielk!ie przesz'kody 
rozwojowi świadomości irobot._ 
nlczej, ju:t to rozbudzając relL
gljno-nar.odowościową nlena-

cycll. • wiść i fanatyzm, już to uniemo
żabniając propagandę i orga
nizację masową, która jedynie 
może położyć podwaliny przy
szłej organlzacji ustroju so
cjalistycznego. 

D.Zllęki obudr.en!u się tej 
świadomości proletariat współ
C7.esny, wiążąc się w jedną 
organiczną (klasową) całość, 
staje coraz gromadniej do wal
ki, żądając całkowitego ekono
micznego, politycznego ~ mo
ralnego wyzwolenia.„ 

Dążenia 1 cele swoje prole
tariat polsik.I formułuje w spo
sób następujący; 

Poli tyczne żądani!a nasze są 
następujące: 

1) Zupełny samorząd grup 
politycznych. 

Nie 

Z) Udzial wszystkich w pra
wodawstwie. 

3) Wybieralno5ć wsź11stkich 
urzędników. 

4) Zupelna swoboda słowa, 
druku, zgromadzeń, stowarzy
szeń etc., etc. 

5) Calkowite równoupraw
nienie kobiet. 

6) Calkowite równoupraw
nienie wyznań . I narodowości, 

7) Międzynarodowa solidar
ność jako gwarancja powszech
nego pokoju. 

III W zakresie :fycla mo
ralnego proletariat pol

ski usunąć musi przesądy, 
ciemnotę d wszystko, co zna
mionuje moralny ucisk, i na 
tym gruncie walczyć będzie z<! 
wszystkd.m!, któn:y dla w.pew
nienla sobrn nad ludem przf'
wag! utrzymują go w staml! 
umysłowego dzieciństwa. 

Moralne stosunki powinny 
się opierać na swobodzie S'>
mienia, uczuć, myśli i nauki, 
a przy tym: 

1) Nauczanie powinno b11ć 
ohowiązujące, bezplatne i bez
wyznaniowe. 

2) Sprawy religijne mają być 
niezależne od pmistwa. 

3) Stosunek p!ci winien się 
opierać jedyni e na uczuciu. 

4) Praca ma być uważana 

za obowiązek i zaszczyt. 

5) Jedynym przymusem w 
s~osunkach moralno-spo!ec?-
11ych ma być moralne wsp6Ł
zawodnictwo. 

Wyzwolenie klasy pracujq
C'ej spod ekonomicznego, pn
lłtyczno-socja!nego ł moral
nego ucisku pow~nno b·yć 
dzie!em · samych robotników. 

Czegoż chcą? 
Fragment wiersza zamieszczonego w piśmie „R6wno§ć" 

w r. 1879 

Hura! Swobody, Fabryk I Ziemi! 
I powiał w górę czerwony znak, 
Zwojami w słońcu mlgne,ł barwnYml 
I na ludzkości dziejowy szlak ' 
Wpłynął, przez nasze dźwignięty dłonie. 
Może zbyt wcześnie? Lecz cóż my winni, 
że podsłuchując w Judz.koścl łonie 
Słysznny lepiej - lepiej niż inni, 
Co tam bezwiednie zrywa się, waży.„ 
że myś!4 chyiej puściwszy wodze, 
Bfegnlem od wa.seych złotych ołtarzy 
W przyszłość... A chocla:IJ wielu z nas w drodze 
Padnie złama.nych przez los surowy, 
Na swoją dolę nikt nie zapłacze, 
I nie uchyli pokornie głowy. 

O tak! my teraz biedni tułacze! 
A tym zJaiwleniem swym Jak jaskółki ' • 
Zwiastujemy gromy! Słyszycie wrzawę? 
To lliąg,ną mnogie robocze pułki. 
I górą znamię powlewa. krwawe. 
Znaku nasz, znaku! My pośród boju 
Piersiami ciebie w koło otoczym, 
Osmóllm prochem, wykąplem w znoju 
I krwią serdeczną clę zbroczym. 
A kule, gdy się przez pierś przeblJI\. 
Rwąc twego płótna barwioną nić, 
Jasno, wyraźnie na nim wyszyją: 
„Legll, bo ludźmi pragnęli być!"' 

nasze tradycję 
Patriota, postępowy dzla• 

łacz, ksiądz Franciszek Jezier
ski - jeden z najzdolniejszych 
naszych pisarzy końca XVIII 
wieku podaje taki oto obraz 
demoralizowania dro~eJ 
szlachty przez magnatów: 

„Panowie mają obszerne 
dziedzictwa i wielkie staro
stwa; w nich szlachtę czyn. 
szową. Tej· iść każą na sejmik 
tak jak na szarwark i obrać 
tam determinowaną (oznaczo
ną) osobę na deputata lub po
sła, gdy zaś będzie sprzeczna 
(Sl>rzeciwiała się) strona 
przeciwna, to się bić.„" 

Wśród pijaństwa i bójek 
„wybtei;ano" reprezentantów 
„.woli szlacheckiej". Nic więc 
dziwnego. że ci „posłowie" w 
czasie ol>rad sejmu gorliwie 
wykonywali polecenia swych 
mocodawców - magnatów. 

Szlachecki sejm i magnacki 
senat stały się w naszej hi
storil synonimami anarchii, 
przekupstwa i zdrady. 

„Demokracja szlachecka" 
wraz ze zgubną zasadą ,.libe
n1m veto", w myśl której na
wet pofedynczy poseł przeku.o 
piony przez obcych lub swoich 
swym okrzykiem , nie pozwa
lam" unicestwiał całą poprzed
nią pracę sejmu, zostaw!la po 
sobie ponurą spuściwę rozbio
rów, zagładę naszej państwo
wości na przeciąg prawie 12() 
lat. 

Ze wstrętem odwracamy się 
od owej ponurej przeszłości, 
którą starano się w interesie 
spadkobierców tradycji szla
checkich przedstawi~ jako hi
storię naszego narodu. 

Naród nie miał swych prz.ed
stawicieli ani w magnaoldm 
senacie, ani w szlacheckim sej
mie, ani na ziemskich sejmi
kach. Instytucje te prowadziły 
politykę wbrew i przeciw na
rodowi. 

Tak zwana „demokracj.a 
szlachecka" pozostawiła po 
sobie wsteczne, zdradzieckie 
tradycje, pozostawiła po sobie 
przestrogę dla przyszłych po
koleń, jak nie należy postępo
wać, jeśli się chce utrzymać 
własne niepodległe państwo. 

Naród polski wyciągnął 
wnioski z bolesnej lekcji hi
storii. Nie do szlacheckich sej· 
mów i „lil:>erum veto'' nawiązu
je w swych tradycjach Konsty
tu~ja Polskiej Rzeczypospoll
tei Ludowej, ale „do naj• 
szczytniej szych postępowych 
tradycji narodu polskiego i U• 
rzeczywistnia idee wyzwo-
1.ęńci;e polskich mas pracują• 
cych". 

Dla nas bliska i droga jest 
działillność tych ludzi którzy 
juź w ówczesńych waz!unkach, 
w XVI, XVII czy XVIII wie
ku widzieli zło, jakle wyrządza 
krajowi i narodowi „demokra
cja szlachecka", zwalczali j'ą. 
w ofiarnym trudzie dąiyli do 
tego, aby „jednakie prawa na
ród cały obowiązywały" , co 
znalazło pełny wyraz dopiero 
w Konstytucji Polskiej Rze
czypospolitej Ludowej. 

Wf;. BORTNOWSKI 

• 
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STR. 6 

Rozwój osobnika i jego rodu 
· Prof. Ad.am Czartkowski Jak to W)'tlumaczyć? Dia

czego tak ai4t dz.leje? 

GŁO~ ROBOTNICZY 

Wiemy doskonale, te każdy 
tywy twór poczyna się przez 
zapłodnienie. Od ciała matki 
oddziela się jajeczko, które 
łączy się z tzw. plemnikiem. 
Np. samica ryby płynąc w 
wodzie podczas tzw. tarła wy
rzuca z jajników !krę, złożo

ną z setek tysięcy jajeczek, 
samiec zaś jednocześnie wy
dala do tejże wody wiele mi
lionów plemników. 

dziekan Wydz. :rarmaeeutyczne10 
AkademU Medycznej w ILod2i 

gamy w pewnym okreSlie zdu
miewające podobieństwo jego 
do ryby. Jest ono tym wlek
sze, że zarodek nie posiada 
płuc: 

0

oddycha przy pom<><:v 
skrze!, widocznych w postaci 
ft endzelków po obu bokach 
szyi. 

Dlatego, ie BSakl I ptaki po
chodzą od gadów, gady od 
płazów, płazy od ryb, ryby od 
strunowców! 

Zahartowani 

Przel>ieg rozwoju 

gatunku 

Kllance wyrastają naprzód 
tylne nogi, pófniej przednie, 
ogon nawoi! zanika (nile odoa
da!), zanikają te:t skrzela, gdyż 
uformowały si~ Jut płuca. 

Rozwój osobnika, np. jakie-
gokolwiek ssaka, streszcza 
przebieg rozwoju rodowego 
oodczas ewolucji. Podczas je
go rozwoJu występują etapy, 
które Przeszedł świat zwierzę
cy, zanim z ryb wytworzyły 

się ssaki, a wśród nich •en 
gatunek, którego i.-ozwój ba
damy. 

Im bliższe pokrewieństwo 
lączy grupy zwierząt, tym 
podobniejsze do lll'ełiie •• z.a
rodkl tych zwierząt. 

Gdy w wodzie znajdują się 

jednocześnie jajeczka i plem
nik!, te ostatnie, wyczuwając 
prąd związków chemicznych, 
wydzielanych przez Jajeczka, 
1>kierowują się do niego tak, 
że każde jajeczko :i;ostaje oto
czone przez rój plemników. 
Któryś, najtwawszy, najsil
niejszy, pierwszy dotyka po
wierzchni jajka. Cieniutka 
błonka otaczająca jajko roz
~uszcza się w tym miejscu I 
plemnik przenika do wrn::tna, 
łącząc się natychmiast a jeao 
zawartością; błoneczka na po
wierzchni jajka jednocześnie 

odtwarza się, dzięki czemu 
jajko zostaje zapłodnione tyl
ko przez Jeden plemnik. 

Na przykładzie taby wid;i;I- Gdy mowa 0 ptakach, to 
my, że z.arodek podczas roz:- należy w tym miejscu dodać, 
woju przechodzi kolejno prze- że nawet w okresie jut poza
ol>rażen4a, wYStępujące zawoz.e embrlon.aJnym, tm. w okresie 
u wszystkich tab w Jed- wczesnej młodości, w okresie 
nym i tym samym porząd- po wykluciu silę z jajka - u 
ku. Nigdy nie występuje na- pi~kląt mogą występować ce
przód postać płucodyszna, a chy następnie zanikające. 
później 1krzelodyszna, ale I tak np. dorosły struś ma 
zawsze naprzód oowstaie 
1krzelodyszna kijanka, a p6ź.

Powstawanie tworów 

· .iywych 

nlej płucodymia. 

Ten fakt zmiany narządów 
oddychania, wYsfępowanle na
przód skrzel, pó!niej płuc ma 

U płazów, gadów, ptaków swoją wielką wymowę, gdy 
jajka ulegają zapłodnieni11 sję go zestawi z. faktem ist
wewnątrz ciała matki na sku- nienla ryb dwudysznych, or
tek aktu płciowego samca z ganlzmów przejściowych, od 
samicą, po czym zapłodnione ryb do plazl'>w. Swiadczy to, 
jajka są znoszone przez sami- że po pierwsze płazy istotnie z 
cę I składane bądź w wodzie, ryb powstały dzięki ewolucji 
jak u . płazów lub w miejscach poprzea ryby dwudyszne; i po 
1Uchych, wystawionych na drui!e, ie podcza1 roz;woju za-

rodka od jajka do po9taci oata
dzialanle promieni słonecz- tecmej _ występują fazy ~-
nych, jak u gadów, bądź w wojowe pr:i;ypomlnające 
1pecjalnle urządzonych gnlaz- kształty, od których płazy -
dach, jak u ptaków. w danym wypadku taby -

U Haków zapłodnione na pochodzą. 

1krzydła zupełnie prawie 
szczątkowe I - lak wiemy -
nie lata. Ale u plskl~a stru
sia na tych szczątkowy~h 

&krzydłach widoczne są res1t
ki trzech palców, które P.n
stępnie obrastają mięśniami 

i skórą i stają się niewidoC7.-
11e. Są to resz,tki tych palców, 
które posiadały praptaki 
odlegli przodkowie ptaków. 

~akty potwierdzaj4 

istnienie ewolucji 

Psiarnia Wall-Street' u 

Jak chce się kogoś po
chwalić, te posiada tak 
zwaną krzepę 1 odznacza 
się odpornością na 
w~zelkie choroby i nie
domagania, mówi się, że 
jest „zahartowany jak 
stal". 

Zrozumiale, że wszyst
kim zakładom pracy po
winno zależeć na tym, 
żeby ich personel bvl 
włlaśnie w ten sposób 
zahartowany. Znakomi
cie to się udaje Centrali 
Handlowej żelaza I Sta
l! przy ul. Piotrjowskiej 
102 w Lodzi. · 

Robotnicy transporto
wi tej placówki, pracu
jący przy wyładunku 
wagonów na ul. Cmen

-------------- ---------1 tarnej 9, zahartowani są 
• 
Sciśle tajne 

jak najlepsza stal. Mróz, 
nie mróz, upal, nie upał 
- nic Im nie zaszkodzi, 

(Rztcs d11eje al• w llato.. 
pad%1e IHO r. Mlej8ee: lo
ti:al Koml•l1 Wyborczej Nr 
IO w Ruda.le PabtanlcldeJ. 
Oeoby: wyborca, pruwod
nlcuicy J: wlelk~ „jedyn
ką" na ple.-sAach, P<>ilcjant 
Nr 1017 na:r.wisk1em Lar
czyńskl). 

· Wyborca (zaglądają;: 
do lokalu wyborczego 
Nr 50): Och, przepn.
szam, myślałem, że tu 
lokal wyborcrzy„. 
Przewodniczący (u-

przejmie): I nie myli się 
pan, faktycznie, w tym 
lokalu przyjmujemy „Je
dynk!i", tj., przeprasza:n, 
zbleramy głOl!y.„ 

W11borca (nieśmiało): 
A ten policjant za sto-
łem? · • 
Przewodnlczącv (do 

bo Centrala uodporniła 
Przewodniczqc11 (u- Ich przeciwko wszelkim 

przejmie): Ach, pan 17.a- zmianom I wpływom 
nowny nie ma „jedyn- atmosferycznym, tudziet 
kl"? Zanz j11 panu wrę- lnny.m. 
czymy (wciska przemo- żadna choroba ich się 
cą numerek BBWR w 
rękę wyborcy). No, te- nie ima, bo przy pracy 
raz proszę grzecznie od- Ce.ntrala zamla~t kawą 
dać głos do urny... po1 swych ludzi znako-

Wyborca (z oburze·· I mitym nektarem w po
niem): A gdzież tajność staci wody t. zw. aqua 
glosowania? de pompa, dowożonej t11 
Przewodniczący (u- w beczce po benzynie, 

przejmie): To już od ~a- która - Jak wykazały 
na szanownego zalezy. ostatnie badania - 28-
Jeśll pan szanoWIIly po w! moc iubstancji 
wyjściu 1tąd zachowa era 
d11skrecję - głosowanie odżywczych. 
pańskie pozostarue ta- Na dobrą kondycję ro-
j?mnicq. l>otnlków wpływa rów-

(Na pod~taw1" aprawo- nież fakt, że po pracy 
zdania a „wyborów" w Ru- nie myją sl". Bo choćby 
dzte PablantckleJ - z dn'a ~ 
Z'. xr. 1930 r.). nawet chcieli, nic .1 tego 

nie wyjdzie, gdyż wody 
na miejscu nie ma. Kie
rownictwo Centrali wy
chodzi z założenia, że 
najlepiej na cerę i zdro
wie robi deszczówka. 
Szkoda tylko, że deszcz 
- jak na złość - nie 
zawsze pada. 

Nie bez wpływu na że
lazne zdrowie robotni
ków jest też lch odzież 
robocza. Bo też nie iest 
to zwykła odzież, alł ~-· 
ka specjalna, z wentyla
cją. Kombinezony 1..aj11 
dziury, przez które wcis
ka się ożywcze powie
trze, muskając dała ro
botników. 

Inna rzecz, że robot
nicy twierdzą, lt takle 
ubrania z luftem są 7.de
cydowanle do luftu, ale 
kierownictwo Centrali 
wie lepiej i nic nie robi, 
żeby było lepiej. Gdy 
ludzie proszą o kawę, o 
wodę do mycia i całą o
dziet, przewodniczący 

rady zalłładowej po
wołuje się na brak fun
duszów, a kierownictwo 
skwapliwie potakuje. 

Jak z tego wynika, 
kierownictwo Central! 
Handlowej Żelaza i Sta- I 
li również jest zaharto
wane. Niestety„. na po
trzeby robotników. 

(Na podstawie !j.stu 
Edwarda Guzowskie
go, l..ęczvcka 38 i Jó
zefa Malmow•kUgo, 
Rzgowska ISZ, pra-
cowników Centrali 
Hand!. .Ze!ua I St alt 
z ul. Piotrkowskiej 
102.) 

Już potlczon• 1ą dm Trumana: 
Biały Dom wkrótce jut zmieni pana. 
fonymi slow11 mówiąc, znaczy to: 
Si<;dzie tam now11 lokaj Wa!l-Street'u, 
now11 prezydent, nowy mąż Stanów, 
11ługa Aldrichów, Fordów, Morganów. 
Jakaż więc zmiana? Ja•no wynika: 
zmle11Jia 11!ę pionek. A polityka? 
Ta się nie zmienia, ta wci<{ż ta sama: 
ot, przedłużenie „linii" Trumana -
w kierunku wojny, wyżej t szerzej 
(co na pow11bzej widać banderze). Et. 

Fraszki 
O ltONFERENCn W PARY:ŻU 

Konterenejs sześc\u państw w sprawte 
kontyng•ntów dla i'z.w. armil europel• 
st<;Jej - i.akt>ńczyla się tiasktem. 

lVśród sprzedajnych „pasterzy" 
atlantyckiej trzody 

tarl' o m I e s o armatnie zrodził 
k u li 6 nitZl'odY. 

ODPOWIEDŻ KOMENTATOROWI 
„GŁOSU AMERYKI" 

„W Polsce 1lę od wY.._W nie zmieni 
niD 8 nio.-" -

1twłerdzll . pełen patosu komentator „Głosu". 
Słusznie - nic 11, nie zmieni dla pana, 

mój panie, skutek aktu 0płc1oweao Jajko Upewniamy lrię w tym 
rozwija się wewnątrz łona przekonaniu tym bardziej, te 
matki w specjalnym narzll- we wcześniejszej faz.ie rozwo
dzie - macicy - I płód do- · ju zarodek żaby posiada stru
piero doszedłszy do odpowied- :. nę grzbietową, na której 
niego stopnda rozwoju zo~ta- miejscu rozwija !dę ostatecz
je wydalony na zewnątrz; jak nńe kręgo'stup (żaba posiada 
mówimy - zostaie urodzony go przecie tak, jak każdy in
f pr7.ez: .czas pewien - krótszy ny kręgowiec!). Jest to :tf,Od
lub dluzszy - w okresie dzie- ne z tym, że ryby-najprost
clń&twa ie~t żywio~y mlekiem sz.e pod wzi;lędem organiza
matkl, az dorośn~e całkowi- ci! kręgowce - pochodzą od 
cle. tzw. .r.trunowców, czyli zwie-

Gdy llę te fakty • rozwoju 
ptaków zestawi z faktami 
Istnienia - ong~ - prapta
ków, z Istnieniem ·resztek 
szkieletów trzech palców, w 
skrzydle każdego obecnie, żv
Jącego ptaka, czyż moina 7a- ' 
przeczyć wytworzeniu si<: 
ptaków z praptaków, a tych 

policjanta Nr 1017): Pa
nie LaTczyń9ld, odsta 1•1 

pan karabil). i zdejmlj 
pan czapkę, bo naród 
się boi„. 

Igraszki z transportem bo nird1 tu reakcja nie dojdzie d o ir lo 1 u • 

Zapłodnione jajeczko - na- rząt, nie posiadających kręgo-
tychmlast po zapłodnieniu - słupa i szkieletu, ale tylko 

z gadów? I zjawisku ewolucji 
w ogóle? Gdybyśmy odrzucili 
naukę o ewolucji, wszystkie 
te fakty, tak harmonizujące 
z sobą, nie byłyby zrozumia
łe, nie dalyby się tłumaczyć 
tak jasno i dobitnie, jak w 
świetle nauki o ewolucji. 

Larczyński (oddaje 
karabin i czapkę dyżur
nemu strażakowi, po 
czym, machając pał!;:ą, 
zwraca się do wyborcy): 
No, tera wszystko w p >
rządku. Dawaj-no, pan 
te swoje jedynkie ... 

Wyborca (z oburze
niem): Jak to „jedyn
kę"? Ja nie mam żad

nej „jedynki"„. 

Możecie ml wierzyć, 
lub nie, lecz wczoraj. 
przytrafiła mi się taka 
przygoda. Przechodząc 
przez teren posesji fa
brycznej ZPDz im. Emi
lii Plater, przy ul. Wól

że węgiel się pali, cho
ciaż w pobliżu ognia nie 
było. 

- Niebywale! - za
wołałem. - Jak węgiel 
może się sam palić? 

czańskiej 66, zauważy- I wówczas wydar7.yła 
Iem leżący na drodze • się rzecz jeszcze bardziej 
kawałek węgla. Gdy po- niezrozumiałf węgiel 

trąciłem go nogą, stwier- przemówił! 
dziłem ze zdumieniem, - Ja się nie palę nor-

--------------------- malnie - oświadczył. -

c!aż tlrma zapewniła go, 
że pokryje różnicę kl)sZ
tów odległości - nie u
stąpił... I wtedy, wtedy„. 

Rozmówca mój rozgo
r1al z gniewu tak sil
nym płomieniem, Iż w 
obawie pożaru chlusną
łem nań garścią wody 
z beczki. 

- I wtedy wy-
krztusił zwiez10no 

BĘC·WALSKI O KO,NSTYTUCJI 

Lubo SeJm Ją uchwalił w przededniu kanikuł. 
wnoszę liberum veto w poczuciu swe.1 racji. 
Cóż ml !farta Wolności? J aklż jej arłY!<uł 
zapewnia nam, Bęc-Walskim, wolność spekułacJl1 

HORACY SAFRIN 

Cuda, cuda ... *) 
Ewangelia ucz11 nas, 

zaczyna się rozwijać. Dzieli strunę grzbietową. 

się •mianowicie na dwie ko- Otóż rzecz szczególna: 
mórki, te z kolei znow11 na wszystkie zwierzęta kręgowe 
dwie itd. Dzięki tem11 rychło lądowe - gady, ptaki, ssaki 
zarodek jest już wielokomór- - ch<><:iaż nigdy w · okresie 
kowy i ma pastać kuli we- roz;w.oju w wodzie nde żyją I 
Wl\ltn pustej. Na lkutek dal- chociaż· ich Zarodki ·nigdy z 
szego podz.lału komórek ta wodą nie stykają się - . w 
kula przekształca lli4t w wo- pewnym okre~ie, z.anim wy
reczek zlatany z dwóch k!l%tałcll się w ich ciele płu
warstw komórek, rewnętrzneJ ca, mają łuki skrzelowe I 
i wewnętrznej. Nutępnie, szpary skrzelowe (listewek Już 
dzięki wciąż trwającemu po- nie mają!). Te szpary skrze
rlziałowi komóre::, tworzy eię !owe rychło bez śladu zara
tych warstw coraz więcej, z stają, chrząstki zaś stanow!ą
nich wykształcają się coraz to ce luki skrzelowe przeobraża
nowe narządy,aż uform11je się ją się w chrząstki otaczające 
wreszcie, utworzy się postać początek przełyku. 

Opierając się na niezwykle 
licznych faktach z przebiegu 
rozwoju zwierząt, słynny ba
dacz Erne•t Haeckel, w dru
giej połowie XIX w., sformu
łował zasadę: „Rozwój oso
bniczy zwierzęcia streszcza 
rozwój jego rodu" - J ta za
sa.da została ogólnie uznaua 
za jedno z PO<dstawowych 
praw nauk! o ży- rych two
rach - czyli biologiL 

Nauka pisania w krajach marshallo..Jskich 
Ja się spalam ze wstydu 
za dyrekcję PKS„. 

nas na Wólczańską, za
miast do Rudy, zwala
jąc wszystkich na cia
sne podwórze. 

Ze byt kiedyś cudów c2as, 
W Polsce Sławka 1) stał się cud. 
.Ze za rządem poszedł lud. 

I rozpoczął swą smut
ną opowieść. 

- Nazywam się O-
rzech, ale to nieważne. 

l
i Decyzją CZPDz zostałem 

PL"l.yd"l.i.e\ony wt:a:z. 1 'l:<>
di:d,ną Zakładom im. E
mil il !Plater. Było nas 
razem około 400 ton. 
Firma miała nas ode
brać z wagonów na sta-

- A ja bym nie przy
jąl węgla, jeśli tu nie 
był potrzebny o
świadczy/em. 

Refren: Cuda, cuda, cuda, 
Cud nie nowi11ka: 
Wrzuca człek dwadzieścia dwa'! 
W11vada - iedunka 8 1 

U na& w kraju kr11z111 fest, 
Sławek mówi: „b11czo jest". 
Gdv potTzebny będzie cud, 
W ca!11m kraju zniknie glód Widzimy więc, że niezliczo

ne fakty z poszczególnych ga
łęzi nauk zajmujących się 
poznawaniem świata ~wego 
- zarówno zwierząt I roślin 

Hej, malcv, ja wam pokażę „ cji Łódż-Kali~ka i prze
transportować do far
biarni w Rudzie Pabia
nickiej, gdzie nas bar
dzo potrzebują. Leżąc na 
wierzchu wagonu, pod
~łuchałem rozmowę, z 
której dowiedzialem się, 
że do Rudy miały nas 
zawieźć ze stacji samo
chody PKS, ale dyrek
tor PKS nie chciał się 
na to zgodzić, mówiąc, 
te to za daleko I cho-

- Ktoś „ k\~TOW'<\k
\wa \o aamo powJed2lał, 
ale dyspozytor kolejowy 
PKS, niejaki pan Nóż
czyński zagroził, że )<;- \ 
śli firma węgla me 
przyjmie, to każe go 
zrzucić byle gdzie, na 
ulicy„. 

Refren: Cuda, cuda Ud 

zupełnie, albo prawie zupełnie Podobnie zarodki wszyst
podobna do gatunku, do któ- kich kręgowców lądowych -
n~go należeli rodzice. gadów, ptaków i ssaków -

- dowodzą, że świat istot ży- · Podziękowałem go1ąco 
węglowi za informacje, 
on zaś powiedział, że
bym mu tak gorąco nie' 
dziękował, bo jemu I 
tak jest gorąco, gdyż 
plonie gfi;iewem. 

Nie narzekaj, jeśli :tle, 
Lepiej co dzień mod!ic! się, 
Bo kto wiarę w sercu ma. 
Temu Bozia papu da. 

Refren: Cuda, cuda itd 

Badając rozwój zarodka hb, oo9iadai;, przejściowo strunę 
co jest tym łatwiejsze, że od- grzbietowi\, zanim wytworzy 
byWa 1ie w wodzie, 9J)Ostrze- się u nkh kręgosłup. 

wych, istniejących obecnie na 
kuli ziemskiej, jest wytwo
rem długotrwałych, ale nieu
stannych przeobrażeń ty•;h 
zaczą~ków żywej materii, któ
re powstały przed mniej wlę
cei półtora miliardem lat w 
wyniku istniejących wówczas 
warunków. .„jak się to pisu duż11mi literami. 

Na pO<istawie kores
pondencji Mieczysla
wa Gajka, ZPDz im. 
Emilii Plater 

') .Plosenka o wyborach do Sejmu w r. 1930, •fał
szowanych p r zez rząd sanacyjny; 1) Pik. Slawek -
ówrzesn:v p rem •er rządu, p r awa ręka Piłsudskiego~ 
!) 21 - numer komunlsty~znej lis-ty wyborc.z.ej; 3) Je-
dynk.a - numer ll31.y 1anacyjnego .BBWR (tzw, Bez... 
partyJneco Bloku WspOlprocy ~ Rządem). 

B yło to n.a drugi dz.ień po zjeżdz.le 
partii konserwatywnej, na którym 

George Smith zosta) wybrany kandyda
tem. I teraz całe miasto zostało ozdobione 
sztandarami i plakatami„ a każdego wie
czoru na ulicach grata orkiestra i cały 

dzień w mieście, od ranka do samego wie
czoru panował .szum i gwar„. 

Mister Smith przeszedł na z.jeździe 
prawie jednomyślnie. Co prawda były 
pewne stamnia, by przeforsować .kan~y:
daturę Niwensa, ale wszyscy wiedzieli, 
że Niwens to adwokat, człowiek, który 
.skończył uniwersytet i jego szanse prze
ciwko czl<>wiekowi o bardziej szerokich 
poglądach, jakim był Smith, były zniko-
me. 

w wyniku p<>WyU!rego Smith otrzymał 
na zjeździe olbrzymią wl~kszość · głoeów 1 
już teraz w całym mieście można by~o 
spotkać plakaty, krzyczące olbrzymimi li
terami: ,,Smith i przyjaźń z Anglią", Mie:
szk:- ':tcy Maripozy n06ili w klapie znac~, 
na których z jednej strony znajdował się 
portret Smitha, a na drugiej - króla J.e
rzego. Sklep ow<><:owy obok hotelu Smit
ha .został przekształcony w „sztab''.• W 
którym lrledziała grupa zwolenników 
Smitha przez cały ' dzień i pół nocy i pa
lił<i cygara. 

Były również i Inne plakaty jak np. 
„Begshaw i wolność", „Begshaw i pr?'5-
perity - głosujcie na starego cho~ąze
g0 Missinaby". Obok „Hotelu Maripos
kiego" tam, gdzie przeciągnięty był o~
brzymi bi<iły transparent, znajdował się 

sztab" komisji Begshaw, a w sztabie ~ 
~olennicy · „starego chorążego" rówmez 
palili cygara do otum<inienia„. 

W rzeczywistości walka toczyła się po
między Smithem i Begshaw I wszyscy 
wiedzieli o tym od samego początku. 
Naprawdę żałuję, że nie mogę opo

wiedzieć o wszystkich faz.ach i etapach 
tego wielkiei:o W6półz.aw~nictwa. od po
czątku kampanii do ostatniego dma - na 
to potrzebne są całe tomy. 

Przede wszystkim, oczywiście, gorąco 
dyskutowane i omawiane na łamach oby
dwóch gazet marlpo6klch było zagadnie
nie ceł. „Newspakett" jak I „Times-He
rald" dosłownie najeżyły się statystyką. 
Następnie poszły wywiady z kandydata
mi i ich poglądy na zagadnienie ceł. 

- Mister Smith - powiedział reporter 
mariposkiej ,.Newsp<tkett" - chcielibyś
my zapoz.nl'lć się z Waszym poglądem na 
proponowaną obniżkę ceł dyferenc):ilnych. 

- Niech skonam, Pitt - odpowiedział 
rhister Smith - o llr wiem, co to znaczy„. 
Yłeź lepiej cygaro. Pitl 

• 

St.f'ven Lickock 

Wybory w Kanadzie. 
- Mister Smith, jaki rerultat może 

przynieść osłabienie stoounków handlo
'W-ych :r. Anglią i nawiązanie bardziej 
ścisłych, opartych na wzajemnej wymia
nie towarów, stosunków z Ameryką? 

- Tal,{, to rzeczywiście ciężki problem, 
pe.wiedział mr. Smith. - A propos: wolicie 
lekkie niemieckie piwo, czy też krajowe? 

W tym krótkim dialogu mr. Smith po
kazał, że już całkowicie opanował tech
nikę przeprowadzania rozmów z prasą. 
Na drugi dzień g'lzeta z.am1eścila o tym 
wYWiadzie olbrzymi artykuł, w którym 
powiedziane było, że mr Smith, chociaż 
nie twierdził przekonywająco, iż zasada 
ceł nie harmonizuje ze zidrową polityką 
targową, jednak jest przekonany, że 
wszelka wymiana handlowa ze Stanami 
Zjednoczonymi doprowadzi do poważnego 

osłabienia produkcji narodowej. 
- Mister Smith - powiedział przewod

niczący delegacji przemy1;łowców Mari
pozy - co pan zrobi z cłami, o ile pana 
wybiorą? 

Chłopcy odpowiedział mr. 
Smith - ja je, do stu diabłów, podniosę 
tak wysoko, te nikt ich jut nie będzie 
mógł obniżyć! 

- Mister Smith - zaczął przewodni
czący Innej delegacji - jestem starym 
zwolennikiem wolnego handlu.„ 

- Możesz dalej nie mówić - przerwał 
mu mister Smith - ja też. Na świecie nie 
ma nic lepszego. 

Podobne rozmowy stanowiły zaledwie 
pierwszą fazę wielkiej walki. Po tym 
nastąpiło stadium organizacyjne, a za 
:iłm posypały się wiece i zebrania wY-

(fragmenty opowiadania) 
borców. Zapewne nie widzieliście nigdy, 
j.ak „organizują" fermerów-wyborców. 
Co za piękne widowisko! Przede wszy5t
kim zwolennicy Begshaw objechali w wy
sokich furgonach całą prowin~Ję, wz,dlui: 
i wszerz. Wchodzili do domu każdego 
fermera, z.apraszali go do turgonu i czę
stowali wódką. I wtedy już można było 
mieć pewność, że się jego głos zdobylo, 
chyba że mogli do niego jeszcze w podob
nym celu zajechać konserwatyści. 

Oczywiście, jasne je.<;t, że jak tylko 
zwolennicy Begshaw zaczęli „organizo
wać" fermerów - pojawiły się również 
furgony Smitha. 

Cz.asami można było również spotkać 
Edwarda Drona, niezależnego kanclydata, 
który wałęsał się od fermy do fermy, idąc 
śladem furgonów Begshaw i Smitha„. 

Wreszcie n.a~tąpił ten wielki dzień, dzień 
wyborów, który, jak wszystkim wiadomo, 
zadecydował o politycznej karierze mr 
Smitha. Nie ma potl"zeby mówić o tym 
szieroko, gdyż to już należy do historii. 

Stronnicy mr Smitha, działając zgodnie 
· ze wskazaniami, wstrz)'mywali się od glo

sowania w godzin.a<'h rannych. Mr. Smith 
uważał że głosowanie powinno być prze
prowadzone na tej samej zasadzie, co po~ 
!owanie na niedźwiedzie. 

- Wstrzymajcie się na razie od głoso
wania, chłopcy - mówił. - Nie dener
wujcie się . Poczekajcir, aż ludzie ;:ię pod
niecą i wtedy wy się zwalicie ze swoimi 
głosami. . 

W każdym okręgu wyborczym w Mari
pozie znajdowali się urzędnicy i dwóch 
tajnych policjantów, którzy strzegli po
rządku. Wyborcy ostrożnie zaglądali do 
sal!, jak myszy do pułapki , I bali się 
wejść. Lec.z kiedy tajniakom udało się 
wciągnąć kogoś do sali, to przepychali go 
do kabiny za kotarę i zmusmli do głoso
wania. Głosowanie, oczywiście, było taj
ne, i prócz urzędnika, dwóch policjantów 
w cywilu i jeszcze 3-4 ludzi. którzy przy
padkowo znaleźli się w punkcie wybor
czym, nikt nie wiedział , n.a kogo głosowa
no. 

Dlatego też pierwsze rezultaty głosowa· 
nia bywały często nieokreślone i sprzecz
ne. Bywało tak, że policjanci nie mol?!~ 
zauważyć, na kogo glosowano i mieszali 
liberałów z konserwatystami lub - na 

odwrót. Bywało równie:!;, że wyborca xbyt 
szybko i niedbale robił swój znak na kar
cie wyborczej i wtedy policjanci wyjm?
wali jego kartkę z urny, by dokładnie 
sprawdzić, n.a kogo glosował. 
Już w pierwszej godzinie, jak huragan 

rozniosła się wiadomość, że zwycięża Beg
shaw. Drugi okręg W)'borczy prawie w 
całości głosował n.a Begshaw - eześć gło
sów przeciwko dwóm, oddanym na Smit.
ha. Na peryteriach również prowadz.ił 

Begshaw. . 
Gdy tylko miasto się o tym dowiedzia

ło, organizacja „Rycerze wolno~ci", któ.
rej wszyscy członkowie są . liberałami, 
wyszła n.a główną ulicę z orlcietitrą, cho
rągwiami i olbrzymim transparentem, !la 
którym widniał napis: „Begshaw n.a wie
ki". Niespotykana radość. i entuzjazm o
bjęły wszystkich. Tłumy wyborców okrą
żały Begshaw, stojącego na schodach 
„Hotelu Mariposkiego", ściskali ~u t.ęce 
i przekonywali, że ~ą szczęśliwi , iz dozyll 
tego dnia i że partia liberalna jest hono
rem i sławą całego dominium. 

W budynku, gdzie mieścił &ię sz.tab li
berałów, zaczęto przygotowywać się do 

mającej się odbyć wieczorem demon
strac;i. przy pochodniach. 

Przygotowano olbrzymi bukiet kwia
tów, który 4 dziewczynki, oczywiście „li· 

berałki'', ubrane w białe ltlknlę, miały 
wręczyć Begghaw stojącemu n.a trybunie. 

Ale, gdy już po:została z.alediwie jed.na 
godzina do końca głooowania, mr Smith 
pokazał się na progu 6wego „sztabu" i 
wysła1 swoich wyborców na miasto. Z 
budynku „szita~u", z każdego kąta i zak~
marka wysypali 6ię oni grupkami - kaz
dy wyborea miał w klal>ie · niewielki zna
czek 

- A teraz chłopcy, do roboty! - po
wiedział mr Smi,th. - Zacznijcie głoso

wać i glosujcie tak dtui::o, dopóki was nie 
zatrzymają! 

Potem zwrócił się do swego pomocnika 
i rzekł: - Bill, !..adaj telegram do stoli
cy, że zostałem wybrany przeważającą 
większością głosów i niech oni stam~ąd 
przyślą nam podobny telegram! Zawia
dom telefonicznie wszystkie punkty wy
borcze, że całe miasfo głosuje na konser
watystów i niech oni o tym samym dzwo
nią do nas. Zawołaj stolarzy i . niech zacz
ną budować trybunę przed moim hote
lem - wszystko winno u nas być goto
we do zakończenia głosowania. 

Ta ostatnia godzina okaz.ała się decy.
dująca. Gdy tylko w witrynie redakC)i 
mariposkiej gazety „Newspakett" uka
zala się wiadomość, ze stolkY nadano te
legraficznie odpowiedż na telegram z 
Maripozy, o tym, że Smith zostanie wy
brany, i gdy podobne wia~on;ości . zaczęły 
napływać z całej prowmcJI, wyborcy 
przestali się wahać. O 5 godzinie, gdy 
wYOOrY zostały :ookończone, ni.e było na
wet cienia wątpliwośd, że Smith zwycię
żył i że prowincja Mis1'inaba jest urato
wan<i. 

• • 
Demonstra~ja, która tego wieczor:i od:: 

była się w Maripozie, wejdzie do h1;;tom 
na wieczne czasy . Rozen tuzjaz.mowane 
tłumy na ulicach, pochó>i z pochodnia~!: 
grzmiąca orkie6tra „Rycerzy Wolności 
(organizacji konserwatywnej we ~zy~t
kim, prócz nazwy) i głównie przemowie
nia i przemówienia. 

Przed hotelem · mr Smitha wyrosła try
buna na której stał on sam ze swoimi 
pom~nikaml, a nad którą powiewał c~ły 
las chorągwi. cmery dziewczynki w b1a- · 
łvch sukniach - te same, które były „li
berałkami" I miały dać kwiaty Begshaw 
- wręczyły kwiaty mr Smithowi, przy 
czym okazało się, że są one koruserwatyst-
kami. ' .. 

Potem z.aczęly się przemow1ep1a„. 
Mr Smith oczywiście nie .powiedział 

ani jednego 'słowa. Mógł' on teraz w ogóle 
nie mówić oo najmniej 4 lata - i dobrze 
to rozumial. przelożyl B. A. 

(~o czytać 

ROLESŁA W BIERUT 
TEKA GRAFICZNA. Re
dakcja artystyczna Szarncer. 
Teka zawiera 21 plansz, 
reprodukcji fotooffSetowyc~ 
wybitnych grafików pol
skich - M. Hiszpańskiej, 
L. Janockiej, W. Fangora, 
::;, Samborskiego, M. Maje
wskiego, J. B. Ko.bera, A. 
Uniechowskiego, S. Rozwa
dowskiego, A. Kobzdeja, H . 
Rafalowskiego, E. Eibischa, 
I. Kuczborskiej i Z. Fijał
kowskiej, obrazujących ży
cie i działalność Bolesława 
Bieruta. 

„JAK BĘDZIEMY WY
BTERAC DO SEJMU?" 
Ordynacja Wyborcza do Sej
mu Polskiej Rz.eczypospoli
tej Ludowej. - Nakładem 
„Książki i Wiedzy" ukaza
ła się broszura zawier;iją

ca, obok tekstu ustawy o 
Ordynacji Wyborczej, :>b
.<7.erne omówienie zasad 
nowego prawa wyborczego. 
ZnajduJemy tu omówienie 
różnic między pi;awem wy-
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borczym państw burżuazyj
nych a socjalistycznych, 
oopularny wykład o is
tocie dPmokratyzmu nowel 
ordvnac.ii wyborczej oraz 
szereg informacji przydat
nych dla każdego wyborcy. 


